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Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych.

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 cen­
tów, pocztą 8 centów, — Biuro Redakcyi i Admini- 
stracyi ulica Czarnieckiego 1. 8. — Listy należy 
frankować.

Reklamacye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakcyi nr. 88.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  16 zł., p ó ł r o c z n i e  8 zł., k w a r t a l n i e  
4 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. 35 ct. W miejscu r o c z n i e  12 zł., p ó ł r o c z n i e  6 zł., k w a r t a l n i e  
3 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  1 zł. BO ct. mie­
sięcznie. We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 ct. miesięcznie.

„P rzew odnik  naukowy i lite rack i11, dodatek miesięczny do .Gazety Lwowskiej., otrzymają 
cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 ct., drudzy 
30 ct. — P r z e w o d n i k  prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

Jednorazowe inseraty obliczają się pc 7 cen­
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika 1. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, boulevard Raspail
Nr. 105 bis.

CZĘŚĆ URZĘDOWA
C. k. Sąd krajowy wyższy w Krakowie 

zamianował praktykanta sądowego w Krako­
wie, Stanisława O l s z e w s k i e g o ,  auskul- 
tantem sądowym.

CZĘŚĆ DIEURZĘD OWA
Lwów, 7 maja.

Od dawna już, od chwili prawie, jak mi­
nęły pierwsze miodowe miesiące gabinetu lor­
da Roseberyego, z pewnym uporem występują 
regularnie od czasu do czasu pogłoski, że poli­
tyczny spadkobierca Gladstone’a, następca 
jego w urzędzie premiera Anglii i kierowni­
ka liberalnego gabinetu, zamierza w „naj­
bliższej już przyszłości1* porzucić to zaszczy­
tne, lecz także trudne stanowisko. Początko­
wo uzasadniano ten rzekomy zamiar Rose­
beryego względami na stosunki polityczne. 
Mianowicie miał on uznawać, że nie zdoła 
jako premier przeprowadzić tych idei, z któ- 
remi w ciągu swej karyery politycznej się 
zrósł i za których przeprowadzenie wziął na 
siebie odpowiedzialność, gdy zdecydował się 
przyjąć z osłabionych dłoni swego genialne­
go poprzednika buławę hetmańską angiel­
skiego stronnictwa wliigów. Nie zdoła zaś 
ich przeprowadzić nie dla tego, by mu bra­
kło sił lub ochoty, by się miał zrażać opo- 
zycyą torysów lub trudnościami, czynionemi 
mu przez niesforne żywioły jego własnej 
p arty i; leez raczej dla tego, ponieważ za- 
stępca jego w Izbie gmin, kierownik wię­
kszości rządowej w tej Izbie, a zarazem kan 
elerz skarbu, sir Wiliam Harcourt, znakomity 
mąż stanu i długoletni współtowarzysz poli­
tycznych walk Gladstone’a, od pierwszej 
niemal chwili, jak Gladstone nie jemu, lecz 
Roseberyeinu zdał dowództwo stronnictwa, u- 
rządza w gabinecie cichą frondę przeciw 
dzisiejszemu premierowi. O nieporozumie­

niach tych w łonie gabinetu mówiono swego 
czasu tak głośno, iż musiano urzędownie im 
zaprzeczyć ; w skutek zaprzeczenia pogłoski 
te zamilkły, ale doniesienia o rzekomej dy- 
misyi Roseberyego wystąpiły wkrótce znowu. 
Tym razem twierdzono dla odmiany, że po­
wodem tego zamiaru lorda jest jego stan 
zdrowia. Zapadł on był mianowicie na in­
fluenzę, która w roku bieżącym tak niezwy­
kle silnie srożyła się w Londynie, a pod wpły­
wem influenzy odżyły dawne jego cierpienia 
nerwowe, a wraz z niemi straszny demon zu­
pełnej bezsenności, prześladujący go od śmierci 
bardzo przez Roseberego cenionej jego żo­
ny. I tym razem zaprzeczono opowieściom, 
aż oto teraz ponowiły się one znowu z całą 
stanowczością.

Powodu do tych  ̂ pogłosek dostarczył 
obecnie sir Harcourt, który uzasadniając przed 
kilku dniami w Izbie gmin przedłożenie bu­
dżetowe, oświadczył, iż czyni to zapewne po 
raz ostatni. Chwycono się skwapliwie tych 
słów kanclerza skarbu, tłómacząc je w ten 
sposób, że oto lord Rosebery ustąpi, Har­
court obejmie po nim kierownictwo partyi 
liberalnej i ster rządów, a pieczęć skarbu an­
gielskiego odda komu innemu. Czy jednak 
tłómaczenie to słuszne ? czy nie należało ra ­
czej wyczytać w niem rezygnacyi, iż wkrótce 
zapewne całe stronnictwo liberalne utraci 
możność decydowania o losach Anglii i o lo­
sach jej budżetu, bo utraci swą większość i 
rządy ?

Spokojne rozważenie obecnego poło­
żenia wewnętrznych stosunków angielskich 
wogóle, a w szczególności położenia stron­
nictwa liberalnego, me pozwala przypusz­
czać, iż najbliższa przyszłość tego stronni­
ctwa zyskałaby wiele, gdyby miejsce Rosebe­
ryego zajął Harcourt. Większość rządowa w 
obecnym parlamencie angielskim zmniejszyła 
się do głosów kilkunastu, a w chwilach 
krytycznych wynosi często tylko głosów kil 
ka zaledwie; ostatnie wybory uzupełniające 
zadały tej większości nowe ciosy, a dalsze 
podobne wybory zmniejszą ją  zapewne je­
szcze bardziej. Żaden z głównych projektów 
rządowych, przedłożonych Izbie gmin: ani 
bil o oddzieleniu Kościoła od państwa w 
Walii, ani agrarny bil irlandzki, ani zmie- 
rza.jący do szerzenia wstrzemięźliwości od go

rących napojów bil Harcourta o gospodach, 
ani wreszcie świeżo wniesiony bil przeciw 
p awu równoczesnego głosowania w kilku 
okręgach wyborczych : nie ma widoków przej­
ścia* przez Izbę lordów, ogół zaś społeczeń­
stwa angielskiego zawsze dość zimno zapa­
truje się na akcyę podjętą przez stronnictwo 
liberalne przeciw tej Izbie. Co najważniejsza 
jednak, nadzieje liberałów, iż unioniści pod 
wodzą Ohamberlaine’a opuszczą sztandar to 
rysów7 i powrócą do obozu whigów, okazały 
się płonnemi, wszystkim tym pogłoskom za­
przeczyła bowiem stanowczo niedawna mowa 
Balfoura, wygłoszona przy uroczystości „ligi 
pierwiosnka.11 Położenie whigów przedstawia­
łoby się zatem równie nie wesoło, czy na 
ich czele stałby sir Harcourt, czy stoi lord 
Rosebery.

Koło polskie.
Koło polskie w Wiedniu odbyło w nie­

dzielę dnia 5 b. m. pięciogodzinne posiedze­
nie. Najprzód obradowano długo w sprawach 
bieżących, poruszonych w petyeyach i pi­
smach wystosowanych do Koła. Przewodni 
czący JE. Zaleski odczytał mianowicie naprzód 
kilkanaście petycyj telegraficznych, wystoso­
wanych do Koła lub do jego członków przez 
właścicieli młynów w Galicy!. Według ko- 
respondencyi Czasu petenci przedstawiają, 
że jeżeli nie będzie cofnięte rozporządzenie 
Ministerstwa handlu z 20 kwietnia r. b., na­
kazujące na mocy ustawy o święceniu nie­
dzieli, aby wszelkie młyny paro ze były nie­
czynne w niedziele i święta, w takim razie 
młyny parowe w7 Galicyi nie wytrzymają 
konkurencyi z olbrzymimi i licznymi młyna­
mi parowymi węgierskimi, które są i będą 
czynne w niedziele i święta, bo na Węgrzech 
nie obowiązuje wcale ustawa o święceniu 
niedzieli a młyny parowe w Galicyi, które są 
już teraz w ciężkiem położeniu, upadną lub 
będą zamknięte. Petenci proszą przeto, aby 
posłowie polscy wyjednali cofnięcie tego roz­
porządzenia ministeryalnego. Po dłuższej dy- 
skusyi Koło uchwaliło na wniosek posła Pi

nińskiego, aby prezes Zaleski, wraz z posła­
mi Izb handlowych Rapoportem i Szczepa- 
nowskim, oraz z wnioskodawcą p. Pinińskim, 
udali się do Pana Ministra handlu w imie­
niu Koła o zmianę owego rozporządzenia 
z 20 kwietnia i o objęcie także młynów pa­
rowych przepisami wyjątkowymi co do czyn­
ności ich w niedziele i święta.

Pos. R a p o p o r t  przedłożył Kołu pe- 
tycye dwóch krajowych fabryk cementu, istnie­
jących w Szczakowej i na Podgórzu, które 
uskarżają się, że chociaż cement, który wy­
rabiają te fabryki, uznano wielokrotnie za 
dobry, przy rozpisaniu jednak w r. b. ofert 
na dostawę cementu do robot inżynierskich, 
pominięto całkiem te fabryki krajowe i za 
warto układ o tę dostawę z pruską fabryką 
cementu w Opolu — a gdy fabryki krajowe 
złożyły ofertę, nie przyjęły tej oferty władze 
wojskowe jako spóźnionej. P. Rapoport wniósł 
przeto, aby Koło wysłało deputacyę do Mi­
nistra wojny, z przedstawieniem tej sprawy 
i żądaniem, aby na przyszłość przy rozpisa­
niu ofert, władze wojskowe nie pomijały kra­
jowych fabryk cementu i dawały im pierw­
szeństwo.

Poseł Chrzanowski poparł ten wniosek, po- 
czem pos. Lewicki wniósł, aby deputacya, którą 
Koło wyprawi do Pana Ministra wojny, przed­
stawiła także, iżby konserwy mięsne i ja­
rzynowe dla wojska, stojącego w Galicyi, za­
kupywano również z galicyjskich fabryk kra­
jowych.

Po zamknięciu dyskusyi Koło uchwaliło 
wniosek posła Itapoporta i dodatek p. Lewi­
ckiego i do deputacyi wyznaczyło posłów: 
Popowskiego, Rapoporta i Wodzickiego.

Po załatwieniu innych jeszcze spraw 
bieżących, jak sprawy używania języka pol­
skiego na zgromadzeniach publicznych na 
Bukowinie, sprawy wniosku nagłego w Izbie 
o pomoc ze Skarbu Państwa dla włościan 
wsi Psary, która spłonęła zupełnie i i., Koło 
przystąpiło do ponawianego co parę miesięcy 
wyboru swojej komisyi parlamentarnej. Je­
dnomyślnie wybrano do tej komisyi dotych­
czasowych jej członków, mianowicie posłów: 
Dawida Abrahamowicza, Chrzanowskiego, Pi- 
niriskiego, Szczepanowskiego i Wodzickiego.

Wreszcie przystąpiło Koło do obrad nad 
dalszymi paragrafami projektu ustawy o po-
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(Ciąg dalszy)

Baron wszedł z butną miną i ze 
wami na ustach: . . ,

— Ależ do pana trudniej się >
niż do ministra na audyencyę!— , •

Pniak powitał go grzecznem, a 
mnem skinieniem głowy i odrzekł:

— Dostać się bardzo łatwo do 1 ’
bo drzwi mam dla wszystkich otwarte, y 
dostać mnie samego, chciał pan baY A  
pewne powiedzieć, trochę trudniej, zw-ia. > 
gdy jestem jeszcze bez surduta , z,a co 
mocniej przepraszam. < •„_

Wdział szybko surdut i wskazał gos 
wi krzesło. .

— Czemże mogę usłużyć panu 
nowi? .j •

Phalern z tłumioną irytacyą m u-' A  
na fotel obok stojący i rozpierając się w 
niedbale, zaczął wprost tonem wyrzutu:

— Pokręciliście tu wszystko tak, ze się 
końców dorwać nie można; ani z u„U. 
gadać, ani poinformować!... szlabany,
kady stawiacie dla najbliższej rodziny, J 
byście Krokowskich w niewolę wzięli-

Pniak zagryzł lekko usta i spytał:
— Co pan baron chcesz przez to po­

wiedzieć?...
— No, bo jakże! przez czas całej cho­

roby nieboszczki nie dawaliście jakby z umy­
słu do niej dostępu, a teraz znów to samo 
się powtarza z wujem !... Przyznam się panu, 
ze nie rozumiem takiego postępowania a nie 
chcę domyślać się celów.... "

Doktor chrząknął, jakby mu co w7 gar­
dle stanęło, a z po za okularów rzucił baro­
nowi bardzo wymowne spojrzenie, ale z wy­
muszonym spokojem dał mu jeszcze następu­
jącą odpowiedź:

— Nie wiem, jak daleko w tym względzie 
posunęłaby się domyślność pana barona, ale 
śmiem ją uprzedzić wyjaśnieniem, że stan nie­
boszczki, bardzo groźny od chwili powrotu do 
Omylina, wymagał największej troskliwości, ka­
zał oszczędzać jej wszelkich wzruszeń, wstrzą- 
śnieri i wysiłków, aby nie przyspieszyć prze­
widywanej katastrofy. Zresztą, decydowała w 
tera i sama wola chorej, która nie chciała 
przyjmować nikogo, bo ją wszelkie odwiedzi­
ny i dłuższe rozmowy zanadto męczyły i wy­
czerpywały.

—ą Ale trzy dni spisywać testament i 
naradzać się nad nim , jakoś jej nie mę­
czyło! przerwał szyderczo baron.

Doktor, udając, że nie zrozumiał ukry­
tej aluzyi jego, odparł:

— To właśnie dowód, panie baronie, 
że siły jej nie pozwalały załatwić się jedne­
go dnia z tą sprawą i trzeba było tę czyn­
ność kilkakrotnie przerywać.... Co się zaś ty­
czy pana Krokowskiego, moralne wstrząśnie- 
nia, którym uległ, sprowadziły niebezpieczeń­

stwo bardzo groźne, dzisiaj na szczęście usu­
nięte, ale wymagające bezwzględnego spo­
koju przez jakiś czas, zanim organizm po­
wróci do równowagi i siły pozwolą mu zaj­
mować się czemkolwiek. Oto jest wyjaśnię 
nie, które jako doktor, odpowiedzialny w tych 
dwTócb wypadkach nie za samo zdrowie, ale 
i życie swoich pacyentów, udzielić panu ba­
ronowi powinienem. Mogę ustąpić w każdej 
chwili moje miejsce komu innemu , lecz do­
póki czuwam przy łożu chorego, obowiązek 
mój nakazuje mi tak postępować, jak postę­
powałem dotychczas.

Baron odsapnął głęboko i wydąwszy po­
gardliwie usta, rzekł:

— Przypuśćmy, że tak je s t ; nie myślę 
o to spierać się teraz z panem , ale w ta­
kim razie jesteś* pan tutaj panom sytuacyi na 
razie, bo trzymasz w ręku nietylko życie sa­
mego wuja , ale i ostatnią wolę nieboszczki 
ciotki. Dowiedziałem się, że podobno masz 
pan być wykonawcą jej testamentu ?... czy 
tak ?...

Doktor skłonił głow ę.
— Nieboszczka zaszczyciła runie tera 

zaufaniem.
Phalern uśmiechnął się złośliwie.
— Aha 1... więc ludzie prawdę mówili. 

Powiedz-że mi pan zatem, o ile prawdziwe 
są pogłoski o jej rozporządzeniach majątko­
wych. Pod tym względem krążą najpotwor­
niejsze bajki, którym mi się wierzyć nie chce. 
Mówią o jakichś fundacyach publicznych, o 
przeznaczeniu całego majątku na cele huma­
nitarne i filantropijne, z pominięciem naj­
bliższej rodziny. Co to wszystko ma zna­
czyć?.. hm?...

Wyjął swą srebrną papierośnicę i nibi 
z lekceważeniem zapalił papierosa, puszcza­
jąc z dymem wyraz :

— Brednie!... co?..
Pniak stał oparty o stół z oczyma spu- 

szczonemi w ziemię i zdawał się namyślał 
nad odpowiedzią.

— Ozy i w tym względzie dyskrecya 
pańska nie pozwala mi dać żadnych obja­
śnień? — zagadnął go po chwili wyczekiwa­
nia baron.

Doktor wzruszył ramionami i rzekł:
— Niestety, panie baronie, przed otwar­

ciem urzędowem testamentu nie czuję się 
upoważnionym do zdradzenia prywatnie jego 
tajemnicy.

— Dlaczego?.., za kilka dni tajemnica 
ta będzie sądownie opublikowaną.... Masz 
pan w tem chyba jakiś osobliwy powód, aby 
mi odmawiać odpowiedzi ?...

— Bynajmniej.
— A zatem....
— Testament został złożony u regenta, 

a jutro zapewne zostanie wręczony prezesowi 
sądu i po dokonaniu wszelkich formalności, 
będzie publicznie ogłoszony.

— Wiera o tem, ale spodziewam się 
po pańskiej uprzejmości, że mi nie każesz 
wyczekiwać tego urzędowego terminu Chciał­
bym prznąjrnniej wiedzieć to, co mnie naj­
bliżej obchodzić może, a mianowicie, czego 
się my, to jest moja żona i ja, jako najbliżsi 
spadkobiercy, spodziewać mamy ?... Powiedz 
mi pan przynajmniej, jaki jest zapis na na­
sze im ię!...

Pniak milczał.
— Tyle przecież uczynić pan możesz, 

nie sprzeniewierzając się swoim obowiązkom,



datku rentowym. Postanowiono, aby przy 
uchwalaniu § 125 wnieść poprawki w celu: 
po 1) aby pocztowe Kasy oszczędności opo­
datkowane były podatkiem rentowym na ró­
wni ze zwykłemi Kasami oszczędności; po 2) 
aby podatkowi rentowemu w wysokości l 1/*- 
prc. ulegała ta część pryorytetów, która tym 
podatkiem obłożona być m oże; po 3) po­
stanowiono wnieść rezolucyę, orzekającą, iż 
listy zastawne Banku austro-węg. będą ule­
gać podatkowi rentowemu, po skończeniu się 
w roku 1897 dotychczasowego przywileju te­
go Banku. Uchwalono także, iż co do prze­
prowadzenia tych poprawek należy porozu­
mieć się z innemi stronnictwami skoalizo- 
wanemi.

W ypadki na wschodzie A zyi,

Wspomniany przez nas wczoraj artykuł 
organu rossyjskiego ministerstwa spraw ze­
wnętrznych Journal de St. Petersbourg opiewa 
w sposób następujący: „Już w początku wojny 
chińsko-japońskiej Journal de St. Pet., mó­
wiąc o stanowisku, jakie ze względu na in- 
teresa Bossyi zająć należy, uznał utrzymanie 
status quo na kontynencie chińskim za pierw­
szorzędną konieczność polityczną, bez względu 
na rezultat wojny. Odtąd bezsilność Ohin 
wobec sukcesów wojennych Japonii, te ol­
brzymie sukcesy i wywołane niemi dążenia, 
kwestyi tej dodały znaczenia, które w trak­
tacie z Simonoseki znajduje wyraz.

Nie mogło to ujść niczyjej uwagi, że 
Japonia przez aneksyę południowo-wschodniej 
części Mandżuryi i przez otoczenie tym spo­
sobem Korei swojemi posiadłościami i mo­
rzem, na którem w przyszłości będzie pano­
wała, fikcyjną niezależność Korei zredukuje 
do zera. Ale oprócz tego, panując nad za­
toką Peczili i posiadając punkta strategiczne, 
panujące nad równiną Pekinu, Japonia mia­
łaby w ręku klucz do stolicy Ohin.

Można tedy. już dziś stanowczo twier­
dzić, że ambitne dążenia Japonii wystawiają 
na szwank równowagę polityczną na dalekim 
Wschodzie, która dla Europy może być obo­
jętną. Stosunki tej części Azyi do narodów 
europejskich zwiększają się z dnia na dzień. 
Dla Eossyi, której posiadłości leżą na ocea­
nie Spokojnym, w najbliższem sąsiedztwie 
spornego terytoryum, w zbliżeniu, które bę 
dzie jeszcze większem po wybudowaniu kolei 
syberyjskiej, dla Prancyi, której kolonie indo- 
chińskie leżą na granicy Chin, ważną jest 
rzeczą trzymać zdała od granic swoich każdy 
powód trwałego zaniepokojenia. Niemcom 
nareszcie zanadto zależy na rozwoju stosun­
ków handlowych do tych okolic, aby mogły 
spokojnie patrzeć na wystawienie ich na za­
niepokojenia, któreby bezustannie zagrażały 
rozwijającym się interesom obywateli nie­
mieckich. Ten stan rzeczy nastąpiłby zaś 
rychło, gdyby Japończycy nazajutrz po try­
umfach swoich usadowili się na kontynencie 
chińskim i wprowadzili tam ducha zaborcze­
go, któryby wywołał nienawiść obecnych 
władców.

Trzy mocarstwa, które poczyniły przed­
stawienia w Tokio i potrafią zdobyć dla nich 
poszanowanie, nie mają wcale zamiaru po­
zbawiania Japonii owoców zwycięstw, nie by-

a czyniąc zadość moim prawom, jako członka 
rodziny — mówił dalej Phalern tonem grzecz­
niejszym i bardziej umiarkowanym. — Ileż 
nam zapisała?...

Doktór skubał spokojnie swoją brodę, 
jak gdyby wytrzymywał umyślnie na próbę 
ciekawość barona i obojętnie, lakonicznie wy­
mówił tylko jeden wyraz:

— Nic.
— Co?!... — wrzasnął baron i poczer­

wieniał w jednej chwili, jak gdyby go ukro- 
pem zlano — n ic ? !...

Rzucił się naprzód całem ciałem, zgniótł­
szy w palcach trzymanego papierosa.

Pniak nie poruszył się z miejsca, nie 
zmienił pozy i tym samym spokojnym, obo­
jętnym  głosem, powoli dodał:

— Nic, oprócz umorzenia sum, które 
państwo zostaliście dłużni nieboszczce do 
chwili jej śmierci.

— To być nie m oże!... — zawołał Pha­
lern z oczy iskrzącemi, podnosząc się jak na 
sprężynie z fotelu, — pan sobie ze mnie żar­
tujesz!... Przyznam się, że chwila bardzo nie­
stosowna do żartów.

— Niestety, nie, panie, baronie; mó­
wię, jak jest. Zresztą, przekonasz się pan ba­
ron sam o tem w krótkim czasie.

Baron oniemiał na chwilę ; stał, badaw- 
czem okiem mierząc doktora od stóp do 
głowy, w twarzy jego malowało się oburze­
nie, niedowierzanie, gniew i groźba" jakaś.

Zdawało się, że wybuchnie i zaklnie 
gwałtownie.

To, co usłyszał, spadło nań jak pięść, 
jak policzek, jak maczuga niespodzianie i 
ogłuszyło go.

(Ciąg dalszy nastąpi).

łoby im nawet nie miło, gdyby to pań­
stwo, które otworzyło porty swoje dla cywi- 
lizacyi europejskiej, w niedwuznaczny sposób 
wykazało ożywczą siłę tej cywilizacyi, której 
zawdzięcza olbrzymie postępy.

„Ale postępy te musiałyby prędzej, czy 
później, na szwank być narażone, gdyby, nie 
oparły się na zasadach, które stanowią pod­
stawę koncertu narodów cywilizowanych. 
Zasady te zaś wymagają przedewszystkiem, 
aby każde państwo, nie poświęcając upra­
wnionych interesów swoich, umiało się pod­
porządkować interesowi wszystkich — to jest 
gwarancyi powszechnego pokoju. Interes ten 
rozwinął się w miarę tego, jak postęp pracy 
i zwrot oświaty uczyniły go solidarnym dla 
wszystkich. Mianowicie Rossya dała niezbite 
dowody poczucia tej solidarności, które zmar­
łemu jej monarsze zapewniły miano opiekuna 
pokoju.

„Rossya, zdecydowana do wytrwania 
na tej drodze, czuje się tem więcej upowa­
żnioną do domagania się także od innych u- 
miarkowania, w którem przyświecała przy­
kładem.

„Działając tym sposobem w porozumie­
niu z Niemcami i Francyą, nie przynosi ża­
dnej szkody istotnym interesom Japonii, z 
którą pragnie pozostać w dobrych stosun­
kach sąsiedzkich i przyjaznych. Gdy minie 
pierwszy szał zwycięstwa, kraj ten, którego 
monarcha w proklamacyi swojej tak roztro­
pnie i rozumnie przemawia, niebawem uzna, 
że mocarstwa, zatrzymując go we właściwym 
czasie na drodze, która zagrażała jego potę­
dze i przyszłości, wyświadczyły mu wielką 
przysługę".

Ostatnie wiadomości nadchodzące w 
sprawie wypadków na Wschodzie Azyi, przed­
stawiają się w sposób następujący: Allgem. 
Ztg. donosi z Berlina: Odpowiedź Japonii u- 
dzielona trzem interweniującym mocarstwom, 
jest wymijająca, ale ułożona w formie uprzej­
mej. Nadzieja osiągnięcia dalszego porozu­
mienia jest tem większa, że po powrocie kró 
lowej Wiktoryi, można spodziewać się pewnej 
zmiany w usposobieniu Anglii.

Journal de St. Petersbourg donosi , że 
Japonia zobowiązało się wskutek rady Eossyi, 
Francyi i Niemiec do ostatecznego zrzecze­
nia się półwyspu Fengtien.

Według inforraacyj z Waszyngtonu jest 
natomiast Japonia gotową zająć tylko Port- 
Arthur i sam kraniec półwyspu Liaotung aż 
po Talienwan włącznie, lecz żądać będzie 
znacznego podwyższenia odszkodowania wo­
jennego, jako wynagrodzenia za ustępstwa 
terytoryalne. •

K R O I I K A
Lwów, 7 maja.

—  JE. Marszałek krajowy książę 
Eustachy Sanguszko, powrócił wraz z małżonką 
do Lwowa.

—  Awans majowy. W auiytoryaeie 
mianowani: pułkownikiem: Sojka Rafał; majo­
rem Niżałowski Franciszek; kapitanem I kl. Ju- 
rystowski Mikołaj; kapitanami II kl.: Gliwicki 
Emanuel i Porschinsky Adolf p. p. 45; poru­
cznikami: Petz Franciszek, Czapliński Kazimierz.

Gen. lekarzem sztabowym w XI korpusie 
(Lwów) dr. Maurycy Nagy - Rotkreuz; star­
szym lekarzem sztabowym I klasy: Ficker
Leopold w Krakowie ; starszymi lekarzami 
sztabowymi II kl.: Schaff Jakób w Czerniowcach 
i Winterstein Filip w Stanisławowie; lekarzami 
sztabowymi: Pokorny Eugeniusz we Lwowie, 
Springer Konstanty w Przemyślu; lekarzami pułko­
wymi I kl.: Paulo Aleksander uł. 13, Flecker Ozyasz 
13 p. p., Obfidowicz Bronisław uł. 8, Skiśle- 
wicz Antoni w Dubrowniku, Pohl Rygobert 77 
p. p., Karaś Stefan 57 p. p., Todorescu Piotr 
95 p. p., Werner Gustaw uł. 1; lekarzami puł­
kowymi II kl.: Lubowiedzki Julian 45 p. p., 
Ziembicki Janart. 13, Grabscheid Michał 13 p p., 
Riwczes Filip uł. 8, Chajes Herman 20 p. p., 
Majewski Tadeusz uł. 2, Zadurowicz Bogusław 
100 p. p., Dzerowicz Aleks. 54 p. p., Popiel 
Szymon 57 p. p.

W rachunkowości kapitanami I kl.: Passi- 
nowicz Stanisław 15 p. p., Czermin Józet 55 
p. p.; kapitanami II k l: Rimler Eugeniusz 100 
p. p., Spunberg Dawid 45 p. p.; porucznikami: 
Lówy Ludwik l i p .  a r t , Linkesch Franciszek 
30 p. p.

W intendanturze: starszym intendantem 
II kl. Dobrucki Franciszek, w Ministerstwie 
wojny; intendantami Prokopowicz Bazyli w Kra­
kowie, Czerkawski Władysław we Lwowie.

Starszymi zarządcami magazynów I klasy: 
Gustaw Schulz w Krakowie, Fryderyk Sitta we 
Lwowie; starszym zarządcą II klasy Karol Worel 
w Krakowie.

W służbie budowniczej: starszym radcą ra­
chunkowym Franciszek Pospiszil w Przemyślu.

—  Wydział krajowy przesłał na ręce 
JE. Pana Namiestnika, Kazimierza hr. Badenie- 
go kwotę 1000 zł. jako datek z funduszu kra­
jowego na ulżenie nędzy mieszkańców miasta 
Lubiany, nawiedzonych trzęsieniem ziemi.

— Do Tow. dziennikarzy polskich,
przystąpili, jako członkowie wspierający: właść. 
dóbr p. Albin Słonecki, poseł Stanisław Szczepa- 
nowski, p. Baczewski i Juliusz Mikolasch.

— Posiedzenie Rady miejskiej od­
będzie się we czwartek, dnia 9 b. m. o godzinie 
6 wieczorem w sali ratuszowej, a to najprzód 
posiedzenie tajne, na którem załatwione będą 
sprawy personalne, następnie posiedzenie jawne.

—  Dzień jutrzejszy, w którym Kościół 
obchodzi pamiątkę św. Stanisława biskupa, ob­
chodzony będzie w Krakowie i okolicy w sposób 
uroczysty.

— Budowa drugiego toru kolejowego 
we Lwowie pomiędzy głównym dworcem a Pod­
zamczem, ma być niebawem rozpoczętą Na prze­
strzeni od rampy kolejowej w uł. Żółkiewskiej, 
aż do Kleparowa, nagromadzono już znaczny za­
pas materyału potrzebnego do budowy toru.

— Cyrk Schumana ma przybyć do 
Lwowa na sezon lutni.

— Slllb panny Wilhelminy Rotlanderówny, 
córki Matyldy i ś. p Jana Rotlandera, z panem 
Karolem Krysakowskim, odbędzie się w sobotę, 
dnia 11 b. m. w kościele Bernardynów we Lwo­
wie o godz. 8 wieczór.

— Z obserwatoryurn o. k. Szkoły po­
litechnicznej we Lwowie. Dnia 7 maja. Baro­
metr stoi w mierze.

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
w południe d. 6 maja do 12 w południe d. 7 
maja br mieliśmy wiatr północno-wschodni o śre­
dniej prędkości 4 m/sek, niebo przeważnie zachmu­
rzone a powietrze wilgotne (80 procent wil­
gotności względnej). Opad, deszcz, wysokość o- 
padu 2'4 m.

Średnia temperatura w tym czasie była 
—J— 10 0°C., najwyższa -|-13 '00C- wczoraj w połu­
dnie, najniższa -j-6'5°C. dziś w nocy.

Wczoraj popołudniu chwilami padał deszcz, 
dziś rano stan nieba bardzo zmienny, chwilowo 
padał deszcz nieznaczny.

Zniżka barometryezna 755 do 760 mm. 
znajdowała się w północnej Afryce; zwyżka 
785 do 780 mm. w Finlandyi.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12 w południe 
774-0 mm.

Prognoza na dobę 8-go maja bieżącego ro­
ku (od północy do północy): Wiatr będzie wscho­
dni o średniej prędkości 4 m/sek., średnia 
temperatura pozostanie około -f-12°G., niebo 
lekko zachmurzone, a względna wilgotność 
powietrza około 65 proc. Opad, nieznaczny 
deszcz.

—  Austryacki klub turystów, urzą­
dza na Zielone Świątki wycieczkę z Wiednia do 
Dalmacyi, specyalnym pociągiem kolei Południo­
wej i parowcem salonowym „Lloyda1*. Jeśli zgłosi 
się odpowiednia liczba uczestników, wyruszy po­
ciąg z Wiednia we czwartek, dnia 20 maja po­
południu, a wróci we czwartek, dnia 6 czerwca 
przedpołudniem. Koszta podróży z utrzymaniem 
na okręcie (bez napojów), wynoszą dla osób nie 
będących członkami Klubu w I klasie 120 zł., 
w II klasie 105 zł Zgłoszenia z załączeniem 
pełnej kwoty nadsyłać należy do 18 b. m. pod 
adresem: Oester. Touristen Club, Wien 1, 
Wdhringgasse 18, gdzie można też otrzymać 
prospekta szczegółowe.

— Kuba Rozpruwacz, który w swoim 
czasie grasował w Londynie, znalazł naśladowcę 
w Paryżu, lecz innego rodzaju Przed kilkoma tygo­
dniami znaleziono dwie utopione młode dziewczynki. 
Mimo najskrzętniejszych poszukiwań polioya nie 
mogła trafić na ślad zbrodniarza.- W tych dniach 
znowu wyciągnięto z Sekwany dwie dziewczyn­
ki, tak samo związane za ręce i nogi, jak po­
przednie. Między publicznością zapanowało prze­
rażenie, gdyż widocznie tego ohydnego czynu do­
puszcza się jakiś maniak lub zorganizowana ban 
da morderców. Najlepsi agenoi policyjni szukają 
winnego, lecz dotąd bezowocnie.

— Z Pragi czeskiej donoszą, że niejaki 
Zdenko Srfa, 22-letni młodzieniec postrzelił nie­
bezpiecznie wiedeńską śpiewaczkę kupletów, He­
lenę Berger, o sześć lat od niego starszą, po- 
czem sam się ciężko zranił wystrzałem z rewol­
weru. Srfa utrzymywał z tą śpiewaczką, którą 
poznał jako jednoroczny ochotnik w Galicyi, od 
dłuższego czasu stosunek miłośny. Rodzina mło­
dego człowieka, bardzo zamożna, nie chciała ze­
zwolić na to, ażeby młodzieniec poślubił śpie­
waczkę. Dzienniki notują, że z powodu tej samej 
śpiewaczki zastrzelił się przed trzema tygodnia­
mi w Pradze syn bogatego przedsiębiorcy budo­
wlanego z Wiednia.

—  Z Cieszanowa. W sto czwartą ro­
cznicę konst.ytucyi 3 Maja, odbyło się dnia 3
b. m. w tutejszym kościele parafialnym dzięk­
czynne nabożeństwo przy licznym współudziale 
inteligencyi, mieszczan i ludu wiejskiego. Nabo­
żeństwo dziękczynne odprawił ks. Paczek, rz. 
kat. proboszcz z Lipska, a piękne kazanie wy­
głosił ks. Stanisław Świdecki, wikary miejsco­
wy. Podczas nabożeństwa odśpiewało Towarzy­
stwo tutejszej „Lutui“, pod kierownictwem arty- 
stycznem sędziego powiatowego p. Kaweckiego, 
pieśni nabożne.

— Spadek po L. Krasińskim. Kraj 
pisze: Cytra 50 milionów, mająca wyobrażać su­

mę spadku po ś. p. hr. Lud. Krasińskim, a po­
wtórzona przez nas z pism warszawskich, jest, 
jak się dowiadujemy, przesadzoną. Rzeczywiście 
suma spadkowa nie przewyższa 16 do 20 mi­
lionów.

— Koleje losn. W Warszawie stróż je­
dnego z domów przy ul. Pawiej, znalazł w ko­
mórce zwłoki ubogo odzianej kobiety. Jak się 
okazało, była to Józefa Pietrzykówna, gałga- 
niarka, znana dobrze przed laty 40 warszaw­
skiej złotej młodzieży. Początkowo służyła w ka­
wiarni „Pod Dzwonnicą1*, następnie miała re- 
stauracyę na Saskiej Kępie, potem zajmowała 
wspaniały lokal w śródmieściu, rozbijając się 
powozami, aż dnia pewnego zniknęła z Warsza­
wy, równocześnie z ucieczką głośnego bankiera 
Salwiana Jakubowskiego. Kilka lat temu nastąpił 
powrót jej z Ameryki w okropnych warunkach 
materyalnyeh. Całem jej utrzymaniem było wy­
szukiwanie różnych szmat i sprzedaż gałganów 
przedsiębiorcy, dostarczającemu szmat dla papierni.

— Parcelacya. P. Jan Abłamowicz, 
jeden z zamożniejszych ziemian gub. mińskiej, 
jak donosi Słowo, sprzedał z wolnej ręki dia 
spekulacyi znaczną część majątku Miratycze w 
pow. nowogródzkim.

W obszarze sprzedanym znajduje się także 
jezioro Świteź. Podobno i resztę Miratycz p. 
Abłamowicz sprzedaje w celu rozparcelowania 
majątku pomiędzy włościan z gubernii moskie­
wskiej.

— Panorama racławicka. Na wzgórzu 
Stryjskiem (plac Wystawy krajowej), otwartą zo­
stanie ponownie od 1 maja b. r. Panorama ra­
cławicka, codziennie od 9 rano do 8 wieczo­
rem. Ceny wstępu: w dnie powszednie 50 ct. 
od osoby, w niedzielę i święta 25 ct. od osoby. 
Dla grup i wycieczek po 50 osób, złożonych z 
młodzieży szkolnej, korporacyj rzemieślniczych lub 
włościan, za jedną asygnacyą, po którą dzień 
naprzód do zarządu zgłosić się należy, po 15 
ct. od osoby. Adres zarządu: ulica Kościuszki 7.

Italii literacko-artystyGzne.
Wspaniałego dzieła „Austro-węgierska 

Monarchia w słowie i obrazach1*, wydawanego 
pod Protektoratem Jej ces. i król. Wysokości 
Cesarzewiczowej-Wdowy Stefanii, wyszedł zeszyt 
227 i przynosi w dalszym ciągu opisy Węgier. 
Zeszyt ten ozdabia dziewięć ilustraeyj, wykona­
nych przez pierwszorzędnych węgierskich arty­
stów ołówka i pędzla.

Repertoar teatralny. Dziś, we wtorek, 
przedstawione składane na dochód Bratniej 
pomocy słuchaczów Wszechnicy lwowskiej.

Jutro, weśrodę „Właściciel kuźnic", dramat 
w 5 a : tacli J. Ohneta. Pożegnalny występ pana 
Edmunda Rygiera, artysty teatru krakowskiego.

We czwartek po raz pierwszy „Pan sena­
tor1* kemedya w trzech aktach Schónthana i 
Kadelburga

W piątek nie będzie przedstawienia.

Konkurs literacki. Redakcya Czasu o- 
głasza niniejszem konkurs na napisanie noweli 
oryginalnej odpowiedniej do felietonu Czasu- 
Termin konkursu upływa dnia 15 lipca b. r- 
Nowelle winny być przed upływem tego termi­
nu nadesłane w odpisie czytelnym do Redakcyi 
Czasu bezimiennie z godłem i z dodaniem zam­
kniętej koperty, temże godłem zaopatrzonej, a 
zawierającej nazwisko autora. W końcu miesią­
ca lipca wynik konkursu ogłoszonym zostanie ^  
Czasie.

Za najlepszy i celom felietonu dziennika 
najbardziej odpowiedni utwór wypłaci Redakcya 
Czasu autorowi nagrodę 300 zł., za drugi de 
tych celów najbardziej się zbliżający 100 zł- 
Redakcya zastrzega sobie prawo pierwszeństwa 
do ogłoszenia w Czasie za wypłaceniem zwy­
kłego honoraryum wszystkich tych nadesłanych 
utworów, zarówno nagrodzonych, jak i innych* 
które uzna za odpowiednie, a nadto prawo wy­
dania wszystkich w Czasie wydrukowanych no' 
wel z tego konkursu, bez dodatkowego wynagro­
dzenia autorów w osobnej odbitce, w jednym 
nakładzie. Wydanie to może być także odstąpio­
ne której z firm księgarskich.

Konkurs na farsę polską. Dyrelccy» 
Teatru Nowości w Warszawie, ogłasza dla wzbo­
gacenia repertuaru konkurs na napisanie farsf 
polskiej z kupletami w 4 lub 5 aktach.

Nagrody: 1. Pierwsza nagroda wynosi l i  
rubli gotówką, oraz 10 proc. od dochodu brutt0 
z przedstawienia nagrodzonej sztuki w Teatr*® 
Nowości. 2. Druga nagroda wynosi 1 u rut 
oraz 8 proc. od dochodu brutto.

Nazwiska sędziów ogłoszone zostaną w 
1 czerwca r. b.; rezultat konkursowy opi Hik0' 
wany będzie dnia 1 kwietnia 1896.

Adresować sztuki konkursowe należy <* 
p. Feliksa Kwaśniewskiego (Nowy Świat nr. * 
w W a rs z a w ie ) .__________
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Koncert. W niedzielę, dnia 12 maja 

“• U odbędzie się w sali “Sokoła" koncert 
Ireny Bohusównej pod artystyeznem kierowni­
ctwem prof. Neuhausera z łaskawym współ­
udziałem panny Zofii Czaplińskiej, artystki dra­
matycznej i pp. Juliana Jeromina, Aloizego 
Sladka, Maurycego Wolfsthala i Fr. Neuhausera. 
Wykonane będą następujące utwory: 1. Mozart. 
Trio, odegrają pp. Wolfsthal, Sladek i Neuliau- 
S(U'. 2. Berignani. „Wierzę ci“, odśpiewa kon- 
certantka. 3. Verdi. Arya z opery „Don Car- 
I°s“, odśpiewa p. Jeromin. 4. Monolog — wy­
głosi p. Czaplińska. 5. a) Neuhauser. „Na do­
branoc11, b) Geistlenerowa. „Marzenie" odśpie­
wa koncertantka. 6. Deklamacya — wygłosi 
P’ Czaplińska. 7. Gastaldon. „Pieśń zakazana11 
°dspiewa koncertantka. 8. Yerdi. Duet z opery 
»Masnadieri“ — p. Bohusówna i p. Jeromin. 
bilety są do nabycia w księgarni pp. Jakubo­
wskiego i Zadurowicza, a w dzień koncertu 
Przy kasie. Początek o godzinie 8 wieczór.

Krakowska Akademia Umiejętności
°głosiła następujące konkursa na rok przyszły :

I. Konkurs im. J. U. Niemcewicza (prze­
b i j  po Towarzystwie historyczno-iiterackiem w 
-Paryżu): „Dziejopisarstwo polskie XVI. i XVII. 
Wieku ze szezególnem uwzględnieniem stosunku 
historyków do współczesnych aktów i pism 
ulotnych." Termin 31 grudnia 1897 roku. Na­
groda 5.000 franków, może byó rozdzielona na 
uwie: po 3.500 i 1 500 franków.

II. Konkurs im. X. Jakubowskiego : „Usta­
wodawstwo synodalne polskie do czasów Jana 
Łaskiege.“ Termin 31 grudnia 1897 roku. Na­
groda 750 zł., może byó rozdzielona na dwie: 
P° 500 i 250 zł.

III. Konkurs im. S. B. Lindego. Do kon­
kursu tego dopuszcza sie prace z zakresu języ­
ku polskiego, a mianowicie: Prace leksykogra- 
Uczne z zakresu gramatyki, historyi języka i 
dialektologii, oraz rozprawy odnoszące się do 
związjfU języka polskiego z innymi słowiański­
mi. Prace te powinny odznaczać się metodą ści- 
sl® naukową i każda ma stanowić zaokrągloną 
1 skończoną całość. Termin konkursu ustana­
wia się do 31 grudnia 1897 r. Nagroda 675 
rs- w kuponach od listów zastawnych Towarzy­
stwa kredytowego miasta Warszawy. Autor na­
grodzonej pracy obowiązany jest ogłosić ją w 
ciągu roku po przyznaniu nagrody i dostarczyć 
Akademii 50 egzemplarzy, w których na karcie 
tytułowej ma się znajdować napis: „Praca 
uwieńczona nagrodą Akademii Umiejętności na 
konkursie im. S. B. Lindego.11 Gdyby autor w 
przeciągu roku nie uczynił zadość temu obo­
wiązkowi, Akademia wyda sama uwieńczoną 
pracę, autor traci jednak w takim razie prawo 
własności na rzecz Akademii.

IV. Konkurs z fundacyi ś. p. ks. biskupa 
A. S. Krasińskiego. Nagroda 1.200 zł Do kon­
kursu dopuszcza się wszelkie prace naukowe, 
drukowane lub niewydane jeszcze, które przy­
słane będą w tym celu do Akademii po dzień 
31 grudnia 1896 r. Pomiędzy pracami równej 
wartości pierwszeństwo mają, według woli fun­
datora , pisma treści religijno-moralnej.

V. Konkurs z zapisu ś. p. generała Okta- 
winsza Augustynowicza: na temat historyi 
Uwłaszczenia włościan w ziemiach dawnej Rze­
czypospolitej polskiej, który spełzł na niozem, 
odnowiono z terminem 3-letnim do 31 grudnia
1897 r. z podwyższeniem nagród.

VI. Konkurs fundacyi miasta Krakowa im. 
Mikołaja Kopernika (z dnia 18 lutego 1873 
roku): „Przedstawić teoryę fizycznego stanu kuli 
ziemskiej i udoskonalić ją pod jakimkolwiek wa­
żniejszym względem11. Termin dnia 31 grudnia
1898 roku. Nagroda 1500 zł., może byó roz­
dzielona na dwie po 1000 i 500 zł. Gdyby je-.-i r>orrrnnV aUtO.u a uwit? u xu w  * w v  _

iak w ciągu roku od przyznania nagrody, autor — Uv„n„iri natenczas
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Ic m. Krakowa.
Na wszystkie powyższe konkursa nadsyłać

iależy prace konkursowe do Akademii Umieję-
ności w Krakowie, bezimiennie, pod godłem
n *z  autora wybranem, z dołączeniem koperty
pieczętowanej, mieszczącej wewnątrz nazwisko
‘Utora, a tem samem godłem zaopatrzonej.

Zarazem przypomina się konkursa, poprze-
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ogłoszone, W ó ^ s a  Józefa Majera na te-
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Klimatologia ziem PolsklcI„ 31 gru-n p o ia A l .
600 zł. Termin nadsyłaniu prac do SI gru- 
uia 1896 r. 2) Konkurs z fundacyi ś. p. Wła- 
,ysława Kretkowskiego na temat: „Znaleść 
fszystkie grupy czyli układy podstawień sprzę- 
onych z liczby i przedmiotów iub przynajmniej 
uany ich dotąd szereg przedłużyć". Termin do 
cńea r. 1895. Nagroda 500 zł. z odsetkami od 
5  maja 1886 r. Autor pracy nagrodzonej będzie 
bowiązany ogłosić ja  drukiem w ciągu roku.

Według §. 18 regulaminu Akademii, wy- 
uata wszelkich n ag ró d  konkursowych następuje 
opiero po ogłoszeniu pracy uwieńczonej nagrodą.

Z e s z tu k i .  Ludwik Hevesi, pierwszo- 
gdny krytyk  dzieł sz tu k i, pisząc o wystawie 
odeńskiej zamieszcza o rzeźbiarzu Stanisławie 

* • -  fota pochlebną wzmiankę: „Je- •—* ° miały, ostro
uym z najlepszych Diu .  a ,

modelowany primaballeriny Sironi przez St. Le­
wandowskiego. Także lir. Pininskiego bardzo 
żywo uchwycił. Ma on widocznie skłonnosó do 
rzeczy monumentalnych, jak tego dowodzi kolo­
salna portretowa herma Grocholskiego dla par­
lamentu, chociaż zbliska robi nieco meduzowate 
wrażenie11.

Architekci polscy St. Gałęzowski i Jan 
Żółtowski otrzymali premię na ogłoszonym — 
przez Towarzystwo budowniczych w Petersbur­
gu — konkursie na projekt pomnika dla prot. 
Jefimowa. Artysta dramatyczny Szymanowski 
obchodził onegdaj w Warszawie trzydziestoletni 
jubileusz pracy na deskach teatralnych. We 
czwartek odbędzie się w Warszawie uroczysty 
wieczór Moniuszkowski. Program bardzo uro­
zmaicony.

Sienkiewicz. W ostatnim numerze F i­
gara poświęca Stanisław Rzewuski obszerny ar 
tykuł Sienkiewiczowi i jego ostatniej powieści 
„Rodzina Połanieckich11. Nazwisko Sienkiewicza 
jest prawie jeszcze nieznane we Francyi, pisze 
krytyk, a to przecież najsławniejsze literackie 
nazwisko współczesnej Polski, którego europejska 
sława z każdym dniem się zwiększa; wkrótce 
pozna go Francya, gdzie niebawem ukaże się 
tłómaezenie jego powieści nowej, której ukazanie 
stało się literackim wypadkiem na Północy. 
Następnie p. Rzewuski podaje krótki szkic współ­
czesnej literatury w Polsce, wymieniając kilka 
najświetniejszych nazwisk, a w końcu podaje 
trafną charakterystykę pisarskiego geniuszu Sien­
kiewicza, a powieść jego „Rodzinę Połanieckich11 
wita jako skończone arcydzieło.

Spór O dzieło Canory toczy się obe­
cnie w Wiedniu, a rezultat sporu oczekiwany 
jest przez sfery artystyczne z niemałą niecierpli­
wością. — Znakomita płaskorzeźba Canowy, wyo 
brażająca duszę ulatującą ku niebu (postać ko 
bieca naturalnej wielkości unosi się z globu 
ziemskiego) od lat 82 przyozdabiała kościół pa­
rafialny na przedmieściu Penzing. Przeznaczo­
ną ona była wprawdzie do jednego z ko­
ściołów galicyjskich, mianowicie w Krakowie 
lecz zawierucha wojenna skłoniła właścicie­
li pomnika -  Rottmannów, do czasowego 
umieszczenia go w kościele wiedeńskim. Obe­
cnie rodzina Rottmannów już nie istnieje, po 
chodzą jednak od niej Rottmaon Hallerowie’ i o 
statni to właśnie zażądali niespodziewanie prze­
wiezienia wspaniałej rzeźby Canovy do Polski. 
Najdawniejsze dokumenta prawne przyznają słu­
szność Hallerom, a zarząd parafialny w Penzing 
ośmieszył się, żądając za 82 letnie przechowanie 
pomnika 2000 zł. Oryginalną tę propozycyę 
podnoszą nawet dzienniki wiedeńskie, zaznacza 
jąc, źe dzieła Canovy nie należy przecie uważać 
za rzecz zwykłą, lecz za ozdobę artystyczną, 
przynoszącą chlubę gmachowi, w którym umie 
szczoną została. W istocie ciekawym będzie wy­
rok właściwej władzy; czy zezwoli ona na wy­
danie pomnika ozy uzna przedawnienie, czy 
wreszcie poleci kościołowi w Penzing wypłacić 
2000 zł —  przyszłość najbliższa okaże. Jeżeli 
pierwsza ewentualność będzie miała miejsce — 
przybędzie Krakowowi nowa cenna ozdoba.

August Radwan w Paryżu. Bawiący 
od kilku tygodni w Paryżu młody fortepianista 
warszawski, p. August Radwan, rychło i szczę 
śliwie umiał sobie zdobyć uznanie w tamtejszym 
świeoie artystycznym. Dnia 23 z. m. dał się en 
słyszeć po raz pierwszy w szerszem kole na 
wieczorze u hr. Maryi Władysławowej Brani 
ckiej Za słuchaczy miał : królowę serbską Na­
talię, ambasadora rossyjskiego bar. Mobrenheima, 
wielu członków ciała, dyplomatycznego, słynne 
wirtuozki-amatorki księżne: Brancovano i Bibe- 
sco i Paderewskiego. Ośmielony przez Paderew­
skiego i na jego naleganie p. Radwan zasiadł do 
fortepianu i odegrał kilka utworów Chopina. 
Mimo zupełnie zrozumiałej tremy, powodzenie 
młodego wirtuoza było wielkie. Paderewski ode­
zwał się o nim do księżnej Braneovano : quel
talent! — i młodego wirtuoza obsypał gradem 
niespodziany!-,h dla niego pochwał, a następnie 
przyrzekł mu zaakompaniować do swego „kon­
certu11 i wysłuchać innych rzeczy z jogo reper 
tuaru, zaraz po swoim ostatnim w Paryżu wy 
stępie, który się już odbył 2 maja.

P. Radwan zrazu nie miał jeszcze zamia­
ru .występować w Paryżu publicznie. Musiało 
jednak zajść coś nieprzewidJanego, skoro w tych 
dniach nadeszła do rodziny następująca depesza od 
słynnego rzeźbiarza Cypryana Godebskiego:

„Najserdeczniejsze życzenia z powodu nad 
zwyczajnego, niebywałego powodzenia Augusta 
Radwana, który wczoraj niespodzianie wystąpił 
publicznie na koncercie".

W brukselskiej galeryi obrazów
Saint-Luc, odbyła się dnia 27 kwietnia lieyta- 
eya trzech portretów, z których dwa wyszły z 
pracowni Van Dycka, trzeci zaś jest pędzla Ga- 
spara de Crayer. Portret szlachcica z podpisem 
mistrza nabył Ernest Le Roy z Paryża za 25.500 
fr.; portret prezydenta Roose dostał się hrabinie 
Baillel za 10.000 fr.; portret wreszcie czarno 
ubranego starca, pędzla Criiyera, za sumę 1850 
fr., kupił dyrektor brukselskiego banku, Stern.

Konserwatoryum paryskie w bieżą­
cym roku święcić będzie stuletni jubileusz istnie­
nia swego. Program uroczystości me jest aotąd 
ułożonym. Przypuszczalnie pierwsze w nim zaj­
mie miejsce na wielką skalę zakreślona produkeya 
muzyczna.

Fundusz im. Rubinsteina. W Peters­
burgu otwarto subskrypcyę na fundusz imienia 
Antoniego Rubinsteina. Procenta od tego fundu­
szu mają być obracane na zapomogi dla nieza­
możnych uczniów konserwatoryów muzycznych i 
dla muzyków. Postanowiono nadto ustawić posąg 
Rubinsteina we wznoszonym gmachu konserwa­
toryum muzycznego w Petersburgu.

Czasopisma Akademickiego wyszedł
nr. 5 ; treść jego dosyć jest urozmaiconą: Obok 
artykuliku wstępnego, napisanego z okazyi 30- 
letniego jubileuszu Towarzystwa Bratnie] Po­
mocy, spotykamy odezwę zachęcającą do gre­
mialnej wycieczki na wystawę poznańską; ro­
dzaj sprawozdania z akcyi młodzieży w spra­
wie gimnazyum Oylejskiego; dokończenie inte­
resującej rozprawki K. Wojciechowskiego pod 
tyt. „Młodość Stanisława Konarskiego" (1700 do 
1725), Józefa Wiśniewskiego: „Sprawa nastę­
pstwa tronu po Zygmuncie Auguście na Sej­
mach egzekucyjnych"; numer zaś kończą jak 
zwykle: ruch naukowy, z towarzystw akademi­
ckich, zapiski i t. d.

Muzeum hygieny zakłada w Peters­
burgu Towarzystwo ochrony zdrowia. Na cel 
powyższy ma być w pierwszym rzędzie użytą 
suma 21.000 rs., pozostała po zamknięciu ra­
chunków wystawy hygienicznej. •

L I S T Y  P A R Y S K I E .
(I. Muzyka polska w Paryżu. — Cudowne dzie­
ci. — Zygmunt Stojowski. — Władysław Gór­
ski. — II. Paderewski. — Występy jego na 
koncertach LamoureuPa. -  „Fantazya polska".— 
Opozycja Francuzów. — Zwycięstwo Paderew­
skiego. — Koncerty w sali Erarda. — Tajemni­

ce powodzenia).

(Dokończenie).

II
Paderewski, czterykroć większy od 

wszystkich współzawodników, których spo­
tyka w sferze muzycznej, przesuwa się ma­
jestatycznie tryumfalnym pochodem z kraju 
do k ra ju , z kontynentu do kontynentu, 
druzgocząc wszelki opór, który stawia mu 
zawiść zawodowa, szowinizm polityczny lub 
niechęć rasowa.

Paryż przed ezterma laty oddał mu 
berło w dziedzinie wirtuozowstwa, szczycąc 
się tem, że się na Paderewskim poznał i że 
go na tronie posadził Póki Paderewski miał 
za sobą tylko paryskie tryumfy, póki wystę­
pował we Francyi jako pianista wyłącznie, 
kliki muzyczne stolicy nadsekwańskiej chę­
tnie tworzyły szpaler dla pochodu jego. Lecz 
dziś, gdy ten sam Paderewski wrócił do Pa­
ryża jako ulubieniec Anglii, jako bożyszcze 
Ameryki, z wawrzynami i dekoracyami świe­
żo zdobytemi w Niemczech; dziś, gdy wy­
konać miano w Paryżu wielką jego kompo- 
zycyę „Fantazyę polską", gdy wieść o ge- 
nialnem jego uzdolnieniu konipozytorskiem 
coraz bardziej się utwierdzała, ujrzano w nim 
potęgę wrogą, przemożną a obcą i w zwar­
tych szeregach przeciw niemu się zwrócouo.

Przed koncertami swymi w sali Erarda, 
Paderewski wystąpił dwa razy z kolei na 
wielkich koncertach Lamoureuxa w Cirąue 
d’Ete jako solista. Pierwszy występ jego po­
święcony był wyłącznie wykonaniu „Fanta- 
zyi polskiej", której część orkiestralną La 
moureuz doskonale wystudyował.

Tam to, w olbrzymiej hali cyrku na 
polach elizejskich, przepełnionej elegancki­
mi tłumami, ujrzały Paderewskiego po raz 
pierwszy od lat czterech paryskie wielbicielki 
jego, tam też oczekiwała go klika muzyków 
francuskich, zbrojna w świstawki, gotowa do 
zainseenowania najgorszego skandalu, byle 
zaprzeć drogę obcemu artyście, który zdo­
bywszy palmę "\virtuozowstwa, ośmielił się się­
gnąć jeszcze po wawrzyn kompozytorski — 
z rąk P aryża!

Paderewski grał fantazyę swą tak jak 
żaden inny pianista zagrać by jej nie mógł; 
fale dźwięków, gnane wichrem inspiracyi, 
rozlały się po sali i porwały tłumy, które 
klaskały, stukały, wołały, szalały. Lecz har­
monię tę wesołą nagle psuć zaczęły sykania 
i poświsty przeciągłe, a potem okrzyki, w 
których przebijała się cała zawiść i nietole­
rancja, całe samolubstwo szowinizmu fran­
cuskiego :

Assez! Assez! — A  bas l' etranger! — 
A  bas la Polognel — Vive la Russie!

Okrzyki te dały hasło do walki zacię­
tej, w której po jednej stronie stanęły księ­
żne i markizy z Faubourgu, po drugiej armia 
płatnych kamelotów, wysłana na galeryę

przez muzyków francuskich z poleceniem, by 
świstała aż do upadłego. Nie potrzebuję chy­
ba nadmieniać, że zwyciężyły, jak zawsze 
kobiety i że pierwszy występ Paderewskiego, 
który miał go uczynić „niemożliwym" prze­
mienił się w tryumf, jakiego w Paryżu nie 
pamiętano od czasu walk Wagnera.

Na następnym koncercie Lamoureui’a, 
kiedy po raz wtóry wykonywano „Fantazyę",’ 
opozycya broń złożyła, ustępując miejsca en- 
tuzyastycznej publiczności, która wyprawiała 
artyście owacyę po owacyi. Paderewski po 
raz wtóry podbił Paryż, a zwycięstwo jego 
było tak zupełne, że najzjadliwsza nawet kry­
tyka, ta, co za pierwszym występem szarpała 
go z zawiścią nietajoną, po drugim koncer­
cie stwierdzić musiała tryumf jego, „że tam 
ktoś świstał — pisał „Menestreł" — cóż to 
znaczy ? — Świstano podczas pochodów tryum­
falnych imperatorów rzymskich, czemuby świ­
stać nie miano, gdy pianista polski tryum ­
falnie wkracza do Paryża?11

*
W czemże tkwi tajemnica bezprzykła­

dnych niemal powodzeń Paderewskiego, czem 
się to dzieje, że zwycięża on tam nawet, 
gdzie ma do walczenia nietylko ze współza­
wodnictwem innych artystów i ze zblazowa­
niem publiczności, ale i z oporem zorganizo­
wanym ?

Gra on obecnie może inaczej nieco, niż 
grał przed laty występując we Lwowie i w 
W iedniu; ci, którzy pamiętają go z owych 
czasów, ciekawi będą dowiedzieć się, jakim 
jest obecnie na estradzie koncertowej.

Nie wchodząe w fachową ocenę gry 
Paderewskiego, można jednak opisać wraże­
nie, jakie gra ta czyni na szerszej publicz­
ności, wykazać to, co ją  odróżnia od gry in­
nych wirtuozów.

Znacie typy sławnych pianistów. Jedni 
wykonywają najtrudniejsze utwory z niesły­
chaną szybkością i brawurą, zachowując przy- 
tem w postawie i twarzy pozory zupełnego 
spokoju; po skończeniu, dziękując za oklaski, 
wstają z elegancyą i lekkością, niezdradzając 
najmniejszego śladu zmęczenia. Potrzebaby 
tylko, by rzucali całusy na prawo i na lewo, 
a przypominaliby zupełnie akrobatów, którzy 
po karkołomnych produkcyach uśmiechają 
się jakby rzec chcieli: — To dla mnie bal 
gatela 1

Inni przeciwnie, zawiśli nad fortepia­
nem jak dżokiej nad koniem wyścigowym, 
i dysząc, pędzą w pocie czoła; od czasu do 
czasu rzucają publiczności bokiem spojrzenie, 
jakby rzec chcieli: Widzicie jakie to trudnej 
A ja przecież wygram aż do końca!

U Paderewskiego strona techniczna jest 
tak wydoskonaloną, że znika zupełnie pod 
wrażeniem słyszanej kompozycyi. Słuchacz 
nie myśli wcale o tem, czy to, co słyszy jest 
łatwem lub trudnem do wykonania; poddaje 
on się zupełnie urokowi melodyi. Terabar- 
dziej, że Paderewski wogóle nie sprawia na 
nim wrażenia wirtuoza, interpretującego obce 
kompozycye, jeno kompozytora, improwizują­
cego własny utwór. Gra on wszystko z ta- 
kiem natchnieniem i ciepłem, z taką lubo­
ścią, gracyą i kokieteryą niemal, jakie inni 
muzycy rozwijać mogą tylko wówczas, gdy 
się zajmują dziećmi własnej muzy; jest on 
tak przejęty tem, co gra, tyle w tę grę 
wkłada duszy własnej, że się te obce kom­
pozycye istotnie stają jego dziećmi adopto­
wanemu Słuchacz zapomina zupełnie, że przed 
nim siedzi pianista na estradzie, we fraku, 
w oświetleniu kinkietów elektrycznych; zapo­
mina, że kom pozycyę tę słyszał już niezli­
czone razy; zdaje mu się, że otworzyła się 
przed nim pracownia kompozytora w chwili, 
gdy artyście nowa myśl błysnęła, i gdy prze­
lewa ją  w dźwięki z całym ogniem twór­
czym, z calem zapomnieniem poczęcia. W ten 
sposób Paderewski kompozycyom granym już 
przez stu innych pianistów nadaje urok pier­
wotny, najstarszym utworom repertoaru ka­
tarynki koncertowej, kręcącej się od pół wie­
ku, oddaje ich dziewiczość. Ma'-on ten dzi­
wny dar, że umie przed tłumami wynurzać 
najgłębsze uczucia i porywy artystycznej swej 
duszy; zdaje się, że zapomina zupełnie o pu­
bliczności. Dziękując za oklaski, wsłuchany 
jeszcze jest w ostatnie drgania własnej pie­
śni a twarz jego, zdradzająca wewnętrzne 
natchnienie i jakoby pogardę dla tych tłu-
wiać’ ^  ‘słucłlą^ ’ zc*aIe przema-

Cóż po ludziach? Czym śpiewak dla ludzi?
Gdzie człowiek, co z mej pieśni całą myśl

[wysłucha?
Tym to urokiem prawdziwego natchnie­

nia, kompozytorskiego raczej niż wirtuozow­
skiego, Paderewski tak silnie działa na pu­
bliczność Słysząc go, rzekłbyś, że bard z 
żarnielzcbłych czasów stanął nagle wśród na- 
szej publiczności fin-de-sićcle, że ten forte­
pian olbrzymi, to lutnia o kilku strunach, że 
laz jeszcze otworzyły się źródła elementar­
nego natchnienia poetyckiego.

Lecz nie sądźcie, by Paderewski isto­
tnie szedł tylko za głosem tej elementarnej 
inspiracyi swej by istotnie zapominał zupeł­
nie o publiczności, przed którą występuje. 
Przeciwnie! Wystarczy posłuchać go raz je-

„G azeta
OJ
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den tylko, by zrozumieć, że to artysta nie­
zmiernie doświadczony, który zna gruntownie 
publiczność i wie wybornie, jak ją  rozruszyó, 
zainteresować, porwać można.

Jeżeli koncert jest kampanią, to Pade­
rewski jest genialnym strategikiem. Układ 
programu, plan interpretacyi każdego z wię­
kszych numerów świadczy o tern. Posiada on 
tajemnicę wykonywania najdłuższych utwo­
rów symfonicznych — nie nudząc nigdy. 
Tajemnica ta polega może w tem, że pod 
r gką jego i dzięki wrodzonemu jego tempe­
ramentowi, muzyka symfoniczna staje się dra­
matyczną, pełną akcyi, kontrastów, niespo­
dzianek. Zmiana tempa, intenzywności i ko­
lorytu tonu, pauzy, wszystko to jest potę­
żnym środkiem w ręku tego dramaturga — 
muzyka. Słyszałeś chorał uroczysty, który 
duszę twą uniósł gdzieś ku niebiosom; 
wtem nagle roztacza się przed tobą łagodna 
scena sielankowa, jakiś duet miłośny, giną­
cy w słodkich, ledwie dosłyszalnych szep­
tach.... już znowu ukołysany jesteś cichą poe- 
zyą tej sielanki, gdy z nienacka wyskakuje 
na scenę rój tancerzy wesołych, lub piorun 
w ziemię uderza i orkan w powietrzu się 
rozta*cza.... Wszystkie te niespodzianki dra­
matyczne, połączone nicią najwykwintniej­
szej sztuki, szarpią i pobudzają nerwy, rozbu­
dzają duszę, przykuwają i porywają słucha­
cza, chociażby był tak znudzonym jak pu­
bliczność sali Erarda.

*

Na koncerta Paderewskiego wielu młod­
szych muzyków przybyło z nutami. Słuchali 
oni interpretacyi mistrza z ołówkiem w ręku 
i od czasu do czasu, kiwając z zadowoleniem 
głową, czynili znaki jakieś na nutach. Zda­
wało im się, że uchwycili klucz do sztuki 
jego i że na najbliższym koncercie swym do­
równają mu.

Kiedy Napoleon był u szczytu powodze­
nia i sławy, pewien oficer armii jego, Szwaj­
car Jomini wydał podręcznik strategiczny, w 
którym wyłożył wszystkie zasady, dzięki któ­
rym Napoleon zwyciężał w bitwach. W pierw­
szej chwili Napoleon był przerażony.... Na 
B oga! — zawołał — teraz nieprzyjaciele 
nasi własną mą bronią pokonywać nas będą!
I  już wydał rozkaz, by skonfiskować podrę­
cznik Jominiego. Lecz po chwili uspokoił się 
i rzekł z uśmiechem:

— Puśćcie tę książkę. Nic mi ona 
nie zaszkodzi. Cenna to rzecz te zasady — 
ale by istotnie zwyciężać n iem i, do tego 
trzeba być Napoleonem!

Puk.

Kasa r a d o ś c i  i  M o ń
Kraków, 6 maja.

Dzisiaj o godzinie 5 popołudniu odbyło 
się posiedzenie wydziału wielkiego Kasy pod 
przewodnictwem prezydenta miasta p. Frie- 
dleina przy udziale komisarza rządowego p. 
Dobrowolskiego , komisarza tutejszego staro­
stwa.

Imieniem dyrekcyi złożył p. dyrektor 
Slęk sprawozdanie z czynności za rok 1894, 
wykazując rozwój instytucyi we wszystkich 
działach; zysk czysty za rok 1894 wyniósł 
kwotę 78.499 zł. 61 ct.

Z porządku dziennego przyjął wydział 
sprawozdanie komisyi kontrolującej, przedło­
żone przez dr. Hajdukiewicza, udzielające 
dyrekcyi absolutoryum za i-ok 1894, oraz u- 
chwalono przenieść czysty zysk, po udziele­
niu z niego datków dobroczynnych, do fun­
duszu rezerwowego lit. B.

Następnie przyjęto wniosek dyrekcyi co 
do zniżenia stopy procentowej od pożyczek 
hipotecznych i gminnych z 5 prc. od sta na 
4%  od sta, począwszy od dnia 1 lipca 1894 
roku. Zniżenie stopy procentowej od tych 
pożyczek wchodzi w życie z terminem naj­
bliższej raty płatnej po dniu 80 czerwca 
1895 r. Do opłacania zniżonej stopy procen­
towej od pożyczek hipotecznych i gminnych 
tak w dawniejszych, jak i nowo udzielić się 
mających, będą mieli prawo tylko ci dłużni­
cy, przeciw którym nie będą czynione kroki 
sądowe przez Kasę oszczędności m. Krako­
wa, celem zrealizowania należytości w cało­
ści lub w części.

Zatwierdzono wniosek dyrekcyi i komi­
syi kontrolującej, przedłożony przez p. dyre­
ktora Slęka, co do udzielenia Skarbowi pań­
stwa pożyczki 260.000 zł. na zakupno grun­
tu, jakoteż na pokrycie kosztów budowy 
gmachu dla państwowego gimnazyum św. 
Anny w Krakowie, oraz upoważniono dyrek- 
cyę Kasy do udzielenia ewentualnej dalszej 
pożyczki w kwocie 240.000 zł. na budowę szkół 
średnich w Krakowie.

Imieniem dyrekcyi złożył p. dyrektor 
Slęk sprawozdanie z dokonanej przez Kasę 
oszczędności restauracyi kaplicy Zygmuntow- 
skiej na Wawelu; koszta restauracyi wyno­
szą 60.467 zł. 99 et. Nawet najwybitniejsi 
krajowi i zagraniczni znawcy uznali, że re- 
stauracya wielkiego dzieła sztuki i pamiątki 
narodowej dokonaną została z niezrównanym

artyzmem i prawdziwym pietyzmem; stano­
wi ona godny początek restauracyi katedry, 
tem więcej uznania godny, że dokonany po­
niekąd groszem narodowym.

Przedłożył też p. dyrektor Slęk spra­
wozdanie dyrekcyi ze stanu funduszu imienia 
Cesarza Franciszka Józefa I na budowę Mu­
zeum techniczno-przemysłowego w Krakowie. 
Przyznano dalszy na ten cel datek w kwocie 
5.000 zł. Ogólna kwota na budowę Muzeum 
wynosi obecnie 108.481 zł. 81 ct. Wzniesie­
nie gmachu takiego, na monumentalną bu­
dowę którego zezwala już powyższa znaczna 
kwota, będzie doniosłym środkiem dla pod­
niesienia przemysłu i rękodzieł w mieście; 
nagromadzone skarby i wzory nie mają do­
tąd odpowiedniego pomieszczenia i nikt z nich 
należycie korzystać nie może. Z chwilą bu­
dowy gmachu staną się one przystępne dla 
ogółu interesowanych.

Stosownie do wniosku dyrekcyi, przy­
jętego przez komisyę kontrolującą , a przedło­
żonego przez p. dyrektora Slęka, uchwalił 
wydział dalszy datek w kwocie 20.000 zł. do 
funduszu 50-letniego jubileuszu Najj. Cesarza 
Franciszka Józefa I. Fundusz ten wynosi o- 
becnie 40.000 zł. Kasa krakowska na równi 
z innemi wielkiemi instytucyami gromadzi 
fundusz na uroczystą chwilę w r. 1898; we 
właściwej porze obmyślane zostanie zużytko­
wanie zebranego funduszu na cele użyteczno­
ści publicznej.

Na wniosek dyrekcyi, również przedło­
żony przez p. dyrektora Slęka, przeznaczył 
wydział kwotę 8.000 zł na koszta restauracyi 
kościoła św. Krzyża. Kościoł ten zbudowany 
roku 1200 przez biskupa krakowskiego Pełkę, 
jest najpiękniejszym zabytkiem gotycyzmu w 
Polsce, a historya jego wiąże się ściśle z 
dziejami miasta i narodu; obecnie grozi mu 
ruina a uboga parafia nie ma funduszów na 
cele restauracyi. W ten sposób przy ofiarno­
ści Kasy uratowana będzie pamiątkowa świą­
tynia, cenny zabytek przeszłości.

Wreszcie, po przyjęciu preliminarza ko­
sztów administracyjnych Kasy na rok 1895, 
rozdzielono kwotę 7.500 zł. na cele dobro­
czynne i użyteczne miejscowe. Mianowicie 
przyznano :

Towarzystwu dobroczynności z ł . : 500, 
dla 6 ochronek (5 chrześciańskich i 1 izra- 
elickiej po 100 zł.) 600, zakładowi św. Jó­
zefa loO, Stowarzyszeniu wsparcia biednych 
chłopców starozakonnych „Opiekujcie się 
synami ubogich14 100, Towarzystwu ku wspar­
ciu biednyeh uczniów szkół ludowych w Kra­
kowie 100, Towarzystwu ku wsparciu uczniów 
szkół ludowych i średnich wyznania mojże- 
szowego 100, Stowarzyszeniu ku wsparciu rę­
kodzielników izraelickich 150, dla szkoły 
miejskiej handlowej w Krakowie 200, dla 
zakładu opuszczonych i moralnie zaniedba­
nych chłopców 200, dla ośmioklasowej szko­
ły żeńskiej w Krakowie, dla kursów facho­
wych na materyały do roboty 150, dla ko­
mitetu opieki weteranów z 1831 r. 300, dla 
szpitala Braci Miłosierdzia 200, dla Towa­
rzystwa ochrony starców izraelickich 200, dla 
Stowarzyszenia wzajemnej pomocy rękodziel­
ników i przemysłowców 300, dla rekonwale­
scentów wychodzących ze szpitala św. Łaza­
rza 300, dla uczniów szkoły rzemieślniczej 
na nagrody 100, dla szpitala św. Ludwika 
300, na prowadzenie doświadczeń z surowicą 
krwi, jako środkiem leczniczym przeciw bło­
nicy, uchwalone na posiedzeniu wydziału 
wielkiego dnia 29 października 1894 i już 
wypłacone zarządowi szpitala św. Ludwika 
500, na dalsze w tym kierunku doświadcze­
nia 300, razem 800; dla Stowarzyszenia 
„Pracy kobiet" 400, dla konserwatoryum mu­
zycznego w Krakowie 500, dla Stowarzysze­
nia młodzieży rękodzielniczej „Praca" pod 
opieką św. Józefa 150, dla zakładu starych i 
chorych kobiet na Blichu im. hr. Sołtykowej 
100, Stowarzyszeniu nauczycielek 150, szkole 
zręczności 300, ochotniczemu Towarzystwu 
ratunkowemu 200, Towarzystwu oświaty lu­
dowej na cele miejscowe 100, dla zakładu 
św. Jadwigi (opieka nad biednemi dziewczę­
tami) 100, Towarzystwu „Harmonia" 100, 
Towarzystwu św. Wincentego a Paulo (mę­
skie) 100, Stowarzyszeniu pań św. Wincen­
tego a Paulo 100, Stowarzyszeniu opieki nad 
uwolnionymi więźniami 100, Zgromadzeniu 
P. P. Duchaczek przy kościele św. Tomasza 
200, Towarzystwu „Lutnia" 50, bractwu 
izraelickiemu „Bikur Oholim" 50.

Wypłata datków nastąpi po zatwierdze­
niu uchwały przez Namiestnictwo.

Na przydzieleniu kwoty 6.000 zł. do 
funduszu emerytalnego i przyznaniu urzędni­
kom Kasy remuneracyi za rok ubiegły, po­
siedzenie zakończono.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Pokłady węgla. Kuryer Przemyski do­

nosi : Przed świętami Wielkanocnemi odkryli 
robotnicy zajęci kopaniem kamieni na grun­
tach generała Kowalskiego w Przemyślu w głę­
bokości 11/2 metra, pokład węgla kamiennego. 
U p. Kowalskiego bawił właśnie krewny te­

goż, geolog z Wiednia, który odkryty węgiel 
kamienny poddał dokładnej analizie. Węgiel 
w pokładzie wierzchnym był trochę zwie­
trzały, mimo to palił się na kominku wybor­
nie, pozostawiając nader mało popiołu. Od­
kryty pokład, o ile się dotąd dało spraw­
dzić, sięga na kilka metrów w głąb, a pod 
nim, tak orzekli rzeczoznawcy, muszą się 
znajdować różne obfitsze pokłady. Jeżeli 
przepowiednie górników się ziszczą, naten­
czas okolica Bircza i Przemyśl staną się 
centrum wielkiej eksploatacyi górniczej, co 
sprowadzi nieobliczone korzyści.

i

Szybkość pociągów w Rossyi. Dzien­
niki donoszą o ustanowieniu normy szybko­
ści biegu pociągów osobowych. Dla pociągów 
kuryerskich szybkość ta ma wynosić od 65 
do 75, dla pospiesznych do 65, dla poczto­
wych do 50 a dla zwykłych do 40 wiorst 
na godzinę.

Regulaeya rzek w Królestwie polskiem. 
Według budżetu ministerstwa komunikacyi, 
na regulacyę rzek w Królestwie w r. b. wy­
asygnowano: 80 tysięcy rubli na wzmocnie­
nie brzegów i regulacyę W isły; 40 tys. r. 
na naprawę budowli w I  dystansie rzeki Wi­
sły; 12 tys rs. na naprawę budowli nad W i­
słą od rzeki Augustówki do mostu Aleksan­
dryjskiego w W arszawie; 30 tys. na regula­
cyę Bugu zach. ; 12 tys. na roboty w augu­
stowskim, systemie kanałów i 20 tys. na zba­
danie sposobów zapobieżenia tworzeniu się 
tam lodowych w rzece Wiśle.

Dochody kolei warszawsko-wiedeń- 
skiej za rok 1894 wynosiły brutto 13,666.636 
rubli, czysty zysk 2,058.918 rubli. Bada za- 
wiadowcza wyznaczyła dywidendę dodatkową 
na 5 1/2 rubli od akcyi.

Zamrożone mięso z Ameryki. Kząd 
pruski wyraził przekonanie, że nie należy do­
zwolić na dowóz zamrożonego mięsa zamor­
skiego, albowiem deputacye dla spraw lekar­
skich, techniczna i weterynaryjna, zaopinio­
wały, iż zamrożenie mięsa nie usuwa szko­
dliwych zdrowiu ludzkiemu substancyj, jeżeli 
te w mięsie znajdowały się przed zamroże­
niem. Z tego powodu wysłano do władz por­
towych rozporządzenie, aby stosowne kroki 
przedsięwzięły przeciwko dowozowi mięsa za­
morskiego zamrożonego. Władze te nie po­
zwoliły jednemu z kupców berlińskich na to 
przedsiębiorstwo, na jakie pragnął uzyskać 
koncesyę. Prawdopodobnie rząd także nie po­
zwoli na dowóz mięsa amerykańskiego w pu­
szkach blaszanych, t. zw. konserw mięsnych, 
albowiem te mogą być jeszcze szkodliwsze 
zdrowiu ludzkiemu, niż mięso zamrożone. 
W wielu przypadkach stwierdzono, że w A- 
meryce padlinę bydlęcą i chore nawet by­
dlęta przerabiają na konserwy w puszkach. 
Niedawno donosiły dzienniki, że w ogromnej 
liczbie przypadków, skutkiem silnej zawiei 
śnieżnej, padło dużo wieprzy; zakupili je 
rzeźnicy eksporterzy w Chicago bardzo tanio 
na wyrób towaru eksportowego do Europy.

#** Wyrób wódki w Galicyi. W
miesiącu marcu r. 1805 w yw arzo n o  w 538 
gorzelniach og ó łem  6L503.831 do wyrobu oznaj­
mionych stopni a lk o h o lu . Mianowicie było 
w ruchu gorzelń: w po w iec ie  b ro d zk im  62 
(837.318 st. alk.), żółkiewskim 58 (852 465), 
ta rn o p o lsk im  53 (812.928). brzeźaóskim 59 
(672.792), czortkowskim 50 (778.410), rzeszow­
skim 32 (232.235), kołorayjskim 27 (400.520), 
jarosławskim 22 (234.200), przemyskim 24 
(340.430), w ad ow ick im  13 (94.738), ta rn o w ­
skim 28 (170.250), stanisławowskim 30 
(346.610), krakowskim 7 (84.080), sanockim 
27 (196.875), lwowskim 22 (254.860), Sam bor­
skim 18 (167.020), nowosądeckim 6 (27.600).

*** Wyrób piwa w Galicyi. W mie­
siącu marcu r. 1895 ogółem było w ru<hu 
130 browarów, w których wywarzono 86.667 
hektolitrów piwa. Najwięcej browarów, bo 13, 
było w ruehu w powiecie brodzkim, gdzie wy­
warzono 5.475 bekt., następnie w powiecie 
jarosławskim 13 (3.852 hekt.), w powiecie 
rzeszowskim 12 (3.871), w powiecie sanockim
7 (3.662 hekt.), w powiecie stanisławowskim
8 (4.958 bekt.), w powiecie tarnopolskim 10 
(3 478 hekt.), w powiecie wadowickim 10 (5.298 
hekt.), w pow. nowosądeckim 9 (3.292 hekt.), 
w Samborskim 6 (2.127 hektol.), w brzeżańskim 
4 (1.422 hekt.), w ezortkowskim 5 (1.478 hekt.), 
krakowskim 5 (2.411 hekt.), w lwowskim 6 
(5.631 h ek t), w kołomyjskim 4 (3.228 hekt.), 
w przemyskim 4 (3,986 hekt.), w tarnow­
skim 4 (17.872 hekt.), w żółkiewskim 2 (336 
hekt.), w mieście Lwowie 5 (9.430 hekt.) 
w mieście Krakowie 3 (4.872 hektolitrów).

*** Produkeya i sprzedaż soli.
W miesiącu mareu r. 1895 wynosiła pro­
dukeya soli w Galieyi 207.605T6 ceut. metr., 
sprzedaż zaś z zapasów 118 593 centn. metr. 
W tym samym miesiącu roku 1894 wynosiła 
produkeya 145.559 70 ctn. metr , sprzedaż zaś 
z zapasów 116.142 centn. metr. Z porównania

wypływa, iż w miesiącu marcu r. 1894 
wyprodukowano o — eent. metr. mniej, 
sprzedano o 2.549 oent. metr. mniej, niż w 
tym samym miesiącu roku 1894.

W iedeń, 7go maja. (Telegram G a­
zety Lwowskiej).

Na wczorajszy targ przypędzono bydła 
rzeźnego: 4268 sztuk opasowego, — z paszy 
i 1189 sztuk chudego.

Bazem 5457 sztuk. Z tych wołów 4131, 
stadników 611, krów 715, bawołów 163.

Pomiędzy temi z Galicyi przypędzono 
1084 sztuk opasowych , — sztuk z paszy i 
248 sztuk chudych, z Bukowiny 123 sztuk 
bydła opasowego.

Ogółem przypędzono o 1217 sztuk więcej 
niż zeszłego tygodnia, a z samej G a l i c y i
— sztuk mniej.

Oeny spadły przeciętnie o 1 do 2 zł.
Nie sprzedano 199 "sztuk.
Płacono: g a l i c y j s k o - b u k o w i ń -  

s k i e woły opasowe po 50 zł. — ct. do 52
zł. — ct., za towar przedni po 53 zł. — ct.
do 56 zł. — c t.; wyjątkowo po 57 zł. — ct.
do 59 zł. —  c t . ; w ę g i e r s k i e  woły opa­
sowe po 50 zł. — ct. do 52 zł. — ct., za 
towar przedni po 53 zł. —  ct. do 56 zł. — 
c t . ; wyjątkowo po — zł. — ct. do — zł.
— ct. ; z innych k r a j ó w  k o r o n n y c h  
woły opasowe po 53 zł. —  ct. do 55 —  zł.
— ct., za towar przedni po 56 zł. — ct. do
58 zł. — ct., wyjątkowo po 59 zł. — ct. do
62 zł. —  c t.; woły z paszy po — zł. — ct.
do — zł. — c t . ; krowy po 21 zł. — ct. do
30 zł. — c t . ; stadniki po 22 zł. - -  ct. do
34 zł. — c t . ; bawoły po 18 zł. — ct. do 
27 zł. — ct. za 100 klg. żywej wagi.

OSTATNIA POCZTA
N a j j .  P a n  — według znanego progra­

mu — wyjechał dzisiaj rano do Lubiany, 
zkąd wieczorem o godz. 6 udaje się w dal­
szą podróż do Poli, na uroczystość spuszcze­
nia statku wojennego „Monarcha11 na wodę.

W dniu dzisiejszym odbywa się w trze­
ciej dzielnicy Wiednia wybór uzupełniający 
posła do Bady państwa.

Ambasador austryacki w Paryżu hr. 
Wolkenstein ma się lepiej. Na liście odwie­
dzających zapisali się między innymi prezes 
gabinetu Eibot, prezes senatu Challemel La- 
cour i wielu dyplomatów i deputowanych.

I
Cesarz Wilhelm, jak prywatne depesze I 

donoszą z Berlina, nie pojedzie w tym roku ^ 
do Norwegii, lecz uda się na morze Bałty­
ckie i odowiedzi Sztokholm.

Kongres delegatów korporaeyj gminnych 
rzeszy niemieckiej, na który przybyli repre­
zentanci 61 miast, odbył w niedzielę posie­
dzenie .w Berlinie pod przewodnictwem prze­
wodniczącego berlińskiej rady miejskiej Lan- 
gerhausa. Kongres uchwalił rezolucyę, w któ­
rej oświadcza, że projekt ustawy antiprze- 
wrotowej uważa za uszczuplenie wolności pu­
blicznej krytyki, będącej jednym z warunków 
rozwoju publicznego życia, a szczególniej 
gminnego samorządu. Z tego powodu zwraca 
się kongres usilnie do parlamentu, aby usta­
wę przewrotową odrzucił w każdej formie.

Frakcya narodowo-liberalna parlamentu 
niemieckiego postanowiła głosować przeciw 
ustawie antiprzewrotowej. Deputowany Boett- 
cher, przewodniczący komisyi dla rzeczonej 
ustawy, którego mandat unieważniła komisya 
weryfikacyjna, postanowił niezwłocznie go 
złożyć. __________

Obiegające od pewnego czasu pogłoski 
o zachwianiu się pozycyirossyjskiego ministra 
skarbu Wittego, pozbawione są, jak się do­
wiaduje K raj, wszelkiej podstawy. Projekt 
transakcyi w złocie, który miał być jakoby 
kamieniem obrazy, został przez ogólne zebra­
nie ross. Bady państwa przyjęty jednomyślnie 
Półtoragodzinna mowa, którą wygłosił w o-, 
bronie projektu S. J. Witte, była podobno 
bardzo świetną i przekonała wszystkich.

Królowi Aleksandrowi serbskiemu w 
podróży jego z Niszu do Belgradu towarzy­
szyli — jak wiadomo już z wczorajszej de­
peszy — minister spraw zagranicznych i mi­
nister wojny. Inni członkowie gabinetu pozo­
stali w Niszu aż do zamknięcia sesyi skup- 
czyny, które według nowych wersyj nastąpić 
ma dopiero we czwartek.

Mowa prezesa ministrów Kristicza, wy­
powiedziana w skupczynie w sobotę, wywarła 
silne wrażenie, szczególniej ustęp, w którym 
prezes ministrów podniósł, że on i jego ko­
ledzy, zgodnie z życzeniami króla, pozostaną 
na swoich stanowiskach i służyć będą także 
nadal wiernie i szczerze królowi i ojczyźnie.



Podczas obrad nad zawarciem traktatu han­
dlowego z Grecją, przedstawił dep. Czurczicz 
konieczność utrzymania przyjacielskich sto­
sunków z państwami bałkańskiemi, szczegól­
niej z Turcyą, Grecyą i Bułgaryą, w celu o- 
twarcia nowych dróg handlowych. Następne 
posiedzenie skupczyny odbyło się wczoraj.

Monarchistyezny Soleil zaprzecza daw­
niejszym doniesieniom dzienników, jakoby 
celem podróży monsignora d’Hulsta do Rzy­
mu było prosić papieża, ażeby nie brał za 
złe księżniczce Helenie Orleańskiej, że za­
wiera związek małżeński z członkiem rodziny 
Sabaudzkiej. Soleil przypisuje zupełnie inne 
znaczenie tej podróży, utrzymuje bowiem, 
że rektor d’Hulst jeździł do Bzymu jedynie 
w sprawie seminaryum katolickiego i Pa­
pież przyjął go jak najłaskawiej. To osta­
tnie twierdzenie ma być zaprzeczeniem po­
głosek, jakoby Papież niechętnie przyjął 
d’Hulsta, a to z powodu stanowiska, jakie 
zajął w ostatnim czasie wobec polityki Wa­
tykanu. Według dziennika Soleil w pogło­
skach tych nie ma ani odrobiny prawdy. _ 

Agencya Havasa donosi z teatru wojny 
na Madagaskarze, że żołnierze marynarki 
francuskiej po świetnym szturmie zdobyli 
ważną pozycyę Marovoay pod Betsiboką, le­
żącą w odległości 70 kilometrów od Majungi. 
Działa, zapasy i znaczna liczba jeńców do­
stała się w ręce Francuzów, a po stronie 
francuskiej straty wogóle bardzo nieznaczne, 
podczas gdy nieprzyjaciel poniósł tak znaczne 
straty w ludziach. Usposobienie wojska fran­
cuskiego ma być pełnem zapału, jego stan 
zdrowotny zupełnie dobry.

Według telegramu generalnego guber­
natora wysp Filipińskich z dnia 4 b. m., 
który telegram otrzymano wczoraj w Madry­
cie, powraca on do stolicy, gdyż w obwodach 
Lanas i Mindanao panuje spokój i żaden 
szczep krajowców nie pozostaje pod bronią. 
Składając dowód swej przychylności dla 
Hiszpanii, odprowadziło generała 28 naczel­
ników do Manili, gdzie podziwiali piękność 
miasta. Ochotnicy gwardyi cywilnej, którzy 
stanowili część armii czynnej, powracają do 
swych właściwych okręgów.

D aily News oświadczają, że pogłoski o 
podaniu się lorda Rosebery do dymisyi i roz­
wiązaniu parlamentu są nieuzasadnione.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
W ypadki na Węgrzech.

W iedeń, 7 maja. (Telegram prywi) 
Porozumienie między Panem Ministrem hr. 
Kalnokym i br. Banffym przyszło do skutku 
wskutek interweneyi PP. Ministrów br. Jo- 
siki i Kallaya, oraz Pana Prezydenta Mini­
strów księcia Windisch-Graetza. W niedzielę 
wieczorem nastąpiło spotkanie między hr. 
Kalnoky’m i br. Banffy’m , na którem ułożo­
no treść obustronnych deklaracyj. Br. Banffy 
został upoważnionjr, aby w parlamencie wę­
gierskim odpowiadając na interpelacyę hr. 
Apponyi’ego, odczytał notę Pana Ministra hr. 
Kalnokyjego z 25 kwietnia , w' której zacho­
wanie się nuncyusza podczas pobytu na Wę­
grzech uznane jest za niewłaściwe. Nato­
m iast stwierdzonem będzie także niewłaści­
we postąpienie br. Banfi'y’ego w te m , iż 
wysłanie "noty do Kuryi przedstawił jako fakt, 
co w istocie nie było prawdą.

B u d a p e sz t, 7 maja. Wczorajsze posie­
dzenie Izby posłów Sejmu węgierskiego o- 
twarto przy przepełnionych galeryach. Ponie­
waż otwarcie posiedzenia opóźniało się, le­
wica dawała znaki niecierpliwości. Pojawie­
nie się br. Banffy’ego przyjęła opozycya iro- 
nicznemi okrzykami Eljen!

Prezydent gabinetu br. Banffy, odpo­
wiadając na interpelacyę hr. Apponyi’ego, 
oświadcza, iż w obecnem stadyum może spra­
wę tylko ogólnikowo omawiać. Mówca przed­
kłada z upoważnienia strony kompetentnej 
wymianę not pomiędzy sobą a P. Ministrem 
spraw zagranicznych hr. Kalnokym. Co do 
sprawy, czy interweneya wobec Stolicy św. 
już nastąpiła, oświadcza br. Banffy, że rząd 
musiał to przypuszczać, a to ze względu 
na okoliczność, że na notę Pana Mini­
stra spraw zagranicznych z dnia 25 kwietnia 
odpowiedź rządu węgierskiego już odeszła; 
rząd zatem węgierski w d. 1 maja musiał 
mniemać, iż zapowiedziana interweneya już 
nastąpiła. — Mówca zapewnia, iż będzie za­
wsze bronił konstytucyjnych praw prezydenta 
ministrów i godności tego stanowiska. ( Wiel­
kie óklaski).

Br. Banffy kończy oświadczeniem, iż 
rząd węgierski stoi na stanowisku z dnia 1 
maja, a mianowicie, że nikom u, a więc tak- 

i Stolicy św. nie przysługuje prawo mie­
szania się do wewnętrznych spraw Węgier.

Mówca prosi o przyjęcie odpowiedzi do
wiadomości. . ,

Hr. Apponyi, w replice swej na odpo­
wiedź br. Banffyego, zaznaczył iz br. Banffy 
nie dał wyjaśnień na czem polegać ma za­
dośćuczynienie za obrazę prezesa węgierskie­
go gabinetu; powinien on był także zwrocie 
L a g ę  nuncyusza, że złą obrał chwilę dla 
swej podróży po Węgrzech. Także me dał 
hr Banffy dostatecznego wyjaśnienia na py­
tanie na jakiej podstawie oświadczył, ze kro­
ki dyplomatyczne przeciw nuneyuszowi w 
Rzymie są już poczynione. A przecież jest to 
rzecz która się sprzeciwia międzynarodowym, 
dyplomatycznym stosunkom i narusza formy, 
zachowywane tradycyjnie w państwach cywi­
lizowanych. Dowodzi to, iż prezes ministrów 
nie urnie odpowiedzieć wysokim zadaniom 
swego stanowiska. (Z lewicy okrzyki E lien!). 
Hr Apponyi oświadcza w końcu, że me mo­
że ' przyjąć do wiadomości odpowiedzi br.

Banffyegm ^  Banffy’ego Izba uchwala 
znaczną większością przyjąć odpowiedź jego 
do wiadomości.

B u d ap esz t, 7 maja, Odczytana na 
wczorajszem posiedzeniu Izby węgierskiej 
przez br. Banffy’ego_ nota jego do Pana Mi­
nistra spraw zagranicznych hr. Kalnoky ego, 
prosi o wyjaśnienie zapatrywań hr. Kalno- 
ky’ego co do podróży nuncyusza.

Nota Pana Ministra hr. Kalnoky ego z 
dnia 25 kwietnia, która zawiera odpowiedź 
na notę poprzednią, podnosi, iż nota br. 
Banffy’ego nie zawiera żadnych takich infor­
macji, które dostarczyłyby możności do o- 
sądzenia sytuacyi na podstawie dat zupełnie 
pewnych. W sprawie tak drażliwej musi być 
odpowiedź na interpelacyę zastosowana bez­
warunkowo do postawionych pytań. Ponie­
waż interpelacya nie została jeszcze przedło­
żona, przeto Pan Minister nie może zapusz­
czać'się w bliższe szczegóły odpowiedzi, któ­
ra ma być udzieloną. Punkta widzenia za­
znaczone przez br. Banffy’ego jako decydu­
jące, a mianowicie, że my wobec Kuryi Apo­
stolskiej pragniemy zachować względy, z dru­
giej strony jednak żadnemu mocarstwu, a 
więc także i Kuryi nie przyznajemy prawa 
mieszania się do spraw wewnętrznych pań­
stwa, uważa hr. Kalnoky za zupełnie słuszne. 
Nie byłoby to nawet w interesie Węgier, 
aby stosunek z Papieżem i Stolicą św., który 
mimo drażliwej akcyi kościelno - politycznej 
pozostał przyjacielskim, teraz doznał powa­
żnego zachwiania. Jakkolwiek nie można o- 
czekiwać, aby Kurya Apostolska odstąpiła od 
dogmatycznego stanowiska w sprawie nie- 
rozwiązalności małżeństw, nie jest jednak 
rzeczą obojętną, czy Watykan wobec prze­
prowadzenia ustaw kościelno-polityeznych zaj­
mie stanowisko szorstkie, czy też pełne tole- 
rancyi.

Pan Minister spraw zagranicznych u- 
waża za swój obowiązek podnieść ze szcze­
gólnym naciskiem kwestyę,_czy nuncjusz zaj­
muje poprostu tylko stanowisko reprezentanta 
obcego mocarstwa, czy zatem wszystko, co 
przekracza ten zakres, jest już istotnie nie- 
właściwem ? Wprawdzie według nowoczesnych 
zapatrywań w teoryi utrzymuje się takie twier­
dzenie, a w szczególności we Francyi, w 
praktyce jednak nie da się to zapewne prze­
prowadzić, ponieważ nuncjuszom, jako repre­
zentantom mocarstwa, nieposiadającego  ̂wła­
dzy świeckiej, jako przedstawicielom  ̂ Głowy 
Kościoła katolickiego, w katolickich państwach 
przyznawane bywa stanowisko zasadniczo 
różne od stanowiska innych reprezentantów 
państw obcych. Wynika to już z uznanej su- 
premacyi Papieża w Kościele katolickim, nad 
wszystkimi katolikami, wprawdzie tylko w 
kwestyach wiary. Pociągnięcie jednak granic, 
do których Kościół katolicki może bronić 
swych praw, jest nadzwyczaj trudne. Wpada­
jącym w oczy dowodem wyjątkowego stano­
wiska, jakie nuneyusz zajmuje w państwie 
katolickiem, jest uroczysty sposób prz3'jęcia 
msgr. Agliardiego na Węgrzech, nie tylko 
przez episkopat, lecz także przez wszystkie 
klasy ludności.

Co się tyczy mieszania się w sprawy 
wewnętrzne, które nie byłyby sprawTami wia­
ry, br. Banffy w każdym razie może o tem 
lepszy wyrobić sobie sąd, niż hr. Kalnoky, 
który nie może przypisywać sobie zupełnej 
znajomości specyalnych stosunków węgier­
skich. Panu Ministrowi zdaje się jednak, że 
nagannym jest brak taktu, okazany przez 
nuncyusza w tem, iż nie zadowolił się odwie­
dzeniem książąt Kościoła, lecz w przeciwień­
stwie do swoich poprzedników wypowiadał 
publicznie mowy, które już ze względu na 
stanowisko, zajmowane przez Stolicę św., nie 
mogły być, tylko opozyeyjnemi w obec poli­
tyki rządu. Być może, że przyczyną tego był 
demonstracyjny charakter przyjęcia, jakie du­
chowieństwo i stronnictwo katolickie zgoto­
wały nuneyuszowi. W  każdym jednak razie 
powinien był nuneyusz albo podróż swoją, 
jako nie będącą na czasie, odroczyć, albo też 
zabezpieczyć się, że jego obecność na Wę­
grzech, nie pociągnie za sobą politycznych 
nieprzyjemności i nie będzie wyzyskaną dla 
celów partyjnych.

Pan Minister oświadcza, że w razie, 
jeżeli rząd węgierski uzna to za stosowne,

jest gotów wystąpić przeciw temu postępowa­
niu nuncyusza, stanowczo nietaktownemu 
w obec dzisiejszego położenia, i zdającemu 
się jeszcze bardziej podniecać agitację na 
Węgrzech, i wnieść przeciw niemu skargę 
oraz reklamację, a zarazem podjąć obronę 
zasady, która wyklucza wszelkie mięszanie się 
nuncyusza do kościelno-polityeznych stosuD- 
ków i walk.

Wiedeń, 7 maja. Najj. Pan wystosował 
pod wczorajszą datą własnoręczne pismo do 
Pana Ministra spraw zagranicznych hr. Kal- 
nokyego, w którem oznajmia mu, że nie przy­
jął jego podania o dymisyę.

Wiedeń, 7 maja. Dzienniki zauważają 
zgodnie, że odczytanie noty Pana Ministra 
hr. Kalnokyego na wczorajszem posiedzeniu 
Izby posłów Sejmu węgierskiego było ozna­
ką osiągniętego w niedzielę między hr. Kal­
nokym a brern. Banffym porozumienia co do 
sposobu, w jaki ma być przygotowane owo 
ugodowe wyrównanie (Aplanirung) różnic 
między nimi, którego życzył sobie Najj. Pan. 
Obie strony spodziewają się bowiem, że o- 
głoszenie noty tej usprawiedliwi ich postę­
powanie.

Neues Wien. Tagblatt nie wątpi, iż 
gabinet i stronnictwo liberalne na Węgrzech 
będą zadowolone z takiego załatwienia spra­
wy. Podobnie Fremdenblatt uważa za rzecz 
wysoce prawdopodobną, że zatarg powiedzie 
się załagodzić. Neue F r. Presse natomiast chce 
wyczekiwać spełnienia się tych nadziei. 
Wprawdzie w przesileniu nastąpiło istotnie 
zawieszenie, pozostające w związku z dzi­
siejszą podróżą Najj. Pana do Poli, nie mo­
żna jednak żadną miarą utrzymywać, że z 
chwilą umówienia się co do przedłożenia 
parlamentowi zamienionych w tej sprawie 
not, samo przesilenie zostało załatwione.

Bardzo w*ażna enuncyacya dziennika 
Presse wyraża oczekiwanie, że sprawa zosta­
nie załatwioną w drodze pokojowej i zara­
zem poczynione będą kroki, na podstawie któ­
rych zapobieże się powtórzeniu czegoś podo­
bnego i stworzoną zostanie rękojmia, iż w 
sprawach polityki zagranicznej i stosunków 
międzynarodowych, nie będą składane przez 
Ministra jednej lub drugiej "połowy Monar­
chii jednostronne oświadczenia, które unie- 
możebniają także i przez węgierską konsty­
tucję z naciskiem podniesione odpowiednie 
kierownictwo i czynią iluzoryczną odpowie­
dzialność Ministra spraw zagranicznych.

Tylko z tego punktu zapatrywania na­
leży rozumieć pubieystyczną obronę hr. Kal- 
noky’ego; nie zmierzała ona wcale do w tar­
gnięcia w wewnętrzne polityczne stosunki 
Węgier, a już bynajmniej do zamachu na 
węgierskie prawo państwowe. Obrona hr. 
Kalnoky’ego opierała się wyłącznie na tej 
podstawie, że zasadnicze prawidła międzyna­
rodowymi stosunków i względy na własną 
dyplomatyczną reprezentacyę za granicą, wy­
magały wystąpienia ze strony hr. Kalno- 
ky’ego. Presse wyraża wysokie zadowolenie 
z powodu, że stałość w kierownictwie poli­
tyki zewnętrznej, w obecnych trudnych sto­
sunkach, ma pozostać nienaruszoną. Z uwa­
gi na wielkie zasługi hr. Kalnoky’ego około 
utrzymania pokoju europejskiego, z uwagi 
dalej na wszechstronnie uznaną jego prze­
zorność, roztropność i bogate doświadczenie, 
musiałoby ustąpienie hr. Kalnoky’ego z czyn­
nej służby rządowej uważane być za wypa­
dek najgłębszego ubolewania godny.

Budapeszt, 7 maja. Przeważna część 
dzisiejszych dzienników porannych wyraża 
zadowolenie z przebiegu wczorajszego posie­
dzenia Izby deputowanych, które dowiodło, 
iż br. Banffy działał bona fide. Kilka dzien­
ników wyraża obawę, że sprawa nie jest 
jeszcze zupełnie załatwiona.

Wiedeń, 7 maja. Najj. Pan wyje­
chał dziś o godzinie 5 minut 15 do Poli.

Wiedeń, 7 maja. Wiener Ztg. donosi: 
Najwyższa rada sanitarna przyjęła jedno­
myślnie wniosek prof. Weichselbauma, który 
wykazuje, że materyalne i służbowe położe­
nie lekarzy państwowych, nie odpowiadające 
wymaganiom czasu i ważnej publicznej ich 
działalności, — tudzież brak zorganizowanej 
wyższej sanitarnej służby inspekcyjnej, wy­
wiera ujemne skutki na państwową służbę 
sanitarną w ogóle, a także i na najwyższą 
radę sanitarną.

Po omówieniu stosunków sanitarnych 
w Lublanie i okolicy, jakie powstały w sku­
tek trzęsienia ziemi, przyszła najwyższa rada 
sanitarna do przekonania, że bez względu na 
trwające jeszcze pomyślne stosunki zdrowo­
tne, należy w Lublanie i okolicy zapobiegać 
możliwym niebezpieczeństwom chorób, przez 
systematyczne zarządzenia zapobiegawcze pod 
względem sanitarnym, a w drodze państwo­
wej subwencyi i porozumienia się z towarzy­
stwem Czerwonego Krzyża poczynić zawczasu 
dostateczne przygotowania co do dostarcze­
nia pomocy publicznej na wypadek klęsk ele­
mentarnych lub epidemij, zagrażających zdro­
wiu ludzkiemu.

Wiedeń, 7 maja. Na wczorajszem po­
siedzeniu Izby deputowanych toczyła się w 
dalszym ciągu dyskusya nad reformą podat­

kową, a w szczególności nad paragrafami o 
uwolnieniach od podatku rentowego.

Dep. Steinwender zwraca się przeciwko 
uwolnieniu od podatku rentowego dywidend 
Banku austryacko-węgierskiego. Mówca na­
zywa uwolnienie od podatku procentów prio­
rytetowych, przypadających dyrektorom kolei 
żelaznych, krzywdą dla Państwa, zwłaszcza 
przy późniejszych upaństwowieniach. Mówca 
prosi o przyjęcie jego sobotnich wniosków.

P. Minister skarbu, dr. Plener, oświad­
cza ponownie, że ze względu na układy, ja­
kie zawarto w interesie kredytu publicznego, 
nie można pryorytetów kolei Południowej i 
kolei Państwowej poddać podatkowi rento 
wemu, gdyż wobec opłacanego już przez te 
koleje 10-procentowego podatku dochodowe­
go, więcej obciążać ich niepodobna. Nato­
miast przy odnawianiu przywileju dla austro- 
węgierskiego Banku będzie się miało na u- 
wadze, ażeby i na listy hipoteczne Banku 
austro-węgierskiego nałożony był także po­
datek rentowy; obecnie nastąpić to nie mo­
gło, ponieważ ze względu na postanowienia 
statutów Banku, układ z Węgrzami do skutku 
przyjść nie mógł. Rząd oświadcza gotowość 
ooniżenia w drodze administracyjnej stopy 
procentowej pocztowych Kas oszczędności.

W głosowaniu przyjmuje Izba rezolu- 
cyę dep. Szczepanowskiego, domagającą się, 
ażeby przy odnowieniu przywileju dla Banku 
austro-węgierskiego na listy zastawne tego 
Banku nałożony był podatek rentowy.

Dep. Eugeniusz Abrahamowicz, Henzel 
i tow., tudzież dep. Barwiński, stawiają wnio­
ski nagłe o zapomogi państwowe dla pogo­
rzelców gmin Psary i Stojanów. Nagłość 
uchwalono — wnioski odesłano do komisyi.

P. Minister handlu odpowiada nastę­
pnie na kilka interpelacyj. Przy końcu po­
siedzenia wnosi ks. Aloizy Liechtenstein in­
terpelacyę do P. Prezydenta Ministrów, czy od­
czytana w Sejmie węgierskim nota hr. Kal- 
noky’ego do br. Banffy’ego jest autentyczną, 
i czy ogłoszenie jej nastąpiło z wiedzą i wolą 
hr. Kalnoky’ego. Jeżeli tak jest — zapytuje 
interpelant: — co Rząd zamierza uczynić, 
ażeby naprawić rażące wykroczenie przeciw 
najelementarniejszym obowiązkom, przestrze­
ganym w stosunkach dyplomatycznych?

Dep. Russ domagał się odczytania na­
zwisk posłów, podpisanych pod tą interpela- 
cyą. Podpisało ją 19 posłów, należących 
przeważnie do ściślejszego kółka przyjaciół 
politycznych ks Aloizego Liechtensteina.

Pola, 7 maja. Burmistrz w odezwie do 
ludności miasta wypowiada przekonanie, że 
ludność Poli powita przyjazd Najj. Pana do 
miasta z najżywszą radością. Trwając gorąco 
w tradycyjnem przywiązaniu i wierności, sko­
rzysta ona ze sposobności tej, aby Monarsze 
okazać głęboką wdzięczność.

Zarządy trzech stowarzyszeń robotników 
włoskich ogłaszają wezwania do swych człon­
ków, aby stawili się jutro w celu powitania 
Najj. Pana, oraz złożenia wspaniałomyślne­
mu Monarsze dowodów lojalnych uczuć i 
wierności. — Obliczają, że liczba tych robo­
tników włoskich, którzy jutro zbiorą się na 
powitanie Najj. Pana, wynosi 1700.

N isz , 7 maja. Skupczyna uchwaliła 
jednogfośnie wyznaczyć królowi Milanowi 
apanaże roczne w wysokości 360.000 fran- 
Ków — oraz uchwaliła ustawę tej treści, że 
rodzice króla Aleksandra, oraz krewni w pro­
stej linii mają używać tej samej opieki pra­
wnej, co król Aleksander.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 7 maja 1895 r. godz. 2 

minut 5. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
85*90, Węgierskie akcye kredytowe 461*75/ 
Akcye anglo-austryaekie 172*50, Akcye ban­
ku Union 830 25, Akcye kolei Południowej 
105*25, Losy tureckie 83*10, Akcye kolei 
państwowej 429*50, Akcye kolei Lwowsko- 
Ozerniowieckiej 331*50, 4-procentowe galic. 
obligacye propinacyjne z 1889 r. 98*20, 
Akcye tytoniowe 240*—, Węgierskie obli­
gacye indemnizacyjne 98*25, Akcye kolei 
Elbetal 292*— , Akcye banku dla krajów 
koronnych 283*60, 4-procentowa węgierska 
renta złota 123*— , Akcye banku związkowe­
go 166*50, Rubel papierowy 1*31*25, Wę­
gierska renta papierowa 99*20, Kredytowe 
ziemskie 557*—, Kredyty 401*75, Rimamu- 
rania 274*—. Usposobienie spokojne.

Giełda zagraniczna, dnia 6 maja 
1895 r godzina 5 m in u t—. P a r y ż :  8-prc. 
renta 102*35, lombardy —*— . Usposobie­
nie —. B e r l i n :  Ruble rossyjskie 219*40, 
Akcye kredytowe 246*90, Polskie listy za­
stawne — *—, Papiery galicyjskie — *—, 
Rossyjsko-wschodnia 4-prc. pożyczka przyję­
cie pro ultimo 67*50, Austryackie banknoty 
167*50. Usposobienie — .

Odpowiedzialny Redaktor AflGlll KfOCilOYilGClfj.
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uch  p o c i ą g ó w  k o l e j o w y c h

obowiązujący z dniem 1. maja 1895.
(czas środkowo-europejski).

Do Lwowa przychodzą
Z S e r l in a .........................................
Z Krakowa, Wiednia i Wrocławia
Z Warszawy ..............................
Z Muszyny - Krynicy przez Tarnów 

(od */, do włącznie 80/9) . . ._
Z Muszyny - Krynicy przez Tarnów 

lub Rzeszów (od S6/6 do włącz
nie 15/ „ ) ....................................

Z Muszyny - Krynicy i Mszany dol­
nej przez Tarnów] . . . . .

Z Chabówki p. Tarnów lub Rzeszów 
Z Rozwadowa i Nadbrzezia 
Z Rawy ruskiej przez Jarosław 
Z Mezo-Laborcz (Pesztu, Miskolcza) 

przez Przemyśl . . . .
Z Chabówki przez Przemyśl 
Z Zagórza przez Przemyśl 
Z Chyrowa przez Przemyśl 
Z Ławowczego (Pesztu, Miszkolca,

M u n k a c z a ) .........................
Z Hrebenowa (od 10/0 do 31/s)
Ze Skolego i Stryja . .
Z Chyrowa i Stanisławowa przez

S t r y j .....................................   -
Z Snczawy, Husiatyna, Woronienki 

Peczeniżyna, Berhomethu, Czu- 
dyna, Radowiec, Kimpolungu, Bu­
karesztu i J a s .........................

Z Suczawy, Czortkowa, Woronienki, 
Kałusza, Słobody rung., Jas i Bu­
karesztu ...................................

Z Suezawy, Radowiec, Berhomethu i 
Czudyna (każdego poniedziałku),
i S o p o w a ...................................

Z Suczawy, Husiatyna, Kałusza, No- 
wosielicy,Radowiee, Kimpolunga
Jas, B u k a r e s z tu ....................

Z Sokala i Jarosławia p. Rawę ruską
Z B e łż c a , ........................................
Z Podwołoozysk i Brodów na| dw 

Podzamcze . . . . . . .
Z Podwołoozysk i Brodów na dw. 

g ł ó w n y ....................................

P o c i ą

T 22 
1 22 
5-10

pos^ieszne^ osobowo
5-101 — 
8-401 5-101

5-10

5-10

1 22

9-50

209

225'

1-22

1-22
1-22
1-22

7-00
7-00

944

1 0 0 0

7 00

700

12-05

12-05

12-05

9 06
906
906

906

9 06

8-10

8-10

8-10

1-321 -

6-17

7-37
8-00

102

1-25

4-40
4-40

4-33

5-00

9-uO 
9 ■ 0
9.00

9.00

9-00

9-00 
9 00

1-42
1-42

1-42

Ze Lwowa odchodzą

916

Do Krakowa, (Berlina, Wrocławia. 
Wiednia)

Do W a r s z a w y ..............................
Do Muszyny-Kryniey przez Tarnów 

od 1je do włącznie ao/9) . .
Do Muszyny - Krynicy przez Tarnów 
Do Chabówki przez Tarnów 
Do Muszyny - Krynicy przez Rzeszów 
Do Chabówki przez Rzeszów .
Do Rozwadowa i Nadbrzezia .
Do Rawy ruskiej przez Jarosław 
Do Mezó-Laborcza (Pesztu, Miskol­

cza) przez Przemyśl . . .
Do N. Zagórza przez Przemyśl . 
Do Chabówki przez Przemyśl 
Do Chyrowa przez Przemyśl . . 
Do Lawoeznego (Munkacza, Miskol

cza, Pesztu) ....................
Do Hrebenowa (od 10/„ do 81/a
Do Skolego i S t r y j a ....................
Do Stanisławowa i Chyrowa p. Stryj
Do Chyrowa; ..............................
Do Suczawy, Husiatyna, Woronienki, 

Peczeniżyna, Berhomethu, Czu­
dyna, Radowiee, Kimpolunga. Jas
i Bukaresztu .........................

Do Suezawy, Słobody ru n g , Czudy 
na i Berhomethu (eo poniedział­
ku) R a d o w ie c .........................

Do Suezawy, Czortkowa, Kałusza, 
Woronienki, Kimpolunga, Jas i
B u k a re s z tu ..............................

Do Suezawy, Husiatyna, Kałusza, 
Nowosieliey, Radowiee, Jas i Bu­
karesztu ...................................

Do Sokala i Jarosławia przez Rawę
ruską.............................................

Do B ełżca......................... ....
Do Podwołoozysk i Brodów z dw.

P o d z a m c z e ...............................
Do Podwołoczysk i Brodów z dw. 

głównego.

P o c i ą g i
pospieszne |

1-40

8-40

osobowe

2-50 11
11-001

1100 
11.00 
1100 
11-00 

8-40 1100 
2 50 —

2-50

615

2-10

1-56

600

546

4-55
4-55

455

10-2 -:

4"55
4-55

455
4 55

455

5 'Za 

525

5 26

1025

1035

2-40

1030

9 15 
915

645
10-25
10-25
10-25

7-38
9-33
9-33
9-33

710

10-14

9-50

645
645

6 45

645

645

3-00 7-38
7-38

1044

1020
nocna od

Nadesłane.

Objąwszy z dniem 1 stycznia 1895 we 
własny zarząd

HOTEL EUROPEJSKI
(W8 Lwowie, plao Maryackl)

mamy zaszezyt polecić go względom 
wielee Szanownej P. T. Publiczności, 
zapewniając, że usilnem naszem stara­
niem będzie wszelkim wymaganiom za­
dość uczynić. Z wysokiem poważaniem

Albert Szkowron i  Spółka.
właściciele hotelu europejskiego. 

P o k o j e  o d  8 0  c t . począwszy.
57

Dr. Zdzisław Szydłowski
lekarz chorób dziecięcych 623 

Lwów, ul. Sykstuska 1. 22 o i  gd. 3—4.

Specyalista chorób kobiecych 1 akuszer
Dr. Bogumił Zawadil 625

powrócił z zagranicy i ordynuje jak dawniej 
od g i. 2 —3 ul. Chorążczyzny 1. 12 I. p.

Uwaga : Godziny drukowane tłustemi czcionkami, oznaczają porę 
godziny 600 wieczór do godz. 5 59 min. rano.

W biurze informacyjnem c. k. austr. kolei państw, we Lwowie 
ul. Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel Imperial^ sprzedaż biletów strefowych, 
okręźnyeh, dowolnie zestawialnych zeszytów do jazdy, taryf i rozkładów

jazdy w formacie kieszonkowym. Informaeye w sprawach taryfowych 
przewozowych.

Czas środkowo-europejski różni się od czasu lwowskiego o 36 m. 
Godzina 12-00 czasu środkowo-europejskiego =  godzinie 12-36 podług zegara 
lwowskiego.

Wystawy i Muzea.
— Muzeum imienia Dzleduszyckick

przy ulicy Teatralnej 1. 18 otwarte dla pu­
bliczności w święta i niedziele od godziny 10 
do 11 przed południem, we środy i sobety 
od godziny 11 do 3. Wstęp wolny.

— Muzeum imienia Lubomirskich 
itwarte codziennie od godziny 9 rano do 1 
z wyjątkiem niedziel i świat uroczystych; we 
wtorki zaś i piątki od godziny 3 do 5 po 
południu.

C e n n in w o w M ip lp M lf lw e j
Lwów, dnia 7. maja 1895.

1. Akcje za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol.lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 
Ake. garbarni, Rzeszów po 200 zł.

2. List. zast. za 100 zł.
Banku hip. 5 pre. w. a. w 40 1.

„ „ 5 pre. w. a.
wylosowane z 10 pre. premią 

Banku hip. 4x/» pre. los. w 50 1. 
Banku kr. 41/, pre. w. a. los. w 511.

„ „ 4  pre. w. a. „ w 57 1.
Tow. kred. gal. ziem. 4 pr. w. a. 0 

I. emis. w)
Tow. kred. gal. ziem. 4 pre. w. a. ® 

los w 411/, lat es-
4 pre. w. a. los.w 56 1.

3. Listy dłużne za 100 zł.
Gal. zakł. kred. włoś. w likwidaeyi p 

(daw. 5 pre. 21/, pre. w. a. p 
Ogól. roi. kred. Zakład dla G. i B. o 
w likw. 6 pr. w. a. los. w 15 lat £-

4. Obligi za 100 zł. es 
Indemniz. gal. 5 pre. m. k. N 
Gal. funduszu propin. 4 pre. w. a. ® 
Buków. fund. propin. 5 pre. w. a. 
Komunalne Banku kr. 5 pr. II. em. 
Pożyczki kr. 6 pre. w. a. . . .

n 41/, pre. w. a. . .

„ „ 4  pre. koronowej
Losy miasta Krakowa . . . .

,, „ Stanisławowa . .

5. Monety.
Dukat eesarsk i..............................
N a p o le o n d o r ..............................
Półim peryał...................................
Rubel rossyjski srebrny

papierowy .
100 marek niemieckich . .

i przemysłowej,
'  płacą żądają 

walutą austr. 
zł. ct. zł. et.
220 ___ 223 —

333 — 337 —

440 — 450 —

210 — — —

200 203

110 30 111
100 80 101 50
101 20 101 90
97 75 98 45

98 50 99 20

98 _ 98 70
98 — 98 70

98 30 99 -

102 — — —

102 — 102 70
105 50 — —

100 70 101 40
98 — 98 70
98 50 99 20
27 — 29 —

42 — — —

5 70 5 80
9 65 9 75

10 — . _ —

1 2 8 .- 1 38
1 S0.»/4 1 31 *U
59 60 60 20

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 4 maja 1895.

D ług państwa. płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
maj-listopad .................................. 101.30 101.^0
lu ty - s ie r p ie ń .................................. 101.20 101.40

Jednolity dług państwa w srebrze
s ty ezeń -lip iec .................................. 101.25 101.45
kwieeień-październik . . . .  101.25 101.45 

Losy z roku 1854 po 250 zł.mk.4pr. 151.75 152.75 
„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 158.25 159,25

„ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 164.50 165.50
x „ 1864 po 100 zł. . . 19 8 .-  198 75

„ 1864 po 50 zł. . . 1 9 8 .-  —
Renty Com. po 42 litr. austr. . . —.— —
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pre..........................................  159.75 160.75
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 123.60 123.80 
Renta koronna 4 pr za 200 k. . 101.30 101.50

2. Obligacye indem. 5 pre. (za zł. m. k.).

B u k o w in y ........................................ —.— —.—
Galieyi . . .  .........................  —.— —.—
Niższej A u s t r y i ..............................  109.75 —
Siedm iogrodu...................................—.— —
Węgier za 100 zł. w. a. 4 pre. . 98.70 99.70

8. Akcye.

Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. 170.50 171.50 
Inst. kredyt, dla handlu po 160 zł. 396.40 396.90 
Niższo-austr. Tow. eskont. po 500 zł. 890.— 893.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . —.— —.—
Gal. ban. d. h.i prz. i  zl. 200wpl.40 pr. —.— —.—
Gal. zakł. kred. ziem. 4 200 zł. . —.— —.—
Bank dla krajów koron. 4 200 zł. 281.90 282.50 
Bank austro-węgierski 4 600 zł. . 1087.— 1090.— 
Kol. Albrechta 200 zł. w srebrze . —
Austr. Tow. żegl. par. dun.po500zł.mk. 580.— 581.— 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. —
Kol. Rzeszów Tarn. (w. a.) 4 200 zł. —

płacą żądają
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 3625.— 8635.— 
Kol. Kar. Ludw. po 209 zł. m. k. — —.— 
Łwów-Czer. kol. I. po 200 zł. a. w. 330.25 331.25 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. aw. 141.75 142.50 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 211.— 211.50

4. Listy zastawne losowane.

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład 
dla Gal. i Bukowiny w 15 1. 6 pr. —.— 

Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pr.
w złocie w 50 1...............................121.71

Powsz, austr. zakł. kr. ziems. 4. pr.
a. w. w 50 1......................................  99.90

„ . „ „ „ 3. pr. 118 —
„ . „ „ 3 pr. em. 1889 118 75

G. zakł. kr. ziems. krak. los. w 18 1.6pr. — .—
„ „ „ „ ' „ „w 201. 7 pr. —.—
„ „ „ „ „ „w 3b 1.6 pr. .

Gal. Tow kred. w. a. po 4 pr. . . —.—
„ „ „ „ „po 4 pr. w 411. wyl. 98.50
„ „ „ - - P° 41/i pr. wij
62 latach z w r o tn e ................................. 98.50

Banku kraj. 41/, pr. wa. los w 51^  i. 101.10
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I. e m i s y i ....................—.—
Gal. banku hip. 5. pr. w 40 1. wyl.
Banku aust. węg. 4f/, pr...................
Węg. Zakł. kred. ziem. ake. w 39 1. 

wyl. po 5. pr....................................
„ ' n " » Wił- 41/, pr

„ w 41 1. wyl. 
po 4. pre............................   . .

100.70
118.50
119.50

101.40 
100.30

101.40
101.40

99.50

101.75

100.80

10L70

100.50

5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. —.—
Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 100.40 
Kol. fółn. po 100 zł. em. 1886 4% 101.25

„ po 100 zł. „ 1887 „
Kol. gal. Kar. Lud. em. z r. 1881

po 300 zł. 4’/, p r..............................— .—
detto (Jarosław-Sokal) —.—

101.40
102.25

płaoą żądają
Kol. Gal. Lwów-Czem.-Jas. em. a 300 

zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . . 94.50 95.50
t  r. 1884 . . 99.30 100.30
z r. 1866 . . - . -
z r. 1872 . . — . -

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. 110.50 111.50
Węg. regulacya Cisy po 100 zł. 4 pr. 149.25 150.25

6. Losy.
jnst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. aw. 199.— 200.—
Clarego po 40 zł. m. k........................  59.— 60.—
Tow. żegl. na Dunaju po 100 zł. mk. 140.— 150.— 
Keglewieha po 10 zł. m. k. . . .  —.— —.—
Losy miasta Krakowa po 20 zł. aw. 27.90 28.10
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. .— 23.25
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. aw. 63.— 64.50
Palfiego po 40 zł. m. k...................... 59.— 59.25
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. 17.25 18.—

f „ węg. po 5 zł. 11.25 11.60
Fundaoya szpitala Aroyks. Rudolfa

po 10 zł. a. w....................................  24.50 25.50
Salina po 40 zł. m. k........................... 71.50 73.50
St. Genois po 40 zł. m. k. . . .  73.— 74.—
Poź. m. Stanisławowa (po 20 zł. aw ) 42.75 46.—
Pożyczki Tryestu po 100 zł m. k. . 150.— —.—

„ „ po 50 zł. a. w. 70.— —
Waldsteina po 20 zł. m. k...................... 64.— —
Windisohgratza po 20 zł. m. k. . . — —.—

7. Weksle (za 3 miesiące).

Augsburg za 100 w. p. n .........................—
Berlin za 100 marek w. p. n. . . . —.—
Frankfurt za 100 marek w. p. n. —.— —
Hamburg za 100 marek w. p. n. . . —.— —
Londyn za 10 ft. szt............................. 122.25 122.60
P a r y ż .................................................  48.50 48.57.5

K u r s  z ł o t a .
Dukat cesarski men..........................  5.76 — 5.78.—

,. pełnej w a g i .........................  5.74.— 5.76.—
K o r o n a .............................................— .—
20-franków ka................................... 9.69.5— 9.71.—
Rosyjski p ó łim p e ry a ł.................... —.—.— —.—.—
Talar związkowy.............................. —.—.— —.—.—
S r e b r o ............................................. — - —.—.—

J D  2E H  ME UW IW  JE M L  M J  S R  m  J Ę  ■ »  < l»  W .

Licytacye.
1,. 14891 (3116 3— 8)

W tutejszym sądzie odbędzie się o go 
dżinie 10 rano w dniu 29 maja 1895 wyżej 
ceny szacunkowej, zaś w dniu 3 lipca 1895 
nawet poniżej takowej, licytacya realności 
położonej w Pasiecznie wyk. hipot. 813 ks. 
gr.gm iny Pasieeznaobjętej EustachegoPetiona 
własnej, na rzecz Naftalego Petrowera pto 
39 zł 5 ct z pn.

Cena wywołania 350 zł., poręczne 30 
zł. 50 ct. Resztę warunków, akt ocenienia i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tut. są 
óowej registraturze.

Nadwórna, 27 grudnia 1894.

L. 795 (3114 3 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Milówce ogłasza, 

że w sprawie egzekucyjnej Szymona Mosesa 
przeciw Samuelowi Rufeisenowi pto 100 zł. 
wa. z przyn. rozpisaną została egzekucyjna 
sprzedaż połowy realności pod 1. k. 117 w

Kamesznicy położonej, dłużnika własnej na 
dzień 28 maj * i 28 czerwca 1895 każdym 
razem o godzinie 10 rano.

Wadyum 27 zł., eona szacunkowa i 
wywołania 270 zł.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony Wojciech Sleziak wójt w Ka­
mesznicy.

Resztę warunków licytacyjnych wyciąg 
hipoteczny i protokół oszacowania można 
przejrzeć w l.utejszosądowej registraturze.

Milówka, 26 lutego 1895.

L. 2570 (3110 3 - 3 )
W tutejszym Sądzie odbędzie się w dniu 

24 maja i w dniu 28 czerwca 1895 zawsze 
o godz. 10 n n o  licytacja realności lwh. 43 
gm. kat. Wilkowice Teresy Niklowej własnej 
na rzecz Jana i Anny Pacbnych pto 40 zł. 
z przynal.

Cena wywołania 550 z ł , wadyum 55 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli hipotecz­

nych ustanawia się kuratorem Dra Reicha 
adwokata w- Białej.

Biała, dnia 20 kwietnia 1895.

L 412 (3118 3— 3)
Tarnobrzeski c. k. Sad powiatowy o- 

głr.sza, iż celem zaspokojenia należytości 
Mendla Grossa jako prawonabywcy Benja­
mina Cetrallera w kwocie 400 zł. z przyn. 
odbędzie się w gmachu sądowym w dniach 
5 czerwca i 8 lipca 1895 każdym razem o 
godzinie 10 rano egzekucyjna licytacya real­
ności lwh. 82 w księdze grunt, gminy kat. 
Knapy na rzecz masy spadkowej śp. Woj 
cieeha Chmykli zapisane).

Cena wywołania 990 zł.
Wadyum 99 zł.
Dla niewiadomych wierzycieli uątano- 

wiony kurator adwok. dr. Reichmann w Tar­
nobrzegu.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w Registraturze.

O. k Sąd powiatowy.
Tarnobrzeg, 30 kwietnia 1895.

L. 16146 (3138 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Zabłotowie u 

głasza, że celem zaspokojenia wierzytelności 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li- 
kwidacyi we Lwowie przeciw Maksymowi 
Porczuk i tow. o 157 zł. 77 ct. w. a. z pn. 
odbędzie się dnia 29 maja 1895 i dnia 23 
czerwca 1895 zawsze o godzinie 10 rano 
egzekucyjna sprzedaż a) realności dłużników 
Pyłypa, Hifii, Pawła i Jakowa Andrijczuków 
własnej wbl. 1686 gminy Rożnów objętej, 
dalej b) realności dłużnika Maksyma Por- 
czuka-własnej whl. 471 tejże samej gminy 
objętej w końcu c) 4/8 części realności dłu­
żników Pyłypa, Hafii, PawU i Jakowa An- 
drejcznków własnej gminy Rożnów objętej.

Cena wywołania ad a) 675 zł., ad b) 
1870 zł. i a d  c) 150 zł.

Wadyum ad a) 67 zl. 50 c t , ad b) 
187 zł. i ad c) 15 zł. wa.

Wyciąg tabularny, protokół oszacowania 
i resztę warunków licytacyjnych przejrzeć 
można w aktach tus. registratury.

Zabłotów, 10 lutego 1895.
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L. 8856 (3089 l - 3 _

C. k. Sąd powiatowy w Chodorowie 
ogładza celem zaspokojenia wierzytelności 
Judy Vogla i Leiby Giiinblata w kwocie 80 
zI. wa z pn. zostanie realność wyk. bip. 1 
135 gminy Kalinówka objęta dłuŻDika Jakóba 
Schustra własna dnia 6 czerwca 1895 i d n a  
4 lipca, 1895 o godzinie 10 przed połud. na 
pierwszym terminie tylko wyżej, lub za cenę 
wywołania 300 zł., na drugim zaś także niżej 
c8ny wywołania sprzedaną.

Wadyurn wynosi 30 zł.
O tem zawiadamia się wierzycieli, którzy 

po dniu 18 czerwca 1894 juko dniu wysta­
wienia wyciągu tabularnego na sprzedać się 
mającej realności prawa rzeczowe nabyli, lub 
którymby z jskiejkolwiekbądź przyczyny ni 
niejsza i dalsze uchwały wcale, lub też 
wcześnie doręczone być nie mogły do rąk 
kuratora e. k. notaryn3zap. dr. Pasławskiego 
w Chodorowie.

Chodorów, 28 września 1,894.

L.

do

3759 (3103 1—8)
O. k. Sąd obwodowy w Przemyślu podaje 

powszechnej wiadomości, że w sprawie 
konkursowej Eliasza E ttingeraj wskutek o 
dezwy c. k. sądu krajowego we Lwowie z 
dnia 23 lutego 18->5 1 7537 odbędzie się 
dnia 12 czerwca 1895 i dnia 17 lipca 1895 
każdym razem o godzinie 10 przed południem 
w biórze tut. sądu Nro I. przymusowa sprze­
daż połowy majętności Olszanica i Henry- 
kówka lwh. 715 ks. gr. dla większych po­
siadłości objętej krydataryusza Eliasza Ettin- 
gera własność stznowiąeej w powieeie J a ­
worowskim położonej.

Cenę wywołania stanowi kwota 41923 
zł. 50 ct., wadyum zaś 10 procent tejże 

Kuratorem wierzycieli niewiadomye 
ustanowiono adw. dr. Leonarda Tarnawskiego 
w Przemyśla z substytacyą adwok. dr. Wi 
Łelma Rosenbacha.

Resztę warunków licytacyjnych, protokó, 
opisania przynależności, akt oszacowania 
wyeiąg tabularny można przejrzeć w tusą 
dowej regislraturze.

Przemyśl, 30 marca 1835.

Riny Bodner, Szymona Eadomyślera i Idessy 
Horowitz własnej.

Cena wywołania 12880 zł.
Wadyum 1288 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

adwokat dr. Brzpski
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg, 

hiooteczny, protokół soisania przynależność 
przejrzeć można w registraturze sądowej.

Mielec. 20 marca 1895.

L. 15159 (3203 1 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Zabłotowie o- 

głasza, że celem zaspokojenia^ wierzytelności 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li- 
kwidacyi we Lwowie przeciw Annie Hłuszko
0 19 rat po 12 zł. wa. z pn. odbędzie się 
dnia 29 maja 1895 i dnia 28 czerwca 1895 
zawsze o godzinie 10 rano egzeku wina sprze­
daż realności dłużniczki Anny z Nykieforu- 
ków, Hłuszko własnej whl. 158 gminy Dżurów
objętej.

Cena wywołania 830 zł.
Wadyum 83 zł.
Wyciąg tabularny, protokół oszacowania

1 resztę warunków licytacyjnych, przejrzeć 
można w aktach tus. registratury.

Zabłotów, 10 lutego 1895.

I . 2045 (8187 1 - 3 )
G. k. Sąd powiatowy w Zbarażu podaj

L. (3109 1 
alg. w Sano 
w celu ścią- 
z pn. na rzecz 
się dnia

w

17941
O. k. Sąd powiatowy m. 

ku podaje do wiadomości, że 
gnięcia sumy 3 zł. 84 ct. aw.
Herscha Grossmana odbędzie 
czerwca i 5 lipca 1895 o godz. 10 rano 
biurze nr. 33 egzekucyjna sprzedaż 1/5 cię 
ści realności dłużnika Hrycia Sroki w Ho 
łuezkowie pod lk. 32 położonej wyk. hip.
68 ks. gr. tejże gminy objętej.

Oena wywołania 73 zł. aw.
Wadyum 7 zł. 30 ct. aw.
Bliższe warunki przejrzeć można w re 

gistraturze sądu.
Dis wierzycieli, którzyby po dniu 24 

marca 1894 prawa zastawu uzyskali, lub 
tyeb, którymby uchwała niniejsza,, lub inne 
uchwały z jakiegokolwiek powodu doręczone 
być nie mogły, ustanawia się kuratorem p 
adw. dr. Fiakowicza w Sanoku.

Sanok, dnia 30 grudnia 1895.

L. 9113 (8093 1 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Leżajsku poda­

je do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności Wysokiego Skarbu w kwocie 
34 zł. 33 ct. wa. z pn. dozwoloną została 
sprzedaż realności lwh. 48 gm. kat. Grodzi 
sko dolne objętej, dłużnika Joela Kneitla 
własnej.

Sprzedaż ta odbędzie się przez licyta- 
cyę w tutejszym sądzie dnia 4 czerwca 1895 
o godzinie 10 rano.

Cenę wywołania stanowić będzie kwo­
ta 300 zł.”

Wadyum. wynosi 30 zł.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tutejszej registraturze w godzinach urzędo­
wych.

Leżajsk, dnia 31 grudnia 1894.

L. (3204 1— 3
W tut. Sądzie odbędzie się celem za­

spokojenia wierzytelności c. k. Dyrekcyi galic. 
funduszu propinacyjaego w kwocie 30 zł. wa. 
z pn, dnia 11 czerwca i 9 lipca 1895 o go­
dzinie 10 rano przymusowa publiczna sprzedaż 
Kn a" p7pśei realności pod 1. koński- 309 w 
Monastei-zyskach objętej whl. 256 t- jże gminy 

Herscha Meilecha Scbnlraana w hsnej 
A V  t  Me wszvm terminie tylko wyż-j, lUh 
a to na p u )Wa 20 zł., na drugim zaś za cenę s^caakową
nawet mzej tej ■ j 2 lŁ

/ “Warunków licytacyjnych, wyeiąg 
Resztę „„(.„pół oszacowania można 

hipoteczny i
zeć w — .
Monastei*y«a

 "  (3195 1— 8)
3241 «7iato*Y w MieIeu -pod^ e

c. k. Sąd p,° *glem zaspokojenia w,e- 
do wiadomości, *  ™  Zakładu kredytowego 
rzytelności gabcyjs o ^  p0 350 zł. w. a. 
ziemskiego a to sądowvn
odbędzie się w _ggg czerwca 1 8 ^ ^  |

zekucy.wa sp

przejrzeć w tut. ^  ^  Jutego 1895.

L.

do powszechnej wiadomości, że celem zaspo­
kojenia pretensji e. k. uprzyw. galie. Za­
kładu kredytowego włościańskiego w likwi­
dacji we Lwowie a to 13 rat pożyczkowych 
po 15 zł. i resztującego kapitału 94 zł. 63 
ct. z pn. odbędzie się przymusowe sprzedaż :

a) realności wykazem hip. 779 księgi 
gruntowej gminy katastralnej Stryjówka 0- 
bjętej Lewka Słauty własnej po którym od 
roćzenie pertraktacji spadku adaotowano,

b) realności wykazem hipot. 500 
hipotecznego Nro I księgi gruntowej gramy 
katastralnej Stryjówka objętej Jana Kruka 
syna Fedorego własnej,

e) realności wykazem hipot. 778 księgi 
gruntowej gminy katastralnej Stryjówka 
bjętej Filenmna Słauty syna Lewka własne 
na dwóch terminach tj. daia 4 czerwca 189 
i na 5 lipca 1895 każdym razem o godzini 
10 rano, przy których to terminach realność 
wspomniane osobno sprzedane będą w na 
stęp ującym porządku :

1. realność wykazem hipot. 779 księgi 
grunt, gminy katastralnej Stryjówka objęta

2. realność wykazem hipot. 500 ciało 
hip. Nro I księgi gruntowej tejże gminy objęta

3 realność wykazem hipot. 778 
gruntowej tejże gminy objęta

Cenę wywołania dla realności pierwsze 
stanowi kwota 476 zł. 90 ct., dla drugie, 
kwota 150 zł., dla trzeciej kwota 230 zł. wa. 
Na pierwszym terminie będą realności 
tylko za, lub wyżej ceny szacunkowej, na 
drugim terminie także niżej ceny szaeun 
kowej sprzedane.

Wadyum wynosi 10% ceny szacunkowej
Bliższe warunki, tudzież wyciąg hipo­

teczny i protokół oszacowania jako też 
resztę aktów w tusąd. registraturze przejrzeć 
można.

Zbaraż, dnia 7 marca 1895.

ną zostałs w celu ściągnięcia kwoty 120 zł 
a. w. 7. pn. egzekucyjna sprzedaż realności 
Rozalii z Hawryszczuków Kszywonosiu i Ka­
rola Krzywouosiuka Michała względnie jego 
masy spadkowej własnej, w Kołomyi pod 
N. d. 1794/4 położonej wyk. hip. 1. 335 ks. 
gr. dla IV. dziel, m Kołomyi objętej, poło 
iiy realności wyk. hip. 1. 336 ks. grunt, dla 
IV. dzielniey miasta Kołomyi objętej Anto 
niego P&skawskiogo Józefa własnej i wreszcie 
połowy realności wyk. bip. 1. 801 tej samej 
księgi gruntowej objętej, Rozalii z Hawrysz 
czuków Krzywonosiuk w 5 8 1 pięciu ó«mych) 
a Jana Krzywonosiuka w 3/8 (trzech ósmych) 
częściach własnej, w dwóch na dzmń 4 czerw 
ca i na dzień 9 lipca 1895 każdym razem 
na godzinę 10 przed południem w b. IX. 
wyznaczonych terminach, że pomieniona real­
ność na pierwszym terminie tylko za lub 
powyżej ceny szacunkowej w kwotach 160 
zł względnie 105 d . 25 ct., która służyć bę­
dzie oraz za cenę wywołania, na drugim ter­
minie zaś także poniżej takowej zostaną 
sprzedane, że każdy chęć kupienia mający 
obowiązanym będzie kwotę 16 zł. względnie 
10 zł. 52 ct. a. w. do rąk" komisji licytaeyj 
nej złożyć, że dla wszystkich tych, którymby 
uchwała licytacyjna doręczoną być nie mogła, 
lub którzyby na rzeczoną realność później 
prawa rzeczowe nabyli, kurator w osobie 
adw. dr. Haczewskiego został ustanowionym 
wreszcie, że akt oszacowania w mowie bę­
dących realności, tudzież bliższe warunki li 
cytacyjne w tusąd. registraturze mogą być 
przejrzane.

Kołomyja, 30 marca 1895.

L.

21

L. 1948 ” (8179 1—8
O. k. Sąd obwodowy w Brz-żanach 

podaje do wiadomości, ze w celu zaspokojenia 
pretensyi hipotekowanej wedle karty O poz 
3 w kwracie 100 zł. z pn. odbędzie się w 
zabudowaniu tegoż sądu w sali Nro i2 v 
dniach 6 czerwca i 4 lipca 1895 każdy*® 
razem o godzinie 10 przed południem pn 
bliczna przymusowa sprzedaż realności poci 
Nro 241 w Brzeżanach l w h .  886 wedle karty 
A poz. 5 małoletniej Maryi Ciołko własnej 

Cena wywołania wynosi 404 zł. 65 ct 
Na pierwszym terminie realność ta 

sprzedaną zostanie tylko za cenę wuwołania 
lub wyżej takowej, na drugim także poniżej 
tejże.

Wadyum ustanowione na kwotę 40 zł.
50 ct. 1 A .

Nabywca obowiązany będzie te wi,
rzytelności, których z a p ł a t ę  wierzyciele pi ze
terminem zapłaty lub umówionem wypowie­
dzeniem przyjąćby nie chcieli, przyjąć do zapłat* 
z hipoteki za potrąceniem z ceny kupna o 
ileby z takowej wedle porządku tabularnego 
do zapłaty przypadały.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym.

O rozpisaniu licytacji uwiadamia się 
strony interesowane, a tych wierzycieli któ­
rzyby dopiero po dniu 19 stycznia 1895 jak'
dmu wystawienia estraktu tabularnego hi 
potekę uzyskali, lub którymby uchwała n i­
niejsza lub późniejsze w tej sprawie zapaść 
mają e z jakiegokolwiek powodu nie mogły 
b c doręczone do rąk ustanowionego ninicj 
szera kuratora w osobie p. adw. dr. Subarzla 

substytucją p. adwok. dr. Czajkowskiego 
ł o (jż za pomocą niniejszego edyktu. 

rzeźany, 30 marca 1895.

3681

m sja 1895 i dnia 
razem o 10 rano og

„M k* r

, S  J S t  Mielec, I warzystwa zM icT o w e^

P t  o ,  (3 !0 3  1 _ S )1 obwodowy w Kołomyi podaje
„  ^  ^em do. wiadomości, że na prośbę To-

____________  J „ IW D warzystwa zaliczkowego w Kołomyi dozwolo-
ności objętej wyk*ze ' f lr . 105 z  d n ia  8 m a ja  1895

H azeta L wowsk*

8100 (3129 1 - 3
O. k. Sąd powiatowy miej. delegowany 

Tarnowski podaje do wiadomości, że zaspo 
kojenie wierzytelności Wojciecha Muchy w 
kwocie 631 zł. 611/* ct. z nąleżytościami do- 
datkowemi dozwoloną została sprzedaż e g z e ­
kucyjna realności lwh, 27 ks. gr. gro. Kli­
kowa objętej mał. Józefa Muchy własnej.

Sprzedaż odbędzie się przez licytację 
publiczną w sądzie tutejszym w dwóch ter­
minach 5 czerwca 1895 i io  lipca 1895 ka­
żdym razem o godz. 10 przed południem.

Cenę wywołania stanowić będzie war 
tość szacunkowa 1001 zł. 25 ct. poniżej 
której w terminie pierwszym realność sprze 
daną nie będzie.

W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakakolwiek najwyżej ofiarowaną cenę.

Wadyum przy licytacji złożyć się m a­
jące wynosi 100 zł

Resztę warunków wyciąg hipoteczny i 
akt szacunkowy przejrzeć motua w registra- 
turze e. k. sądu powiatowego miejsko-dele- 
gowanego.

Tarnów, 29 marca 1895.

gmachu c. k. gimnazyum państwowego w 
Buczaezu odbędzie się daia 16 maja 1895 
w c. k. Starostwie w Buczaezu licytacya
ofertowa.

Bliższe warunki przedsiębiorstwa jako- 
też sumaryczne zestawienie robót murarskich, 
kamieniarskich, ciesielkich, blacharskich, da­
chówkowych i kowalskich z pomocniczemi, 
oraz plany przejrzane być mogą w wymie- 
nionem c. k. Starostwie w godzinach urzę­
dowych.

Oferty pisemne na blankietach, które 
zgłaszającym się w c. k. Starostwie w Bu- 
czaczu bezpłatnie na żądanie wydaDe zostaną 
mają byó zaopatrzone marką stemplową na 
59 ct. i we waayum wynoszące 5 prc. kwoty 
fiskalnej.

Oferty mają być zapieczętowane i tak 
nadane, ażeby do c. k. Starostwa najpóźniej 
do godziny 12 w południe wpłynęły.

Oferty nie sporządzone na blankietach 
urzędowych lub zawieraiące jakiekolwiek do­
piski nie będą przez komisyę przeprowadza­
jącą rozprawę ofertową przyjmowane i będą 
oferentom zaraz zwrócone, także oferty nie 
podane w terminie nie zostaną uwzględnione.

Buczacz, dnia 2 maja 1895
Przewodniczący komitetu budowy 

Schmitt, c. k. Starosta.

L. 3491 (3145 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy we Frysztaku za­

wiadamia, że celem zaspokojenia wierzytel­
ności Michała Orzechowskiego w kwocie 50 
zł. i 5<» zł. aw. z pn. odbędzie się dnia 24 
maja 1895 i 21 czerwca 1895 każdym razem 
o godz. 10 przed południem przymusowa 
sprzedaż 1/4 części whl. 24 ks. gr. Glinik 
średni objętej, w Gliniku średnim położonej, 
Wojciecha Świstaka własnej.

Cena wywołania wynosi 422 zł. aw. 
Wadyum 42 zł. 20 ct. aw.
Na pierwszym terminie część realności 

t--j tylko za lub wyżej ceny wywofania, na 
drugim zaś i poniżej takowej będzie sprze­
daną.

Inne warunki licytacyjne jakoteż wy­
ciąg hipoteczny mogą być przejrzane w 
kaneelaryi tut. sądowej.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiony kurator c. k. not. p. Franciszek Sten- 
zel z Frysztaka.

Frysztak, dnia 31 grudnia 1894.

L.

L. 13124 (3154 1—3)
Celem zaspokojenia wierzytelności Ga­

lie Zakładu kredyt, ziemskiego w lik w. we 
Lwowie w kwocie 200 zł. z pn odbędzie się 
w tutejszym sądzie w dniach 4 czerwca i 5 
lipca 1895 każdym razem o godzinie 10 ra­
no publiczna licytacja realności wykazem 
hipotecznym nr. 14 3 gm. Grobla objętej ma­
sy spadk. Wnwrzyrica Kojscarza własnej.

Cena wywołania 800 zł.
Wadyum 80 zł
Resztę warunków licytacyjnych w są­

dzie można przejrzeć.
Zarazem dla niewiadomych z miejsca 

pobytu spadkobierców W iwrzyńea Kojscarza, 
Anny Wyg*siow>j i Magdaleny Ruśuiakowej 
ustanawia się w niniejszej sprawie egzeku 
cyjnej kuratorem adw. dr. M-.issa w Bochhi.

Rzeczą jest Anrty Wygasiowej i Ma­
gdaleny Ruśniakowej udzielić ustanowionemu 
kuratorowi środków swej obrony lub iurmgo 
zastępcę sobie ustanowić, gdyż skutki zanie­
dbania same sobie przypiszą.

C. k. Sąd powiatowy.
Bochnia, 10 stycznia 1895.

L. 14380 ~ ‘ (3134 2 - 3 )
W dniach 21 maja i 20 czerwca 1895 

każdym razem o godz. 10 rano odbędzie się 
w tut. sądzie publiczna licytacya realności 
wyk. hip. 1. 73 i 210 ks. gr. gro. Jamna 
objętych na zaspokojenie pretensyi Samuela 
-<e:by Ka-ia w kwocie 55 zł. wa.

każda z powyższyeh realności będzie 
osobno sprzedaną

C<jna wywołania przy sprzedaży real­
ności w jk bip. 73 objętej wynosi 230 zł. wa.

Wadyum 23 zł., zaś cena wywołania 
przy sprzedaży realności wyk. hip. 210 obję 

j wynosi 350 zł., wadyum 35 zł.
Przy drugim terminie zostaną powyż­

sze realności także niżej ceny szacunkowej 
przedane.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono dr. Izydora Beristeina adw. w 
Delatyuie.

Protokół oszacowania i wyeiąg hipote­
czny oraz bliższe wanmki licytacyjne przej­
rzeć można w tus. rpgistraturze.

Delatyn, dnia 24 marca 1895.

209 (3139 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Zabłotowie 0- 

głasza, że celem zaspokojenia wierzytelności 
Zakładu kredytowego włościańskiego w likwi­
dacji we Lwowie przeciw Semenowi Stryp- 
czyk i tow. o 27 ra t po 6 zł. wa. z pn. od­
będzie się dnia 29 maja 1895 i dnia 28 
czerwca 1S95 zawsze o godz. :0 rano egze- 
kucyjca sprzedaż a) realności dłużnika Ma­
ksyma Kosowicza Iwana własnej whl. 601 
gm. Zabłotów objętej i b) realności dłużnika 
Seniona Strypczuka Wasyla Dmytrowego 
własnej, whl. 600 gminy Zabłotów objętej.

Cena wywołania ad a) 70 zł., zaś ad 
b) 490 zł.

Wadyum ad a) 7 zł., zaś ad b) 49 zł. 
wal, a,ustr.

Wyciąg tabularny, protokół oszacowa­
nia i resztę warunków licytacyjnych przejrzeć 
można w aktach tus. registratury.

Zabłotów, 5 lutego 1895.

L 2580 (3155 2 - 3 )
W tut. Sadzie odbędzie się o godz. 10 

rano dnia 16 roaia 1895 powyżej ceny sza­
cunkowej, zaś dnia 17 czerwca 1895 nawet 
poniżej takowej licytacya l/4% ęśei realności 
lwh. 39, 1/8 części realności lwh. 41 ks. gr. 
gruiny Nowa wieś objętych Michała Odek- 
seiaka własnych na rzecz Józefa Herbuta pto 
40 zł.

Cena wywołania 124 zł. 50 ct.
Wadyum 12 zł. 45 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze. Dla nieznanych zżycia i miejsca 
pobytu wierzycieli i dla wierzycieli hipo­
tecznych ustanawia się kuratorem Jana Ło- 
mińskiego.

C. k. Sąd powiatowy.
Bfrcza, 2 marca 1895.

L.

1 (3146 2— 3)
W celu oddania w przedsiębiorstwo wy- 

conania robót murarskich eet. około budowy

1041 (3117 3 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej Wojciecha Ko­

tarby F  lornusa przeciw Antoniemu Kotarbie 
i wspóln o 400 zł. wa. odbędzie się w tut. 
-ądzie w dwóch terminach to je s t : dnia 24 
maja >895 i dnia 24 czerwca 1895 zawsze 
o godzinie 10 przed południem przymusowa 
sprzedaż realności pod lwh. 12 i 387 w 
Świątnikach górnych położonych.

Cena szacunkowa wynosi ad 1) 163 zł. 
ad 2) 120 zł., wadyum ad i )  17 zł., ad 2) 
12 zł. wa.

Warunki licytacyjne można przejrzeć 
w sądzie.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
pan adwokat dr. Aronsohn.

C. k. Sąd powiatowy.
Podgórze, dnia 27 lutego 1895.

jest



L. 16383 (3097 3 - 3 )
0. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo 
kojenia pretensyi Abrahama Goldberga w 
kwocie 400 zł. z pn. odbędzie się dnia 14 
czerwca 1895 i dnia 12 lipca 1895 każdym 
razem o godzinie 11 przed południem przy­
musowa lieytacya połowy realności pod lk. 
6353/4 we Lwowie położonej lwh. 506 ks. 
gruntowej gminy katastr. we Lwowie III. 
dzielnicy objętej, Hessli Fisehhof zam. Ben- 
czer własnej, na których terminach ta poło 
wa realności na pierwszym tylko wyżej ceny 
wywołania 14462 zł. 86l/t ct., lub przynaj­
mniej za tę cenę, na drugim terminie zaś 
nawet niżej ceny wywołania sprzedaną zo­
stanie, że jako wadyum kwota 1446 zł. 28 
ct. złożoną być ma, akt oszacowania i wa- 
runki licytacyjne w registraturze sądowej 
przejrzeć lub odpisać wolno, nareszcie, że 
dla wszystkich wierzycieli hipotecznych, któ- 
rzyby po wydaniu wyciągu tabularnego to 
jest po dniu 27 sierpnia 1894 rzeczone pra­
wa na wspomnianej połowie realności nabyli 
lub którymby uchwały sądowe niniejszej 
sprawy egzekucyjnej dotyczące z jakiegobądź 
powodu doręczone być nie mogły, adwokat 
Kostrakiewicz kuratorem, a jego zastępcą 
adwokat dr. Frenkel mianowany został.

Lwów, d. 20 kwietnia 1895.

L. 20965 (3111 3— 3)
O. k. Sąd powiatowy w Buczaczu podaje 

do wiadomości, że dla zaspokojenia należącej 
się Wolfowi Weisserowi od Pinkasa Gliicka 
i Buchli Launer sumy 350 zł. wa. rozpisaną 
została przymusowa sprzedaż publiczna sklepu 
w realności pod Nro 86 w Buczaczu poło­
żonego wykazem hipotecznym 101 księgi 
gruntowej gminy Buczacz objętego według 
poz. 29 karty B. tego wykazu własność dłu­
żników hipotecznych Pinkasa Giiicka i Buchli 
Launer stanowiącego.

Do uskutecznienia tej sprzedaży wyzna­
czone zostały dwa termina, pierwszy na dzień 
13 maja 1895, drugi na dzień 14 czerwca 
1895 zawsze w sądzie o godzinie 10 przed 
południem.

Na ostatnim z tych terminów, jeżeli 
wartość szacunkowa realności przedmiotem 
licytacyj będącej, nie będzie mogła być u- 
zyskaną, sprzedaną zostanie ta  realność naj­
wyższą cenę podającemu także poniżej war­
tości szacunkowej.

Wartość szacunkowa stanowiąca zara­
zem cenę wywołania wynosi kwotę 250 zł.

Wadyum przed przystąpieniem do li- 
cytacyj złożyć się mające wynosi 25 zł.

Bliższe warunki przejrzeć można w Be- 
gistraturze sądowej. Tych wierzycieli, którzy by 
dopiero po wydaniu wyciągu hipotecznego 
to jest po dniu 15 sierpnia 1894 prawo za­
stawu na realność przedmiotem licytacyi bę­
dącą nabyli, jakoteż i tych wierzycieli, któ­
rymby uchwała z rozpisaniem licytacyi albo 
też następująca jaka uchwała w tej sprawie 
egzekucyjnej wydana, dla jakiejkolwiek przy­
czyny wcale lub w należytym czasie nie zo 
stała doręczoną, zawiadamia się o rozpisaniu 
licytacyi edyktam niniejszym tudzież do rąk 
ustanowionego kuratora pana adwokata dr. 
Hubricha w Buczaczu.

Buczacz, 13 lutego 1895.

L. 7735 (3119 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Winnikaeh o- 

głasza celem zaspokojenia wierzytelności 
Estery Grobel w kwocie 79 zł. 90 ct. wa. 
z pn. odbędzie się w zabudowaniu sądowem 
przymusowa publiczna sprzedaż realności ta­
bularnej wyk. hip. 1. 431 na doiu 16 maja 
1895 i na dniu 14 czerwca 1895 każdym 
razem o godzinie 10 rano.

Cena wywołania 45 zł.
Poręczne 4 zł. 50 ct.
Bliższe warunki przejrzeć można w 

registraturze.
C. k. Sąd powiatowy.

W inniki, 24 grudnia 1894.

L. 20822 (3161 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 

podaje do wiadomości, że w celu zaspokojenia 
wierzytelności Abrahama Aszkenazego w 
kwocie 69 zł. 95 ct. wa. w sprawie tegoż 
przeciw Kiryle Kiernyczukowi odbędzie się 
w zabudowaniu tegoż sądu w sali rozpraw 
w dniach 13 maja 1895 i 17 czerwca 1895 
każdym razem o godz. 10 przed południem 
publiczna przymusowa sprzedaż realności w 
Akreszorach wedle wykazu hipotecznego 1. 
86 B. poz. 1 księgi gruntowej gminy kat. 
Akreszory własność Kiryły Kiernyczuka 
Hryćka stanowiącej.

Cena wywołania wynosi 150 zł.
Wadyum ustanowiono na kwotę 15 zł.
Nabywca obowiązany będzie te wie­

rzytelności, których zapłatę wierzyciele przed 
terminem zapłaty, lub umówionem wypowie­
dzeniem przyjąćby nie chcieli przyjąć do 
zapłaty z hipoteki za potrąceniem z ceny 
kupna o ileby z takowej wedle porządku ta­
bularnego do zapłaty przypadły.

Besztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym.

Peezeniżyn, 31 marca 1895.

Konkursa.
L. 315 (2436 4 - 8 )

Na mocy reskryptu Wys. e. k. Mini­
sterstwa Wyznań i Oświaty we Wiedniu z 
dnia 13 marca 1895 1. 4996 kierownictwo
c. k. Szkoły kowalskiej w Sułkowicach ogłasza 
konkurs na posadę drugiego nauczyciela przy 
wymienionej szkole.

Nauczyciel ten, przyjęty za kontraktem, 
będzie pobierać remuneraeyę w rocznej kwocie 
siedmiuset zł. wa. (700 zł.) z obowiązkiem 
udzielania nauki języków polskiego i niemiec­
kiego, geografii i rachunków; prowadzenia 
ksiąg rachunkowych zakładu i pomagania 
kierownictwu w czynnościach kancelaryjnych 
i korespondeccyi.

Pierwszeństwo w uzyskaniu tej posady 
będą mieli kandydaci z egzaminem dla szkół 
wydziałowych z I szej grupy z uzdolnieniem 
do nauczania rachunków przemysłowych i 
prowadzenia ksiąg.

Własnoręcznie napisane podania o wyżej 
wymienioną posadę należy zaopatrzyć w do­
wody uzdolnienia i wnieść na ręeę kierow­
nictwa najdalej do końca maja 1895.

Sułkowice, dnia 3 kwietnia 1895.

10320 (2433 3 - 3 )
Niniejszem ogłasza się konkurs na po­

sadę nauczyciela religii obrz. łac. w c. k. 
męskiem Seminaryum nauczycielskiem we 
Lwowie.

Do tej posady przywiązaną jest płaca 
w rocznej kwocie 1500 zł. wa. z dodatkiem 
aktywalnym dla IX klasy rangi i prawo do 
pobierania dodatków pięcioletnich w kwocie 
rocznej po 200 zł. wa.

Ubiegajcy się o tę posadę mają wyka­
zać się kwalifikacyą nauczycielską do udzie­
lania nauki religii obrz. łac. w c. k. Semi- 
nary&ch nauczycielskich lub szkołach śre­
dnich.

Podania zaopatrzone w potrzebne doku- 
menta służbowe mają być wniesione za po 
średnictwem władz przełożonych do c. k. 
Bady szkolnej krajowej najpóźniej do 21 
maja b. r.

Z c. k. Bady szkolnej krajowej.
Lwów, dnia 2 i kwietnia 1895.

L. 683 (3144 2 - 3 )
Na posadę lustratora przy Wy­

dziale powiatowym w Sanoku, dla lu­
strowania majątków gminnych i zakła­
dów gminnych.

Płaca roczna lustratora 600 zł. 
i ryczałt na koszta podróży w kwocie 
200 zł.

Ubiegający się o tę posadę wi­
nien wnieść swoje podanie najdalej do 
sześciu tygodni od dnia dzisiejszego do 
Wydziału powiatowego w Sanoku i do­
łączyć do takowego dowody, iż 40 ro­
ku życia nie przekroczył, że złożył e- 
gzamin państwowy z rachunkowości i 
że odbył przynajmniej jednoroczną pra­
ktykę przy kasie rządowej, większej 
kasie miejskiej lub Wydziału krajo­
wego.

Z Wydziału Rady powiatowej, 
w Sanoku, 4 maja 1895.

L. 1394 (3142 2—2)
G. k. Bada szkolna okręgowa rozpisuje 

niniejszem konkurs celem stałego obsadzenia 
następujących posad nauczycielskich :

1 posady starszego nauczyciela przy 
szkole 5-klasowej w Szczercu dla kompetenta 
z ukończonym egzaminem wydziałowym, lub 
kursem rysunkowym, płaca 450 zł. i 10 proc. 
na mieszkanie;

2 posad nauczycieli kierujących a) z 
płacą 350 zł. i dodatkiem miejscowym 100 
zł. w szkole 4-klasowej w Zamarstynowie, 
3-klasowej w Żubrzy i 2-klasowej w Zimno- 
wodzie, b) z płacą 350 zł. w szkołach 2 kla­
sowych w Dublanach i Podbereźeaeh ;

3 posad samoistnych w 1-klasowych 
szkołach w Sygniówce (z płacą 300 zł. i 
dodatkiem miejscowym 100 zł.j i z płacą 
300 zł. w Borkach dominikańskich, Borkach 
janowskich, w Chruśnie starem, Czarnuszo 
wicach, Czerepinie, Czyżykowie, Dobrzanach, 
Głuchowicach ad Bródki, Głuchowicach ad 
Gaje, Horbaczacb, Humieńcu, Jaryczowie 
starym, Kośeiejowie, Kozicach, Kuhajowie, 
Miłoszowicaeh, M ostkach, Pasiekach Zub­
rzyckich, Podciemnem, Podliskach małych, 
Polacce, Siedliskach, Tołszczowie, Wulce ha­
mulec i Zagórzu;

4 posad młodszych nauczycieli a) z, 
płaeą 300 zł. i dodatkiem miejscowym 100 
zł. w 4-klasowych szkołach w Sokolnikach 
i Zamarstynowie, b) z płacą 300 zł. w szko­
łach 3-klasowyeh w Biłce szlacheckiej, Łanach 
i Mikłaszowie, tudzież w 2-klasowych w Bar- 
szczowicach, Dawidowie, Dmytrzu, Dublanach, 
Gajach, Hermanowie, Grzybowicach, Hodo- 
wicy, Krotoszynie, Leśniowicach, Nawaryi, 
Pikułowicach, Podbereźeaeh , Podhorcach, 
Porsznie, Prusach, Pustomytach, Bakowcu 
Bemenowie, Sołonce i Zaszkowie.

Do kierujących i samoistnych posad 
przywiązane jest mieszkanie i użytek pola 
ornego.

W szkołach w Barszczowicacb, Biłce 
szlachec., Dawidowie, Dublanach, Głucho- 
wicaeh ad Gaje, Hodowicy, Kośeiejowie, Kro­
toszynie, Nawaryi, Pasiekach Zubrzyckich, 
Prusach, Bakowcu, Siemianówce, Szczercu, 
Sokolnikach, Wulce hamuleckiej, Zagórzu, 
Zamarstynowie, Zimnowodzie i Żubrzy jest 
język wykładowy polski, w innych szkołach 
język ruski, w Sygniówce język niemiecki.

Kandydaci (kandydatki) ubiegający się 
o powyższe posady mają osobne co do każdej 
posady podanie zaopatrzone w tabelę kwa­
lifikacyjną, wykaz służbowy i w dowody u- 
zdolnienia i odbytej praktyki wnieść do c. k. 
Bady szkolnej okręgowej zamiejskiej we Lwo­
wie za pośrednictwem władz przełożonych 
najdalej do 10 czerwca 1895.

Podania spóźnione, lub bez potrzebnych 
załączników będą zwrócone bez skutku.
Z c. k. Bady szkolnej okręgowej zami-jskiej.

Lwów, dnia 28 kwietnia 1895.
C. k. Badca Namiestnictwa i Starosta 

jako Przewodniczący.

Upadłości.
L 4773 (3188)

O. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu za­
mianował w sprawie krydalnej Mojżesza Siis- 
sa byłego kupca w Grzymałowie komisa­
rzem konkursowym p. Ludwika Eiselta c. k 
sędziego powiatowego w Grzymałowie i o 
tem wszystkich wierzycieli zawiadamia. 

Tarnopol, 6 kwietnia 1895.

Kuratele.
L. 15265 (3136 2 - 8 )

Józef Stępień z Chmielowa uchwałą 
Sądu obwodowego Rzeszowskiego z dnia 20 
grudnia 1894 1. 10837 uznany został za u- 
mysłowo chorego, kuratorem dla niego usta­
nowiony Tudor Piotr.

Tarnobrzeg, 30 grudnia 1894.

L. 13549 (3131 2— 3)
Dla obłąkanego Jakóba Ozerowicza u- 

stanowiono kuratorem Abrahama Lednitzera 
z Krakowa.

Sąd miej. deleg.'
Kraków, 7 kwietnia 1895.

L. 1762 (8105 2— 3)
O. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu za­

wiadamia, iż tutejszo-sądową uchwałą z ró ­
wnej daty Teodora Dębicka z powodu pijań­
stwa i rozrzutności za marnotrawczynię u- 
znaną została.

Tarnopol, 6 kwietnia 1895.

L. 10668 (3086 2— 3)
Aniela Pawłowska, wdowa po Tadeu­

szu Pawłowskim, kupcu w Tarnowie uznana 
za umysłowo chorą.

Kuratorem tejże Antoni Strzelecki z 
Tarnowa.

O. k. Sąd powiat, miej. deleg. 
Tarnów, 23 kwietnia 1895.

L. 12506 (3153 1— 3)
Stanisława Bajcę szewca z Bochni u- 

znano marnotrawcą.
Kuratorem mu ustanowiono Teofila Tra- 

jana z Bochni.
O. k. Sąd powiatowy.

Bochnia, 2 listopada 1891.

L. 3465 (3197 1— 3)
Katarzyna Drwiłowa z Radłowa uzDa- 

na za marnotrawczynię; kuratorem jej jest 
Karol Fibryeh z Radłowa.

O. k. Sąd powiatowy.
Radłów, dnia 27 kwietnia 1895.

L. 5558 (3198 1 - 3 )
Hanka Wołoszyn z Zalipia uznaną zo­

stała za głupkowatą. Kuratorem dlań usta­
nowiono Mikołaja Żalipkę z Zalipia.

C. k. Sąd powiatowy.
Rohatyn, dnia 12 kwietnia 1895.

L. 17076 (3201 1 -  3)
Tekla Klid z Ostryni została uznaną za 

umysłowo chorą.
Kuratorem ustanowiono Onufrego Kii - 

da z Ostryni.
O. k. Sąd powiatowy.

Tłumacz, 11 grudnia 1894.

Wyroki prasowe.
81. 102 (3079)

S n t 9łam en © etner Sftajeftat beg Satferg  1 
® ag f. f. Sanbe§geri<f)t SBten alg )prefj- 

geridjt f)at auf Slntrag ber f. f. © taatgan tna lt- 
fcfyaft erfam tt, baj) ber 3 n l)a lt beg SDrucftoerEeS: 
„® ie Slrbeiterin im  f a m p f  um ’g Stajem " bon 
5lbelf)eib $ o p p , SSeriag ber „S rften  SStener

SBolfgbudjłjanblung (3g . 23ranb)“ , SBien, V I., 
© untpenborferftrafe 8, S)ruiJ bon 2 . S ergm attn  
& Sie in  SBien in  ben ©teHen, unb jto a r  auf 
©eite 8 bon „2Bte oft finb“ big „fjfibfdjeg 
@efićf)t geigt“ auf ©eite 21 bon „£>eute ift eg", 
big „ ju  fdjiifjen", bie ©eite 26 bon „ g iir  
men arbeitet" big „geniefjen foUen", unb auf 
©eite 28 unb 29 bon „S)ie S In p n g e r etner" 
big „ ju  © rnnbe gefien" bag SSergeljen nad) § 
302 © t. ©. begrihtbe, unb eg toirb nad) § 493  
© t. S|5. 0 .  bag SSerbot ber SBeiteroerbreitung 
biefer S k u d fd irift auggefpro^en, bie bon ber f. 
f. © taatgantoaltfd jaft berfiigte 23efd)lagnaf)me 
nad) § 489 © t. 0 .  beftćitigt.

SBien, am  26 Slpril 1895.

S m  Sftamen © einer SOĆajeftat beg Saiferg!
S a g  f. f. £anbeg= alg iP re fg frid jt SEBien 

| a t  auf Slntrag ber f . !. © taatgan toa ltd jaft 
erfannt, bafj b e rS n fja lt beg in  ber 97r. 112 ber 
periobifdjen S ru d fd jr if t: ,0 ftb en tfd je  Iftunbfdjau" 
bom 25 Styrii 1895 un ter ber ŚRubrif: „$o li*  
tifdje 9flunbfdjau“ entljaltenen Slrtifelg beginnenb 
m it ben SBorten: „ S e r  SDUnifter I)at“ unb en* 
bigenb m it „bieje neue —  © ejdjidjte" bag 3kr* 
geljen nadj § 300 © t. ®  begrunbe, unb eg 
toirb nad) § 493 @t. iJŁ 0 .  bag SBerbot ber 
SBeiterberbreitung biefer S ru d fd jr if t  auggetyro* 
djen, bie bon ber f. f. © taatgantoaltfd jaft ber* 
fiigte 23ef<f)lagnaf)me nad) § 489  © t. 0 .
beftćitigt unb nad) § 37 $ r .  © . a u f bie SSer* 
nidjtung ber faifirten Sęentylare erfannt.

SBien, am  27 Styrii 1895.

Sm Ułamen ©einer SJfajeftdi beg Saiferg! 
Sag f. f. Sanbeg- alg ifkefjgeridjt SEBien 

bat auf SCntrag ber ff. ©taatgantoaltfdjaft er­
fannt, bafj ber Snljalt beg in ber 97r. 8 ber 
periobifdjen Srucffdjrift: „Sifdjler-geitung"
bom 27 Styrii 1895 entljaltenen Slrtifet mit 
ber Stuffdjrift u. jtoar: 1. „Ser 1 9Xai 1895“ 
in ber ©telle bon „SBag nii^en ber Jtegierung" 
big „toieber rulienl", 2. „SSerfdjiebetteg" in ben 
©teHen bon „3 SDłai 1894“ big „niebergeme- 
feeli", unb bon „9 SUłai 1894“ big „bertounbet 
wurben" 3. „Sie Ę)eiligc 0 rbnung“ in ben 
©teHen bon „(Śrauenljaft" big „geridjteten Slłen- 
fd)en“ u. bon „Słunfragen ung“ big „Summ- 
l)eit“ unb jtnar: ad 1. unb 2 . bag ŚSerge^en 
nad) § 300 ©t. ®., ad 3. bag SSergeljen nad) 
§ 302 ©t. ©. begrunbe, uitb eg toirb nad) § 
493 ©tćp. 0 .  bag SBerbot ber SBeiterberBrei* 
tung biefer Srucffdjrift auggefprodjen, unb bie 
bon ber f f. ©taatgantoaltfcfyaft berfiigte 93e* 
fdjlagnaljme nad) § 489 @t. 0 .  beftćitigt.

SSien, am 27 Slpril 1895.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 5155 03104 3—3)

0. k. Sąd obwodowy w Samborze za­
wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia­
dome Karolinę i Maryę Zbrożek, że w spra­
wie egzekucyjnej Lazara Nebenzahla jako 
prawonabywcy Rozy Rosenberg przeciw ma­
sie spadkowej śp. Dominika Zbrożek o 1150 
zł. w. a. z pn. zarządzono ponownie uchwałą 
z dnia 16 marca 1895 1. 3448 przeprowa­
dzenie dozwolonego uchwałą z dnia 15 gru­
dnia 1894 1. 14224 ocenienia realności wyk. 
hip. 1. 116 księgi gruntowej gminy katastr. 
Sambor dzielnica Przemyska objętej, na imię 
Dominika Zbrożek; zaintabulowanej na ter­
minie dnia 22 kwietnia 1895 o godzinie 10 
przed południem, że egzemplarze tej uchwały 
dla nich przeznaczone doręcza ustanowione­
mu dla nich kuratorowi tutejszemu adw. dr. 
Chmielewskiemu ze substytucyą tut. adw. 
dr. Brylińskiego oraz wzywa wyż wymienione 
aby udzieliły ustanowionemu kuratorowi do­
kładnej informaeyi, do bronienia ich praw 
w tej sprawie potrzebnej, lub innego zastę­
pcę sobie obrały i tego temu sądowi wymie­
niły, inaczej bowiem prawne skutki z zanie­
dbania tego wynikłe same sobie przypiszą. 

Sambor, 17 kwietnia 1895.

L. 8960 Ć3126 2 - 3 )
0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta­

nowił w sprawie wekslowej Majera Melzera 
jun. przeciw Baziowi Hryhirczuk i tow. o 50 
zł. dla nieznanego z miejsca pobytu pozwa­
nego Bazia Hryhirczuka adw. Unickiego ku­
ratorem z substytucyą adw. dr. Daniłowicza 
i doręczył kuratorowi adw. Unickiemu nakaz 

płaty z 11 sierpnia 1894 1. 13319 dla 
Bazia Hryhirczuka przeznaczony.

Kołomyja, 30 marca 1895.

L. 3959 (3125 2— 3)
0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta­

nowił w sprawie wekslowej Gitli Melzer 
przeciw Baziowi Hryhirczuk i tow. o 30 zł. 
dla nieznanego z miejsca pobytu pozwanego 
Bazia Hryhirczuka adw. Unickiego kuratorem 
z substytucyą adw. dr. Daniłowicza i dorę­
czył kuratorowi adw. Unickiemu] nakaz za­
płaty z 11 sierpnia 1894 1. 13318 dla Bazia 
Hryhirczuka przeznaczony.

Kołomyja, 30 marca 1895.



L. 4429 (8183 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Dolinie zawia­

damia ninie.jszem z miejsea pobytu i życia 
niewiadomych Jechela Melzera, Sosię MeL 
zer, Moszka Melzera i Mordka Melzera, iż 
przeciw nim wnieśli do tut. sądu Juda i 
Taube Weinrebowie pozew dnia 80 marca 
1895 1. 4429 o własność realności lkons. 42 
star. 77 now. wyk. hip. 1. 83 dz. V w Do­
linie objętej i intabulacyę tego prawa wła­
sności, że na ten pozew wyznaczono termin 
do ustnej rozprawy na dzień 15 maja 1895 
o godzinie 8 rano i że dla nich ustanowiony 
został w tej sprawie kuratorem ad actum 
p. dr. Eosenbusch Henryk adwokat krajowy 
w Dolinie.

Wzywa się zatem pozwanych, aby u- 
dzielili ustanowionemu kuratorowi potrze­
bnych środków dowodowych lub innego za- 
stępcę tut. sądowi wcześnie przedstawili, 
gdyż inaczej skutki tego sami sobie przy-pl8Z«|.

0. k. Sąd powiatowy.
Dolina, 8 kwietnia 1895.

L. 4913 (2927 3—3)
0. k. Sąd obwodowy w Stanisławowie 

zawiadamia z życia i miejsca pobytu niewia­
domych Hindę Honigsberg zamężna Schreier, 
Chanę Honigsberg zam. Eeieh, Majera Ho- 
nigsberga, Ittę  Honigsberg zam. Aberbach, 
Wolfa Hónigsberga i Sarę Aberbach, że 
przeciw nim i innym wniósł Leizer Gold pod 
dniem 4 marca 1895 do 1. 4913 pozew o 
uznanie sumy 500 zł. m. k. na realnościach 
wyk. hip. 1. 1263, 1053 i 1054 gm. katastr. 
Stanisławów objętych, zaintabulowanej za 
zgasłą, że pozew ten  do postępowania pisem­
nego z terminem dziewięćdziesięciodniowym 
do wniesienia obrony zadekretowany i takowy 
ustanowionemu dla nich kuratorowi tutejsze 
mu adw. dr. Blausteinowi z zastępstwem 
adw. dr. Hermana Falka doręczony został.

Zarazem wzywa ich, by ustanowionemu 
kuratorowi w należytym czasie do obrony ich 
praw potrzebną informację udzielili łub in­
nego obrońcę sobie obrali i takowego sąd*g 
wi wymienili, inaczej bowiem wynikłe z ich 
zaniedbania skutki prawne sami sobie przypiszą

Stanisławów, 15 marca 1895.

L. 556 (3031 3—3)
0 . k. Sąd powiatowy w Gorlieach usta­

nawia w sprawie tabularnej Michała Pencaka 
przeciw Władysławowi Duszy dla tegoż ostat­
niego nieznanego z miejsca pobytu, kuratorem 
p. dr. Sterna adwokata w Gorlicach i temuż 
doręcza tut. sąd. rezolucyę z dnia 10 czerwca 
1894 1. 5597, dozwalającą wpisu prawa 
własności ciała hipot. whl. 61 ks. gr. gminy 
Łużna objętej, na rzecz Michała Pencaka.

Gorlice, dnia 23 lutego 1895.

L. 1275 (3075 **“ ?)
C. k. Sąd powiatowy w Nadwórme 

zawiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
Juliana i Michała Leopolda dw. im. Andru- 
siewiczów, że w sprawie spadkowej po sp. 
Jurze Andrusiewiezu celem uregulowania 
stanu tabularnego posiadłości spadkowej, u- 
stauowiono dla nich kuratorem Jozefa is a- 
tolieza z Nadwórny, któremu udzielić mogą 
bliższą informacyę.

Na&wórna, 16 lutego 1895.

L. 2423 (3095 2 —3)
G. k. Sąd powiatowy w Olesku zawia­

damia niewiadomych z życia i miejsca pobytu 
Samuela Malesa, Binę Better, Leę Tenenberg 
czyli Penenberg i Jiittę Males zamężną Frisch- 
mann, że celem prawidłowego doręczenia im 
tusądowych uchwał tabularnych z dnia 10 
grudnia 1893 1. 8361 i z dnia 29 marca 
1894 1. 2153 ustanowiono dla nich kuratorem 
ad actum Jezaja Miinza w Olesku.

Olesko, dnia 13 kwietnia 1895.

L- 2635 (2962 3- 3)
Zawiadamia się nieznanych z miejsca 

nobytu Salamona Herzberga i Samuela Jonę 
,„®heinfelda, ^  w sprawie zgłoszenia 

7 4 1  Z» ® W ilf dawnego ciężaru dla sumy
h iw Z ’i 1 Pn ' stanu biernego wykaz 

L 78> 1*1, 120 i 1166 ks. gr. Bory- 
kurot* ustan°wiony został dla pierwszego 
j  ■ rem adwokat dr. Eosenbusch, zaś dla 

■ar ^r ' z Drohobycza.
Wzywa się ich przeto, aby tym kura- 

inn , P°t|rz8bIiych informacyj udzielili, łub 
ych kuratorów ustanowili, gdyż w prze- 

wnym razie sami złe skutki poniosą.
C. k. Sąd powiatowy 

w Drohobyczu, 28 lutego 1895.

L - 78^  ~  (2963 3 - 3 )
, . , G. k- Sąd powiatowy w Mostach wiel­
kich czyni niniejszem wiadomem, że na dniu 
~8 października 1889 umarł w Winnikach 
pod Żółkwią Józef vel Jaśko Berger właściciel
posiadłości gruntowej wyk. hip. 1. 15 ks. gr. 
gminy Przystańce objętej bez pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia.

. Gdy temuż sądowi nie jest wiadomem,
(. zy  i którym osobom przysługuje prawo do 
jogo spadku, przeto wzywa się tych wszyst­
kich, którzy zamyślają z jakiegobądź tytułu

zostanie przyznany, zaś nieobjęta część spadk- * i i j _  a i_. / ______ • _ ■»___ ’

przypadnie.

L. 813 (2903 3 - 3

ryce przebywającego Wolfa Kamennana cele 
doręczenia mu uchwał tusądowych z dnia : 
maja 1893 1. 3403 i z dnia 29 sierpnia 18:
1. 5815 w sprawie zapisania Wysokiego Skar 
Państwa za właściciela 1/5 części sumy 7( 
zł. m. k. na realności 1. k. 394 w Sądów 
Wiszni na rzecz Berła Kamermana zahyp 
tekowanej, że dla niego kuratorem Włodz 
mierz Stromczak w Śądowej-wiszni ustano­
wiony został i że bądź z tym się porozumieć 
bądź innego zastępcę sobie obrać i tego tu­
tejszemu sądowi wskazać ma.

0. k. Sąd powiatowy. 
Sądowa-wisznia, dnia 13 lutego 1895

1221 ' (3072 3 - 3 )
0 . k. Sąd powiatowy w Mszanie dolnej 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Wojciecha Nawarę, że Bartłomiej Witkowski 
wytoczył mu pozew de praes. 4 marca 1895 
do 1. 1221 o zaintabulowanie go za właści­
ciela sumy 80 zł. wa. z pn. na karcie cię­
żarów posiadłości lwh. 165 zł. i 166 w Olszówce
z pn. w której to sprawie termin do rozprawy
ustnej na dzień 13 maja 1895 o godzinie 9 
rano wyznaczono i kuratora dla niego w osobie 
Szczepana Płoskonki z Kasinki ustanowiono.

Wzywa się zatem pozwanego, aby temuż 
kuratorowi udzielił potrzebnej do obrony in­
formacji, lub innego pełnomocnika wskazał 
gdyż przeciwnie złe skutki sam sobie przypisze’ 

Mszana, dnia 5 marca 1895

L. 8635 (3094 3 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie­

wiadomego z życia i miejsca pobytu Anto' 
niego Wątorskiego, że Eugeniusz Gutmann 
w sądzie tutejszym wytoczył skargę de pr. 
6 listopada 1894 I. 8635 przeciw Maryannie 
Filipkiewiezowej, Antoniemu Wątorskiemu i 
spóln. o zniesienie współwłasności realności 
Ik. 218 lwh. 287 ks. gr, gm. kat. Myślenice, 
że na skutek tej skargi termin do rozprawy 
ustnej na 12 lipca 1895 i że dla Antoniego 
Wątorskiego kuratorem ustanowionym został 
p. adwokat dr. Adelmann w Myślenicach a 
zarazem wzywa Antoniego Wątorskiego, aby 
temuż dla niego ustanowionemu kuratorowi 
przed powyż wyznaczonym terminem dostar­
czył do obrony praw jego posłużyć mogącej 
informaeyi, lub też wskazał sądowi tutejszemu 
innego jakiego pełnomocnika swego.

C. k. Sąd powiatowy.
Myślenice, dnia 16 tutego 1895.

L 59529 (2916 3 3)
0 . k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza, że dnia 15 czerwca I 
do 1. 30898 wniosła Dyrekcja upadłego .To­
warzystwa kredytowego miejskiego we Łwo 
wie przeciw Stefanowi Jarosiewiczowi pros ę 
o dozwolenie egzekucyjnej intabulaeyi prawa 
zastawu dla kwoty 12 zł. 40 ct. w. a. * Pjj1- 
w stanie biernym połowy realności 1. 
wyk. hip. w Krównikacb.

Gdy miejsee pobytu Stefana Jarosiewi- 
eza nie jest wiadome, został dla niego adw. 
dr. Soroń kuratorem a tegoż zastępcą adw. 
dr. Kwiatkowski mianowanym.

Wzywa się zatem Stefana Jarosiewicza, 
aby do swej obrony służące środki ustano­
wionemu kuratorowi dostarczył, lub też in­
nego zastępcę sobie obrał i tegoż sądowi 
wymienił, gdyż inaczej szkodliwe następstwa 
sam sobie przypisze.

Lwów, dnia 1 grudnia 1894.

L. 1339   (3062 2 - 3 )
Zawiadamia się nieznanego z miejsca 

pobytu Jana Zawistowskiego, że w sprawie 
hipotecznej Jana Czajki o wydzielenie parcel 
z ciała hipotecznego lwh. 28 w Kopicy poi 
skiej ustanowiono dlań kuratorem pana Dra 
Sieczkowskiego adwokata w Gorlicach i temuż 
rezolucyę z 28 grudnia 1892 1. 1405 dorę­
czono.

C. k. Sąd powiatowy. 
Gorlice, dnia 1 marca 1895.

L. 4827 (3090 3—3)
0. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Onufrego Hajdka z Jasionki, że dnia 5 kwietnia 
1895 do 1. 4827 wniósł przeciw niemu Juda 
Weisman z Ługu skargę o oddanie 3500 
gontów, lub zapłacenie kwoty 17 zł. 50 ct. 
tudzież kwoty 7 zł. 20 ct. i 8 zł. 58 ct. z pn.,

f L. 11672 (3017 8 - 3 )
0 0. k. Sąd powiatowy w Turce zawiadamia, że w tus. depozycie leżą odfprzeszło 30
1 lat nie podniesione następujące prywatue dokumenta i skrypta d łużne: 
i
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zł. ct.
i
u 1 31 Masa spadkowa po Franciszku Kreiss 13 -

I
skrypt dłużny

,

2 38 Masa spadkowa po Jędrzeju i Katarzynie 
Horodyskich 12 dto

) 3i 6 Masa spadkowa po Nikodemie Przestrzelskim 1000 — dto

*
f

6 Masa spadkowa po Jędrzeju Jaworskim 160 — kontrakt kupna i 
sprzedaży

i
)

5 17 Masa spadkowa po Chaimie Hirschu Feiler 1035 —
weksle na 640 zł. 

„ u §45 zł. 
» 50 zł.

Niewiadomych z mieisca pobytu właścicieli tych depozytów, względ de prawnych 
nabywców wzywa się, aby celem podniesienia tych depozytów w ciągu 1 roku, 6 tygodni 
i 3 dai w tutejszym sądzie się zgłosili i prawa swe wykazali, w przeciwnym bowiem razia 
po bezskutecznym upływie tego czasokresu dokumenta te oddane zostaną w przechowanie 
w tusąd. registraturze.

Turka, dnia 1 lutego 1895.

na którą równocześnie wyznaczono termin 
do rozprawy na dzień 6 maja 1895 o godzinie 
9 przed południem, tudzież, że dla niewia­
domego z miejsca pobytu pozwanego usta­
nowiono kuratora ad actum w osobie p. Dr. 
Sieczkowskiego adwokata z Gorlic.

Będzie zatem rzeczą pozwanego kura­
torowi swemu wcześnie udzielić informaeyi 
do obrony, lub innego zastępcę sobie usta­
nowić, w przeciwnym bowiem razie skutki 
szkodliwe z zaniedbania tych ostrożności wy­
niknąć mogące pozwany sam sobie przypisać 
będzie musiał.

Gorlice, 6 kwietnia 1895.

L. 23745 (2961 3 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu 

zawiadamia z życia i miejsca pobytu nie 
wiadomego Jana Spanier, że dla niego został 
ustanowiony kuratorem adwokat dr. Julian 
Kmieikiewiez w Drohobyczu w sprawie ta­
bularnej Josla Borgmana przeciw Janowi i 
Annie Spanier o przyjęcie cessyi do wiado­
mości sądu i o zaintabulowanie Jossla Borg­
mana za właściciela sum 45 zł., 40 zł i 100 
zł. wa. z pn. w stanie biernym ciała hipo­
tecznego wykazem hipot. 1. 524 księgi grunt, 
gminy kat. Bolechowce Neudorf objętego, 
własność dłużników Jana Spanier i Anny z 
Kaufholdów Spanier stanowiącego na rzecz 
Chaima Wolfa Borgmana zaintabulowanyeh, 
że temuż kuratorowi tusądową uchwałę z d. 
6 maja 1894 1. 1784 dla Jana Spanier prze­
znaczoną się doręcza, któremu Jan Spanier 
należytą informacyę udzielić, lub innego peł­
nomocnika tut. sądowi wskazać ma.

0. k. Sąd powiatowy.
Drohobycz, dnia 5 marca 1895.

L. 1885 (2968 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Tyczynie za­

wiadamia Dymytra Pałkę, że jego siostra 
Katarzyna Pałka zmarła w Matysćwce dnia 
9 marca 1882 bez pozostawienia ostatniej 
woli rozporządzenia.

Wzywa się zatem Dymitra Pałkę, by 
do roku licząc od ogłoszenia tego edyktu 
wniósł w tutejszym sądzie ustnie, lub na piśmie 
deklaracyę do spadku tego, gdyż inaczej per­
traktacja z kuratorem dla niego w osobie 
Jędrzeja Sikory ustanowionym dalej prowa­
dzoną będzie.

Tyczyn, dnia 28 kwietnia 1895.

Ł 15242 (2931 3—3)
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu za­

wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia­
domych Samueia, F»achelę Jtides dw. im., 
Dawida, Abrahrama, Schmerla i Sarę Degen 
stiicków, tudzież Chanę Stryjówer, iż w spra­
wie egzekucyjnej Wysokiego Skarbu prze­
ciwko nim jako współwłaścicielom realności 
pod 1. 331 w Tarnopolu położonej tusądową 
uchwałą z dnia 4 listopada 1893 1. 16631 
na rzecz Wysokiego Skarbu dozwolono inta- 
bulacyę prawa zastawu w stanie biernym 
realności pod 1. 331 w celu ubezpieczenia 
zaległych po koniec kwartału 1893 w kwo­
cie 113 zł. 68 ct. wa. narosłych podatków, 
i że ustanowiono d!a nich kuratora w osobie 
adw. dra Schwarza z substytucyą adw. dra 
Bindera.

Tarnopol, d. 2 paździerrnika 1894.

6735 (2937 2—3)
Podaje się do powszechnej wiademości, 

że w tutejszo sądowym depozyce przecho­
wane są ponad lat 30:

A) Gotówką na rzecz masy:
1. Józefa Kobylańskiego 5 zł. 14 ba ct
2. Jakóba Lauterbaeha 2 zł. 89’/a ct. I

3. Kripsa Salomona 15 zł.{
4. Mullera Antoniego 3 zł. 211/* ct.
5. Sawickiej Apolonii 66l/» ct.
6 . Tacka Kalmana 27 zł. 6 ct.
7. Zielonki Macieja 34 zł. 64 ct.

B) W kosztownościach na rzecz masy:
1. Tanczakowskiego Grzegorza 3 zł.

60 ct.
2. Zielonki Macieja 2 zł.
3. Tacka Kalmana 20 zł.

0) W.obligacyaeh publicznych na rzecz masy
1. Czerkawskiego recte Ourkowskiego 

Michała 39 zł. 161/* ct.
2. Skwarzyńskiego Ignaczego 2 zł. lOct.

D) W prywatnych zapisach długu na rzecz 
masy:

1. Burczńskiego Teodora 200 zł.
2. Garlunkla Wolfa 900 zł.
3. Hłuhana Stefana 85 zł.
4. Kazimirowicza Tadeusza 442 zł.
5. Krukiewicza Andrzeja 1000 zł.
6. Mullera Antoniego 500 zł.
7. Szawłowskiego Grzegorza 31882 zł.
8. Sawickiej Apolonii 26 zł. 65 ct.
9. Pruskiego Wojciecha 2300 zł. 44 ct.

10. Sikorowej Kunegundy 1100 zł.
11. Skrzypeckiego Wincentego 145 zł.
12. Zawialskiego Wincentego 65 zł.

81 ct.

E) W wekslu na rzecz masy:
1. Hipolita Czyżowskiego 315 zł.

Ponieważ właściciele powyższych depo­
zytów a względnie uprawnieni ich prawona- 
bywcy po odbiór takowych się nie zgłosili i z 
miejsca pobytu sądowi nie są znani przeto 
wzywa się takowych tą drogą do zgłoszenia 
i wykazania się w sądzie tutejszym ze swe- 
mi prawami do powyższych depozytów w 
terminie nie przekraczalnym jednego roku, 
6 tygodni i trzech dni od trzeciego ogłosze­
nia niniejszego edyktu licząc, pod rygorem
uznania depozytów pod A. B. C wyszczegól­
nionych za przepadłe na rzecz Wysokiego 
Skarbu i złożenia prywatnych zapisów długu 
i wekslu w tutejszo-sądowej registraturze.

Kuratorem właścicieli powyższych de­
pozytów ustanowiono adw. dra Ausschnitta 
ze substytucyą adw. dra Eeissa z Buczacza.

0. k. Sąd powiatowy.
Buczacz, 30 marca 1895.

L. 23611 (3049 3 - 3 )
Lwowski c. k. Sąd krajowy jako han­

dlowy zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Jana Kosenstocka, iż na prośbę B an­
ku zaliczkowego we Lwowie wydał przeciw 
niemu na dniu 12 kwietnia 1895 1. 20348 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 600 zł. w. a. 
z pn. zas na dalszą prośbę do 1. 23611/95 
ustanowił dla Jana Eosenstoeka kuratorem 
adw. dra Szymona Flaschnera zaś zastępcą 
adw. dra Leona Klarfelda i nakaz zapłaty 
kuratorowi doręczył

Jest przeto rzeczą Jana Eosenstoeka 
kuratorowi wcześnie informaeyi udzielić lub 
innego pełnomocnika sądowi wskazać, inaczej 
szkodliwe skutki sam sobie przypisze.

Lwów, d. 27 kwietnia 1895.

L. (3009 3 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Starejsoli usta­

nawia w działaniu spadkowem po Majerze 
Eeichu pana Jana Tyszeckiego kuratorem dla 
niewiadomego z miejsca pobytu Mendla 
Keicha.

C. k. Sąd powiatowy.
Starasól, dnia 21 lutego 1895.
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L. 711 (3135 2—3)

0. k. Sąd powiatowy w Rymanowie 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Szymona Weissa, iż przeciw niemu i tow. 
Helena Lech z Posady górnej wniosła pozew 
o zapłatę sumy 40 zł. wa. z pn., na który 
wyznaczono termin na dzień 28 maja 1895 
o godz. 9 rano i że dla ochrony jego praw 
Pawła Ziajkę w Posadzie górnej kuratorem 
ustanowiono.

Wzywa się zatem Szymona Weissa, by 
udzielił ustanowionemu dlań zastępcy po­
trzebnych iuform&cyi, lub też innego pełno 
mocnika ustanowił, gdyż inaczej skutki tego 
zaniedbania sam poniesie.

Rymanów, dn. 23 stycznia 1895.

L. 2349 (3162 2 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Strzyżowie za 

wiadamia niewiadomą, z miejsca pobytu Zo­
fię Dziadoszową, że Maryanna Dusza wniosła 
przeciwko niej do tutejszego sądu powiato­
wego skargę de pr. 2 kwietnia 1895 1. 2349 
o zapłacenie kwoty 32 zł. wa z pn. z po­
wodu czego do rozprawy- ustnej według po­
stępowania drobiazgowego wyznaczono ter­
min na dzień 22 maja 1895 o godz. 8 z ra ­
na ustanawiając dla niewiadomej z miejsca 
pobytu Zofii Dziadeszowej kuratora ad actum 
w osobie Michała Sarny z Dobrzechowa, 
któremu pozwana potrzebną informacyę u- 
dzielić lub też innego pełnomocnika ustano­
wić winna, gdyż w razie przeciwnym złe 
słu tk i z tego zaniedbania wyniknąć mogące 
sobie sama przypisze.

Strzyżów, 4 kwietnia 1895.

L. 4674 (3160 2 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Nowym Targu 

ustanawia pana dra Kazimierza Nowotnego 
adw. z Nowego Targu kuratorem ad actum 
niewiadomego z miejsca pobytu Stanisława 
Kustwana, przeciw któremu Grzegorz Łuka­
szczyk wniósł skargę pod dniem 12 kwietnia 
1895 1. 4674 o zapłacenie sumy 82 zł., na 
którą wyznaczono w tutejszym sądzie termin 
na dzień 9 maja 1895 o godz. 9 rano do 
rozprawy sumarycznej.

Temu kuratorowi winien pozwany u- 
dzielić środków dowodowych do obrony lub 
ustanowić sobie innego zastępcę i o tem sąd 
zawiadomić, inaczej szkodliwe następstwa 
przypisze własnej winie.

C. k. Sąd powiatowy.
Nowy Targ, d. 18 kwietnia 1895.

L. 4915 (2929 3 —3)
O. k. Sąd obwodowy w Stanisławowie 

zawiadamia z życia i miejsca pobytu niewia­
domych Hindę Honigsberg zana. Schreier, 
Chanę Hónigsberg zam. Reich, Majera IIó- 
nigsberga, Ittę  Honigsberg zam. Aberbaeh, 
Wolfa Honigsberga i Sarę Aberbaeh że 
przeciw nim i innym wniósł Lcizer Gold 
pod dniem 4 marca 1895 do i. 4915 pozew 
o uznanie sumy 50jj: holi. na realnościach 
wyk. hip. 1. 1263, 1053 i 1054 gminy kat. 
Stanisławów objętych zaintabuiowanej za 
zgasłą, że pozew ten do postępowania pise­
mnego z terminem 90 dniowym do wniesie­
nia obrony zadekretowany i takowy ustano­
wionemu dla nich kuratorowi tut. adw. dr 
Blausteinowi z zastępstwem adw. dra H er­
mana Palka doręczony został.

Zarazem wzywa ich, by ustanowionemu 
kuratorowi w należytym czasie do obrony 
ich praw potrzebną informacyę udzielili lub 
innego obrońcę sobie obrali i takowego są­
dowi wymienili inaczej bowiem wynikłe s 
ich zaniedbania skutki prawne sami sobie 
przypiszą.

Stanisławów, 16 marca 1895.

L. 950 (3159 2— 3)
0. k. Sąd powiatowy w Krościenku za­

wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia­
domego Jakóba Hamerskiego, iż Antoni i 
Maryanna małż. Tomalę ze Szczawnicy wnie­
śli przeciwko Józefowi Hamerskiemu i niemu 
pozew o zapłacenie 200 zł. w. a., na który 
termin do rozprawy sumarycznej na dzień 14 
maja 1895 wyznaczono i kuratorem dla niego 
Marcelego Gorączkę ustanowiono.

Zatem rzeczą jego jest kuratorowi po­
trzebną informacyę udzielić, lub wybrać in­
nego pełnomocnika.

Krościenko, d. 15 marca 1895.

L. 7861 .(3014 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Żurawnie za­

wiadamia z miejsca pobytu nieznaną Magdę 
Hrynyszyn o otwarciu się spadku po śp. 
Matwiju Hrynyszyn w Łyskowie 13 lutego 
1830 zmarłym z wezwaniem, by w ciągu 
roku albo sama się zg łosiła , lub też pełno 
mocnika sobie ustanowiła, gdyż w razie prze­
ciwnym spadek przez ustanowionego dla niej 
kuratora przyjęty i przypadająca na nią czysta 
część spadku w depozycie sądowym przecho­
waną zostanie.

C. k. Sąd powiatowy.
Żurawno, 20 października 1894.

L. 1733 (3024 3— 3)
0. k. Sąd obwodowy w Nowym Sączu 

wzywa posiadacza książeczki wkładkowej To­
warzystwa Zaliczkowego w Nowym Targu z

j dnia 8 maja 1878 na kwotę 107 zł. 44 ct. 
j i  na imię gminy Czarny Dunajec opiewającej, 
I by w przeciągu jednego roku od dnia ogło­

szenia tego edyktu w sądzie tutejszym się 
zgłosił, gdyż po bezskutecznym upływie tego 
terminu, książeczka ta  na ponowne żądanie 
gminy Czarny Dunajec za umorzoną uznaną 
zostanie.

Nowy Sącz, 2 marca 1895.

L. 17112 (8098 3 - 3 )
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie niniejszym edyktem wiadomo czyni 
że Natan Brandler przeciw Antoniemu i 
Anieli Raszewskim pod dniem 26 stycznia 
1895 1. 4919 nakaz zapłaty na 700 zł. z pa. 
uzyskał, w skutek czego ponieważ miejsce 
pobytu Antoniego i Anieli Raszewskich nie 
jest wiadomem n3 jego prośbę ck. sąd kraj. 
do zastępowania tychże tutejszego adw. dra 
Bałabana ze substytucyą adw. dra Yogla 
kuratorem mianował, któremu nakaz zapłaty 
zo taje doręczony.

Niniejszym więc edyktem wzywa się. 
pozwanych, aby potrzebną informację usta 
nowionemu zastępcy udzieli, lub innego za­
stępcę wybrali i sądowi oznajmili, słowem 
stosownych do obrony środków użyli, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sobie przy­
pisać będą musieli.

We Lwowie, 12 kwietnia 1895.

L. 20980 " '  (3099 3 3)
0. k. Sąd krajowy dla spraw cywilnych 

we Lwowie wzywa posiadaczy rzekomo zagi 
nionej książeczki wkładkowej galic. Kasy 
oszczędności Nr. 72395 na imię „Teodozji 
Kohler“ opiewającej, z pierwotną wkładką 
wniesioną dnia 12 lipca 1894 w kwocie 160 
zł wa. której stan z 1 stycznia 1895 wyno­
sił 127 zł. 89 ct. wa. aby w ciągu sześciu 
(6) miesięcy licząc od dnia trzeciego ogło­
szenia edyktu w urzędowej „Gazecie lwów 
skiej“ opisaną wyżej książeczkę galic. Kasy 
oszczędności tem pewniej złożyli i swe mnie 
mane prawa wykazali, gdż w przeciwnym 
razie takowa za nieważną i umorzoną uzna­
ną zostanie.

Lwów, d. 20 kwietnia 1895.

L. 13407 (3078 3 - 3 )
C k. Sąd krajowy we Lwowie zawia­

damia niewiadomego z miejsca zamieszkania 
Judę Izaaka vel Izydora Philippa, że uchwałą 
z 6 kwietnia 1895 do i. 13407 w sprawie 
Galicyjskiej kssy oszczędności przeciw Flo­
ren tynie Philipp o 10381 zł. został dla niego 
kuraiorem adw. dr. Diamand z zastępstwem 
adw. dra Hahna ustanowiony.

Wzywa więc zatem Judę Izaaka ve.l 
Izydora Philippa, aby usianowionemu kura­
torowi służące do swej obrony środki dostar­
czył. lub innego zastępcę sobie obrał, gdyż 
inaczej zs zaniedbania wyniknąć mogące na 
stępstwa szkodliwie sam sobie przypisze. 

Lwów, 6 kwietnia 1895.

L. 6451 (3069 3—3)
Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 

pobytu Jana Onyszkiewicza, że w dniu 19 
grudnia 1889 zmarła w Komarnie jego żona 
Marya Onyszkiewicz z pozostawieniem ostat­
niej woli rozporządzenia i wzywa się go, 
ażeby w przeciągu roku od dnia niniejszego 
ogłoszenia oświadczył się do spadku, gdyż 
w przeciwnym razie spadek pertraktowanym 
będzie ze zgłaszającymi się spadkobiercami 
i ustanowionym dla niego kuratorem Michałem 
Kołodrubcem.

C. k. Sąd powiatowy.
Komarno, dnia 30 lipca 1893.

L. 14535 (3050 3—3)
0. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza, że na prośbę Mendla Ńem- 
licha de pr. 13 marca 1895 1. 14535 usta­
nowił dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Apolinarego Tustanowskiego w sprawie prze 
ciw niemu pto 100 zł. z pn. kuratorem adw. 
dra Krosińskiego a tegoż zastępcą adw. dra 
Kwiatkowskiego i wzywa przeto Apolinarego 
Tustanowskiego, by temuż kuratorowi infor­
m acji do swej obrony udzielił lub innego 
zastępcę sądowi wskazał

We Lwowie, d. 23 marca 1895.

L. 2605 (3115 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Milówce podaje 

do powszechnej wiadomości, iż przeciw Ja 
kóbowi Szczotce z Milówki z życia i miejsca 
pobytu niewiadomemu wniósł Ignacy Śliwa 
pozew de praes. 4 kwietnia 1895 1. 2605 o 
uznanie prawa własności do parceli grunto 
wej lkat. 3516 w Milówce lub zapłatę kwoty 
50 zł. w. a. z pn. i że w skutek tego do 
rozprawy drobiazgowej wyznaczony został 
termin na dzień 24 maja 1895 o godzinie 9 
zrsna i że w tym celu kurator w osobie Jó ­
zefa Jopka dla niego ustanowiony został.

Wzywa się tedy tegoż Jakóba Szczotkę, 
aby albo sam osobiście, lub przez 'wykazane 
go pełnomocnik', stanął, inaczej bowiem sam 
sobie złe skutki swego zaniedbania przypisać 
będzie musiał.

Milówka, 4 kwietnia 1895.

| Epir-iocya P o w i a t M i e j s c o w o ś ć

Nosacizna

Bi a ł a  
B o b r k a  
T ł u m a c z  
Z b a r a ż

Harmęże (ob. dw.).
Strzeliska stare, (Marjanówka). 
Kłubowce (folw.).
Dobrywody (ob. dw.).

Wąglik S a n o k Nowosielce (folw.).

Kóża wąglikowa J a r o s ł a w Radymno.

Otręt Mi e l e c Mielec (folw.)

Parchy u koni

C z o r t k ó w
K o ł o m y j a

P r z e m y ś l a n y
T r e m b o w l a
Z a l e s z c z y k i

Jagielniea.
Rskowczjk,
Gliniany.
Iławcze.
Burakówka.

Zaraza pyskowa 
i racicowa

B o c h n i a  
S k a ł a  t 
W a d o w i c e  
W i e l i c z k a

Słomka. 
Kaczanówka. 
Brzeźnica (ob. dw.). 
Opotkowiee.

Wścieklizna S t a n i  s ł a wó  w Stanisławów.

1  C k. Namiestnictwa.

W  J  I i  SfL &

panujących w kraju chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 
sprawozdań e. k. Starostw, przedłożonych od 27 kwietnia do 3 maja 189*5.

L. 4545 (3065 3 -  3)
0. k. Sądpowiatowy w Jarosławiu wzywa 

każdego posiadacza książeczki Nro 332 przez 
Stowarzyszenie „Spar-Yorschuss und Credit 
Yerein fur Handel und Gewerbe in Jaroslau“ 
wystawionej a na imię i nazwisko Leona 
Kollera opiewającej, aby książeczkę tę w ciągu 
jednego roku licząc od dnia ogłoszenia n i­
niejszego wezwani?* c. k sądowi powiatowemu 
w Jarosławiu tem pewniej przedłożył, gdyż 
w przeciwnym razie książeczka ta zostauie 
pozbawioną wszelkiej mocy, a wystawca ta ­
kowej do żadnej odpowiedzialności nie będzie 
obowiązany.

Jarosław, 11 marca 1895.

(3167 1 - 3 )
EDIKT.

Johana Sokslska-Smuiikosky.
Von dem k. k. stadt. deleg. Bezirks- 

gericbte Leopoidstadt II. wird b- kaunt ge- 
macht, dass am 11 Februar 1895 der Pri- 
vate Johann S kalska-Smulikosky, II,. Pazraa- 
citengasse Nr. 2. mit Hinterlassung eiuer 
nur Legatsbestimmungen enthallenden letzt- 
willigen Anordnung gestorben sei.

Da diesera Gerichts unbekanot ist, ob 
und welchen Personen auf diese Yerlassen- 
sehafi, eio Erbrecht zustehe, so werden a!le 
diejenigen, welche hierauf aus was immer 
fur einem Rechtsgruude Ansprcch zu machen 
gedenken, aufgefordert, ihr Erbrecht bmnen 
Einem Jahre von dem unten angesetzten 
Tage gerecbnet bei diesem Gerichte anzu- 
meiden und unter Ausweisung ihres Frbre- 
ebtes ihre Erbserkiarung ansubringen, wi- 
drigenfalis die Yerlassensehaft, fur w ciche 
inzwischen Herr dr. Franz Mayrhofer k. k. 
Notar in Wien, ais Veriasseii8chaftscurator 
bestellt worden ist, mit Jeuen, die sich wer- 
den erbserkiart uad ihren Erbrechtstitel aus- 
gewiesen haben, verhandelt und ihnen ein- 
geantwortet, der nieht angetretene Theil 
der Yerlassensehaft aber, oder wenn sich 
Niemand erbserkiart hatte, die ganze nach 
Beriehtigung der Legate verbleibende Yer- 
lassenscbaft vom Staate ais erblos eingezo- 
gen wiirde.

Wien, den 7 Marz 1895.

L. 4464 (3157)
C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie­

wiadomego z miejsca pobytu Izraela Jołes, 
że Ahraham Beidner wniósł przeciw niemu 
pozew dnia 29 kwietnia j 895 1. 4464 o za­
płacenie 80 zł. 36 ct wa. w skutek czego 
termin do rozprawy na 28 maja 1895 o 9 
rano wyznaczono i że dla niego Feiwla 
W estreicha z Dębicy kuratorem ustanowiono. 

Wzywa się go, aby kuratorowi i; for­
m acji udzielił, lub innego pełnomocnika 
ustanowił.

Dębica, d. 30 kwietnia 1895.

L. 95 (3168 1 - 3 )
Dr. Leon Peiper wpisany został na li­

stę adwokatów z siedzibą w Przemyśla.
Z Wydziału Izby Adwokatów. 

Przemyśl, 1 maja 1885.

L. 15160 (3173 1— 3)
0. k. Sąd krajowy jako Trybunał han­

dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadomego 
z miejsca pobytu Henryka kr. Platera, że 
przeciw niemu wniosła Walerya Kucharska 
pozew de praes. 25 kwietnia 1895 1. 15160 
o wydanie nakazu zapłaty* sumy wekslowej

400 zł. w. a. z pn. i że wydany w skutek 
tego pozwu nakaz zapłaty z duia 28 kwie­
tnia 1895 1. 15160 doręczony został ustano­
wionemu dla tegoż kuratorowi adwokatowi 
dr. Schwarzowi w Krakowie! ze substytucyą 
adw. dr. Towika w Krakowie i poleca H en­
rykowi hr. Platerowi, aby temuż kuratorowi 
potrzebnych środków obrony dostarczył, lub 
innego pełnomocnika! sobie obrał i sądowi o 
tem doniósł w przeciwnym bowiem razie 
skutki z tego zaniedbania wyniknąć mogące 
sam sobie przypisze.

Kraków, d. 26 kwietnia 1895.

L. 1937 (3199 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Sokołowie za­

wiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Autouiego Ożaga, że w skutek wnie­
sionej przeciw niemu i spól. przez Kasę 
gminną pożyczkową w Sokołowie skargi z 
dnia 22 lutego 1895 1. 1417 o 18 zł. 80 ct. 
z pn., zamianowano dla niego| Antoniego 
Ożoga kuratorem Karola, Rampelta notaryusza 
w Sokołowie i do rozprawy drobiazgowej 
termin na dzień 17 maja 1895 godzinę 9 
rano wyznaczono.

Sokołów, dnia 10 marca 1895.

L. 1936 (3200 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Sokołowie za­

wiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Antoniego Ożoga, że w skutek wnie­
sionej przeciw niemu i spól. przez Kasę 
gminną pożyczkową w Sokołowie skargi z 
dnia 23 lutego 1895 1 1416 o 20 zł. z pn. 
zamianowano dla niego Antoniego Ożoga 
kuratorem Karola Rampelta notaryusza w 
Sokołowie i do rozprawy drobiazgowej ter­
min na dzień 17 maja 1895 godzinę 9 rano 
wyznaczono.

Sokołów, dnia 10 marca 1895.

L. 29342_ (3123 1 - 3 )
Ważność przekazów nadchodzących z 

Wielkiej Brytanii wraz z koloniami i zjedno­
czonych stanów Ameryki północnej ustano­
wioną została od 1 stycznia 1895 roku po­
cząwszy na miesięcy sześć licząc od dnia 
piewszego miesiąca następującego po jadaniu  
przekazu.

Z e. k Dyrekeyi poczt i telegrafów. 
Lwów, d 24 kwietnia 1895.

L. 13645 (3172 1 - 3 )
C. k. Sad krajowy jako Trybunał han­

dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadomego 
z miejsca pobytu dra Jakóba Kroka, że prze­
ciw niemu wniosło Towarzystwo zaliczkowe 
w Krakowie pozew de pr. 2 kwietnia 1895
1. 12355 o wydanie nakazu zapłaty sumy 
wekslowej 75 zł. w. a. z pn. i że wyaaay 
w skutek tego pozwu nakaz zapłaty z dnia 
5 kwietnia 1895 i. 12355 doręczony został 
ustanowionemu dla tegoż kuratorowi «dw. 
dr. Seinf idowi ze substytucyą adwokata dra 
Betta w Krakowie i poleca dr. Jakóbowi 
Krokowi, aby temuż kuratorowi potrzebnych 
środków obrony dostarczył, lub innego peł­
nomocnika ustanowił i sądowi o tem doniósł, 
w przeciwnym bowiem razie skutki z tego 
zaniedbania wyniknąć mogące sam sobie 
przypisze.

Kraków, d. 16 kwietnia 1895.3
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0. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Złoczowie zawiadamia, że wskutek uchwały 
z dnia 23 marca 1895 do 1. 2271 wpisano 
dnia 20 kwietnia 1895 w rejestrze handiowym 
dła firm pojedynczych firmę Jakób Katz dla 
przedsiębiorstwa handlu zbożem, s :ó r  i solą 
w Zborowie której dz-erżyciel Jakób Katz w 
Zborowie zamieszkały.

Złoczów, 23 kwietnia 1895.

L. 766 (8005 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kopyezyńcaeh 

wzywa nieznanego z miejsca pobytu Anto­
niego Bulczaka, by w ciągu roku od dnia 
ogłoszenia tego edyktu zgłosił się do spadku 
po swej siostrze Jewdosze Bulezak zmarłej 
bez ostatniej woli rozporządzania w Kopy- 
czyńcaeh dnia 13 stycznia ! 894, inaczej spa 
dek ten z ustanowionym dla niego kuratorem 
Dmytrem Bulcsak z Kopyrzyniec będzie per­
traktowany.

Kopyczyńce, 18 lutego 1895.

I .  2295 " (3010 1—3)
O k. Sąd powiatowy w Stsrejsoli wzywa 

niewiadomą z miejsca pobytu Maryę Praw- 
dywus, ażeby do spadku po ojcu śp. Mikołaju 
Prawdywus w Starejrcpie dnia 2 grudnia 
1894 z pozostawieniem pisemnego kodycylu 
zmarłym w przeciągu jednego roku i sześciu 
tygodni tern pewniej się zgłosiła, gdyż w razie 
przeciwnym spadek ten ze zgłaszającymi się 
dziedzicami i ustanowionym dla niej kuratorem 
Antonim Jurków pertraktowany będzie.

Starasól, 16 marca 1895.

L. 4853 (8184 1—3)
0. k. Sąd obwodowy .jako handlowy w 

Rzeszowie zawiadamia niewiadomego z miej­
sca pobvtu Efraima Fassa, że przeciw niemu 
wniósł H^rsca Fass poz^w de praes. 1 maja 
1835 1. 4853 o wydanie nakazu zapłaty su­
my wekslowej 100 zł. w. a, i że wydany w 
«kutek tego pozwu nakaz zapłaty z dnia 2 
maja 1 8 4  doręczony został ustanowionemu 
dla tegoż k u r a t o r o w i  panu dr. Jakóbowi Uhe- 
rallow? z substytueyą p. adsv. dr. Noego 
Bind^ra w Rzeszowie i  poleca mu, aby te­
muż kuratorowi potrzebnych środków obrony 
dostarczył, lub innego pełnomocnika obrał i 
sadowi o tem doniósł, w przeciwnym bowiem 
razie skutki z tego zaniedbania wyniknąć 
mogące sarn sobio

Rzeszów, 2 maja 1895.

( i

(3185 1— 3) 
w Rzeszowie u a

L. 4689
O k. Sad obwodowy 

żądanie Mojżesza Hollandem wydał przeciw 
Chaimowi Tennenbaumowi nakaz zapłaty 
sumy wekslowej 50 zł. wad z pn. i zarazem 
z powodu niewiadomego miejsca pobytu za 
pozwanego, ustanowił Chaimowi Tennenbau- 
mowi kuratora w osobie ad w. dr. Fischiera, 

| z substy tucją  adw dr. Rmnesa.
Wzyw& sio prsoto Cłi3*iinn TotnionbsLU” 

* ma ażeby ustanowionemu kuratorowi udzie- 
I lił potrzebnej inform acji lub innego pełno­

mocnika ustanowił i takowego sądowi oznaj 
j roił, gdyż inaczej niekorzystne skutki przy- 
| pisać sobie będzie wsnien.

Rzeszów, 28 kwietnm 1895.

D o n i e s i e n i a  p r y w a t n e .

Towarzystwo powroźnicze w  Radymnie
Stowarzyszenie zarejestrowane z poręką ograniczoną i subweneyonowane przez 

Wysoki Wydział Krajowy we Lwowie 
poleca swoje

wyroby powroźnicze i sieciarskie
tudzież: pasy do maszyn, liny katarowe i promowe, gurty do wybijania wózków, chodniki na ko­

rytarze, sieci do polowania i rybołostwa oraz wszelkie ozdobne wyroby szpagatowe 
Towarzystwo wybudowało hak na wzór zagranicznych, sprowadziło ulepszone maszyny, w 

ogóle uczyniło wszystko czego postęp i udoskonalenie wyrobów wymaga. Roboty wykonywane by­
wają pod nadzorem instruktora po^roźnictwa przez Wysoki Wydział krajowy mianowanego.

W myśl zarządzenia e. k. .Jeneralnej Dyrt kcyi kolei państwowej w Wiedniu z dnia 28 pa­
ździernika 1893 1 150100 spowodowanego podaniem n .szem, uzyskała podpisana Dyrekcya na ko­
rzyść P T. naszych odbiorców zniżenie przewozowego frachtu od towarów powroźniczych przez 
Towarzystwo prze-ełanych, a to w wysokości około 30 pre.

Towarzystwo posiada swe składy komisowe : we Lwowie Centralny Bazar krajowy, w Prze­
myślu Bazar im Zyblikiwieza, w Stanisławowie Bazar powiatowego towarzystwa handlowego, w 
Tarnowie handel A. Swiderskiego, w Radziechowie Bazar miejski.

Zapewniając o rzetelnej usłudze polecamy wyroby Towarzystwa łaskawym względom.
P e i n . i k i  g r a t i s  i  f r a u k o ,  121

D y r e k c y a : L E a r c e l i  S - w i e c k L o w s ł c i ,  ł c s .  L e o n .  U P a s to r ,

Walne Zgromadzenie 642

M T "  A g e n c i  " U C i

?oszukiwani do sprzedaży ustawowo dozwo- 
i.nycli losów po myśli ustawy o sprzedaży 

losów na raty art. XXXI. z r. 1893. Wysoka 
prowizya, przy zdolności stała płaca. H aupt- 

stłidtisciie W echselstuben-Gesellschaft
A dler et Comp. Budapest. 573

Sl B ą U I T A B Ł E
11 ul. W ałowa 1. S3 534
i j  udziela wyjaśnień eo do oieprześeignicuej 
m  orzsz żadne inne Towarzystwo toatyny zy

Towarzystwa zaliczkowego w Dynowie, Stowarzyszenia zarejestrowanego z ogra­
niczoną poręką odbędzie się w Dynowie w biórze Towarzystwa zaliczkowego 
dnia 22 maja 1895 roku o godzinie 2 po południu, na które się wszystkich

P. T. członków zaprasza.
P o r z ą d e k  d z i e n n y :

1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i rachunków za rok 1894 referent: 
p. Władysław Biega.

2. Sprawozdanie komisyi kontrolującej i wniosek tejże o udzielenie Dy­
rekcyi absolutoryum z czynności i rachunków za czas od 1 stycznia 1894 do 
31 grudnia 1894 referent: p. Teodor Jungst.

3. Wniosek Rady nadzorczej w sprawie rozdziału zysku z rokn 1894 re­
ferent: X. Glabryel Sałustowicz.

4. Wybór 4 członków Rady nadzorczej w miejsce ustępujących 4 człon- 
(§ 25 statutu).
5. Wnioski członków.

Dynów, dnia 5 maja 1895.
Towarzystwo zaliczkowe w Dynowie, Stowarzyszenie zarejestrowane z ogra­

niczoną poręką.
Stefan Trzecieski, Juliusz Schaitter, Władysław Biega.

K. k. priy, tem berg-Czernowitz-Jassy Eisenbahn-Gesellschaft,

ków

co a*

K A N TO R  W YM IANY  
c. k. uprz. galic. akcyjnego Banku hipotecznego

3s-u.p-u.je SdtafpMsećL&je 
w s z y s t k i e  p a p i e r y  w a r t o ś c i o w e  ś m o n e t y

po kursie dziennym najdokładniejszym nie licząc żadnej prowizji.
J a k o  ( l o b i ą  i  p e w n ą  lo fe a c y ę  p o le c a

4VS pre. listy hipoteczne.
5 p re . l i s ty  h ip o tecz n e  p re m io w .
5 p re . l is ty  h ip o te c z n e  h ez  p re m ii. 
i  p re . i l s ty  T o w arzy s tw a  k re d y to ­

wego z iem sk ieg o .
4 V2 p re . Banku krajowego.
4 p re . l i s ty  z a s t. B an k u  k ra jo w eg o .
5 p re . o h lig aey e  k o m u n a ln e  B an k u

krajowego.
i wszelki 

które to papiery kantor wymiany

4 ‘ 2 p re . pożyczkę k ra jo w ą  g a lie .
4 p re . pożyczkę  k ra jo w ą  g a lic y jsk ą  

k o ro n o w ą . #
4 p re . p o ży czk ę  p ro p in . g a lic y jsk ą
5 p re . p o ży czk ę  p ro p . b u k o w iń sk ą  
41j2 p re . pożyezkę w ęg ie rsk ie j k o le i

p ań stw o w ej 
41/* pre* pożyczkę p ro p in . węg.
4 p re . w ęg. o b lig acy e  im lem n iz . 

r e n ty  a iis try a c k ie  i  w ęg ie rsk ie ,
Banku hipotecznego zawsze nabywa 1 sprzedaje

43421— 30,

6 8 3 7 1 -8 0 ,
7 8 4 6 1 -7 0 ,
9 5 7 2 1 -3 0 ,

po cenach najkorzystniejszych
UWAGA. Kantor wymiany Banku hipotecznego przyjmuje od P. T. kupujących wszelkie

wane a iuż płatne miejscowe papiery wartościowe, tudzież zapadłe kupony za gotowkę, bez 
wszelkiego potracenia, zaś zamiejscowe jedynie za potrąceniem rzeczywistych kosztow.

Do efektów, u których wyczerpały się kupony, dostarcza nowych arkuszy kuponowych 
za zwrotem kosztów, które sam ponosi.

Powiatowa Kasa oszczędności w Trembowli zawiada­
mia interesowanych, że

p o c z ą w s z y  © d  I
kapitały, lokowane dotychczas na 5 [0 książeczki 
we oprocentowywać będzie po 4y|< rocznie,

wkład ko­
nie zmienia-

n G stopy procentowej od innych wkładek.
Dyrekeya.

O g ł o s z e n i e *

Zastępu prezesa Rady nadzorczej Banku powiatowego, zarejestrowanego
V r j niozo"« odpow iedm luoś^ w Tarnopolu, 

rasza - y n f  . g0  ^°w arzyszenia na
? L e* dn ia  22  ni B e  - Z s r r o n i a d  z e n i e

re się °,dbL wiatowej. ~ Ja 95 0 godzinie 3 z południa w Tarnopolu 
sali Rady P

zapr

które 
w P o r z ą d e k  d » *

,  c.„ 'aW O **“ ie W j P *  z1. SpraW . r a chunków za czas od 1 , rok  1 8 9 4 .
2. Zatriknw ahsolutoryum Dyrekcyi 'Syczaia do 31 grudnia 1894.

i* * t i z dmeiwzg,siem
6. W nioski N a d z o r c z e j .

Tarnopol.

IU C:czystego zysku.

7.

Mmi fier ARlien n i  fler 4° o h m
am 1 M ai 1895.

Bei der Jaut Notariats-Protocoll ara heurigm Tage stattgefundenen Verlosung unserer 
Aktien und 4 Pre. Prioritats Obligationen wurden uachstehends Nuinmern gezogen: uad zwar

A k t i e n :
Nr. 562, 1567. 4347, 8332 41908, 45693, 64028. 71824, 725-54, 74181, 86855, 

90019, 99678, 104950, 100851, 111259, 122215, 127816, 127826, 128009 — zusammen
20 Sittck.

4  Pre. PriorltSts-Obligationen, stcuerpfHchttee:
Nr. 100!— 10, 504i 50. 7 8 5 1 -6 0  11661 -70, 11821— 30, 152 1 1 -2 0 ,1 5 5 9 1 — 600 

163 2 1 -3 0 , 16871—80, 19761 70, 2 1771-80 , 21781—89, 24601— 10, 28861—70
30601— 10, 32611— 40, 38601—10. 8 5321-30 , 3 8 5 4 1 -5 0 , 40061—70, ----
43971—80, 46361 — 70 zusammen 220 Stimk.

4 Pre. Prioritats-Obligationen, steuerfreie:
Nr. 53*91—800, 5 6 3 4 1 -5 0  60661—70, 6 0 6 7 1 -8 0 , 62111— 20,

65991—6600, 72511 20, 782 *1—300, 7377 1 -8 0 , 7 5 5 6 1 -7 0 , 7 7 6 4 1 -5 0 ,
80331— 40, 85381—90, 90071—80, 90621—30, 92081—90, 94361—70,
96741— 50, 96891-900 , 101981—90, 103781—00, 103881-90 , 104051-60 , 1 1 0931-40 ,
112461— 70, 115081 90, 118881-90, 120701-10 , 120751— 60, 121871—80, 122421-30 , 
1*9381 —90,13206!— 70,133661— 70 184085 — 90, 135491 —500,189961— 70 15’ 841—50 
153491-500, 155771-80 , 157651-60, 159701— 10,166311—20, 167331—40, 167601-10 , 
168821-30 , 170661— 70, 173581-90, 1 7 4 9 6 1 -4 , 1750 1 1 -2 0  zusammen 524 Stuek.

Die Besitzer dieser gezogenen 20 Aktien und 753 Oblijjationen erhalten vom 1 No- 
vember d. J  angefangen das Noroinalcapital d i. fur je Eine Aktie den B^trag von zwpi- 
hnndert Gulden o. W. Silber (200 f i ) und ftir je Eine Priorita '8 Obligation dreihundert 
G Iden o. W. Silber (300 fi.) uebst den bis 31 October d. J. laufenden Zinsen gesen 
Einziehang der betreffraden Titres sammt satnrntliehen m ebt falligen Coupons und dem 
Talon b«i der der k. k. pr. ósterr. Landerbank in Wien ausbezahlt.

Allfallig fehlende Coupons werden vom Capitalbetrage in Abzug eebracht. Fiir die 
verlosten Aktien werden zugleich im Sinue der Statuten auf den Uberbringer lautende Ge- 
riusscheine verabf,.lgt.

Bestanten ans den friiheren Yerlosungen:
Yerlost am 1 Mai 1886 :

Priori!aten II. Em. 61217.
Verlost am 1 Mai 1888:

Aktien Nr. 108005, 110812.
Ver!ost am 1 Mai 1889:

Aetien Nr. 10568.
Priori!aten II. Em. Nr. 102272—76, 103576.

Yerlost am 1 Mai 1890:
Aktien Nr. 23053, 48646, 87263, 93865, 106865.
Prioritiiteu II. Em. Nr. 144978—76, 149371— 72, 168153—55.

Verlost am 1 Mai 1891:
Aktien Nr. 7-3095.
Prioritaten II. Em. Nr. 60511—17, 138028, 161872, 166583-87 .

Yerlost am 1 Mai 1892 :
Aktien Nr. 7461, 54249, 97911.
Prioritaten I. Era. Nr. 44031—32.
Prioritafcen II. Em. Nr. 55643, 55650, 62582, 67039 

126303—03, 135986. 140971.
Yerlost am 1 Mai 1893:

Aktien Nr. 28830, 67083, 99781, 103629.
Priorilaten I. Em Nr. 6996—7000.
Prioritaten II. Em. Nr. 55694, 63748, 68378, 73363—64

92131 3;b  116620, 136941-43, 150373, 150377—80, 157465-67 .
Yerlost am 1 Mai 1894:

Akfien- Nr. 35190, 58611, 66029, 85168, 88899.
Prioritaten I. Em. Nr 2514— 17, 81816-17 .
P r io r i ta te n  II. Em. Nr. 52813, 57185, 57190, 61001 — 07, 61968, 67391,

»sjnri 55 72885—86. 86951—60, 9 2682-83 , 93479, 95351— 58 101327—30. 102691, 
S s  10 00 105405, 111437. 133563, 136771-10 , 145571-76 , 1474 4 1 -5 0
} S S «9 63 152767, 153150. 155431-33, 155440, 162861-66 , 165992-93 , 165995,
i S l  k  168638—40, 171655.

(Nachdruek wird nicht Jiononrt).

75552— 30, 9 9 0 2 3 -2 4 ,

73870, 79351,
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Odznaczony złotym medalem na Wystawie lwowskiej.
Mowa sala do zdjęć portretowych.

zakład artystyczno-fotograficzny
przy ulicy Fredry 1. 7 

z o s t a ł  z n a c z n i e  p o - w l ę ł E s z o x i 3 r„

N owp aparaty do w sze lk ich  zdjęć tak portretowych jakoteż arch itek ton iczny ch .
Dawna sala została również powiększoną dla grup do 80 osób.

Zakład wykonywuje wszelkie zamówienia w zakres fotograficzny wchodzące, jak reprodukeye, 
powiększenia do naturalnej wielkości, platynotypie, kolorowania akwarelowe, pastelowe, olejue 
i heliominiatury na szkle, przyjmuje zamówienia na cynkotypie, fotodruki, rysunki ete.

Od 8-tej rano do 6-tej po południu, w Niedzielę i święta od 9-tej rano do 1-gzej 
w południe, ul. Fredry Nr. 7 , 3

Drobne ogłoszenia
od wyrazu petitem eeDta, tłustym petitem 

dwa centy.

S J a u k i  I m e h a lt e r y i  p o d w ó jn e j  udziela 
d w  o s o b n o  za porozumieniem, z b i o r o w o  w 
kursach speoyalnyeh (dla Pań odrębnie), zakłada 
księgi, przeprowadza skontra, informuje L. E. Yeltze, 
ul. Krakowska 1. 7. 361

P a r a s o l e  po bardzo niskich eenaeh poleca 
Paweł Langner, Lwów, ul. Halicka 1. 16, ma­

gazyn towarów modnych męskich. 476_
W a  2  z ł .  przerabiam każde najmocniej zbite ma- 

teraee (3 poduszki) stare kołdry przyjmuję do 
pokrycia, drelichy, wełniane atłasy, poleca najtaniej 
Józef Sehuster, Lwów, Kopernika 7. 541

Świeżą bryndzę majową, ser ementalski, 
groyer, cicbnwski, poleca handel towarów 
korzennych, herbaty, win delilafesów WI. 

Bażanta, Lwów, Holicka B

_  Prosięta Yorkshire
z dużej, szybko rosnącej rasy 
7 do 8 tygodniowe, są do na­
bycia w chlewni Zarszyn, po­

czta i staeya loco. 491

TUTKI
odznaczone

medalami

S.W. KIEMOJOWSKIEGO
są do nabycia 
w e  wszystkich 

hsiidls ch 
i trafikach.

2

Willa z ogrodem
we Lwowie, w pobliżu śródmieścia, bardzo dobrze 
położona, parterowa, pięknej architektury, wewnątrz 
i  komfortem urządzona — o 9 pokojach, 1 garde­
roby, 2 kuchniach, 1 werandy oszklonej i 3 poko- 
jaeh dla służby, wraz z oficyną zawierającą pral­
nię, maglownig i drewutnię, w razie p trzeby staj­
nię i wozownię — jest za cenę umiarkowaną za­
raz do sprzedania, lub też na mniejszy majątek 
ziemski zami-na możliwą. Bliższej wiadomości z wy­
kluczeniem pośrednictwa udziela właściciel we Lwo­

wie, ulica Ochronek 1. 4. 588

U zd ro w isk o  i  za k ła d  w o d o leczn iczy
Z U C K M A N T E L  S z lą sk  austryack i

Hydroterapia, gimnastyka lecznicza, masaż, elektroterapia, kąpiele elektryczne dwukomórkowe, kuracya dyete- 
tyczna i terenowa. — Wspaniałe powietrze górskie i leśne. —  Nowozbndowany wspaniale urządzony dom 
mieszkalny z ogrzewaniem centralnem. —  Oeny mierne. Prospekty darmo i opłatnie. —  Właściciel i kierownik- 

lekarz dr. Ludwik Schweinburg, długoletni asystent prof. Winternitza w Wien-Kaltenleutgeben.
471

M OESZYN
Zakład zd rojow y i wodoleczniczy, sta­
eya kolejowa, poczta i telegraf w miej­
scu. Kąpiele bromowo-solankowe, boro­
winowe^ rzeczne. Leczenie żętycą, elek­
trycznością i masażem. — Wskazania: 
choroby gardła, płuc, żołądka, kobiece, 
nerwowe, reumatyzm, niedokrewność 
skrofuły. Sezon otwarty od 15 maja do 
15 października. Koszta pobytu z lecze­
niem od 25 zł. tygodniowo.

Dr. L. Tyszkow ski, Morszyn.

580

Z m ia n a f lo k a lu .”
trów

m
Najtańszy skład towarów optyeznych ł mecha­

nicznych

BENEDYKTA K0PERNICKIEG0
pod ,,Ropernikiem“

przeniesiony został do nowego lokalu przy 
płatu Halickim 1. 1.

Po cenach n a j- 
tańszych w wiel­
kim wyborze oku­
lary,ewikiery,lor­
nety, barometry, 
ciepłomierze. — 
R eparacye naj­

rychlej i  najtan ie j. Urządzenie dzwonków elektry­
cznych. Zamówienia z prowincyi odwrotnie. Adres: 
Optyk Kopernicki. Lwów, plac Halicki 1 naprze­
ciw Banku hipotecznego.

Kompletne wyprawy ślubne,
fabryczny skład płócien i bie­
lizny stołowej, ehiffonów, oraz 

wielki w .b ó r  nowości 
na suknie damskie

poleca 547
M. Bałłabana następca

M IKO ŁAJ LUDWIG
Lwów, plac Maryacki 8.

W niedzielę i święta magazyn zamknięty.

Niespodzianka.
- i"----------------------------  500

W . akjtym  egzemplarzu kursu 
wyższego Metody Niemieckiej Reus- 
snera znalazłem niespodzianie ku­
pon, za który otrzymałem od sa­
mego autora dzieła wart ści 2 zł.
40 ct. jako premium bezpłatne.

Ks dr. W. Galant,
profesor w Przemyślu.

Fabryka spirytusu i drożdży owocowych
roln. fabryk akcyjnych w Mahrisch- 
Neustadt poleca swe nader mocne 

i trwałe 487

drożdże owocowe
w trzech jakośeiach po najtańszych ce­
nach franko do każdej stacyi poczto­
wej i kolejowej. Składów i zastępców 
poszukuje się. —  Adres,.na telegramy: 

Zuckerfabrik Mahrisch-Neustadt.

h s  a l  »
najsilniejsza solanka jod i brom zawierająca

uiż przy stacyi kolejowej tejże nazwy wśród pysznych gór pi łożona, 41/* godziny
od Krakowa odległa.

Łazienki znacznym nakładem kompletnie przebudowane i według 
wszelkich wymagań z komfortem urządzone. Źródła uporządkowane, mie­
szkania odnowione, wszelkie wygody, ceny nmiarkowane.

Sezon rozpoczyna się 1 czerwca.
Wszelkich żądanych wyjaśńeń udziela i zamówienia na mieszkania przyjmuje 

Zarząd zakładu zdrojowego w Rabce
XDr. K a z i m i s i z  HCetcLen. 564
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1 0  medali zasługi.

J A N  IH N A T O W 1CZ
poleca niezawodne i wypróbowane

środki do wytępienia owadów domowych

F e ii i l i i i
mianowicie:

do wyn szczenią moli z zarodkami w 
sukniach, futrach i meblach.

Cena ©O ct.

Ziółka antimolowe
do pneclow yw ania futer. 

P udełko 3© ct.

Papier antimolowy
ochrania od moli futra, suknie, portiery, 

firanki i meble.
Sztuka 3 ct. w. a.

We Lwowie : przy ul. Kopernika 
W K rakow ie : Sukiennice I. 20

G ry lo n
w y t r a w a  s zw aby ,  ka r ak on y ,  s t onogi ,  
świer szcze ,  szc?)  p a *  k 1, k a r a l uch y ,  piu- 

s aki  i t. p.
Flakon 30 c t.

M°i k  o  i  o  u
n i e za wo du y  środek do wy tęp i en i a  

p l u s k 1- . .
Flakon 50 ct.

Proszek perski
do wygubienia pcheł i t. p. owadów. 

Paczka 5, 10 ct. 
F lakon 30, 30 ct. w. a.

B i przy ul. Halickiej róg Wałowej. 
Czerniowce: Rynek 1. 2.

T R U S E A W I E C
w Galicyi wsch dniej, ostatnia staeya koi-j*wa Dr hobycz. — Zlroje: słone, 
s!ono-gorzkie, siarczaoe, sz-zawra alkaliczna — Kąpiele: słone, doao sisrczane,

borowmowo-żelazistc.
Wspaniałe łazienki o 3 klasach dla kąpieli mineralnych, osobny budynek dla b»- 

rowinowyeh. — Zakład inhalacyjny systemu Wassmutha, leczenie elektrycznością, migsie- 
niem. — Tusze ze słodkiej wody, natryski nosowe, mleko, żętyca. Apteka i skład wód 
mineralnych w miejscu.

W s k a z a n ia :  Zołzy, syfilis, dna, gościec, otyłość. Cierpienia przewlekłe nerek 
i pęcherza, zwłaszcza kamyczki nerkowe. Nieżyty żołądka i kiszek, zwłaszcza połączone 
z niedowładem. Nieżyty dróg oddechowych, szczególnie rozedma płuc. Choroby kobiece 
nerwowe, zwłaszcza newralgie, ischias (rwa kulszowa) wreszcie chroniczne skórne.

Zakład rozporządza 300 pokojami zupełnie urządzonymi. Kaplioa katolioka, cerkiew 
ruska, kilka restauraeyj i cukiernia, kasyno, biblioteka, 2 fortepiany, billard, czytelnia, 
lavu-tennis, kapela zakładowa, skl.-py, fryzyer, cyrulik, dentysta. Skwery ozdobne, parki, 
wycieczki, reuniony, zabawy towarzyskie, poczta i telegraf w miejscu.

Ordynują lekarze zdrojowi: Badca A. Pleoh i dr. Zenon Pelozar, oraz wolno 
praktykujący dr. Steinhaus, em. e. k. fizyk.

Sezon rozpoczyna się 25 maja. W pierwszym sezonie do 1 lipea i w trzecim od 5 
sierpnia do 25 września mieszkania o 30 pre, tańsze. Ubogich ze świadectwem ubóstwa 
uwzględnia się tylko w pierwszym i tr-ecim sezonie.

Zamówienia przyjmuje i objaśnień udziela Zarząd zdrojowy w miejscu. Na żądanie 
przysyła się obszerną broszurkę o Tnrskawcu. 606
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C l a y t o n  6  S h u t t l e w o r t h

wc Lwowie, przy ul Gródeckiej 1. 22
polecają na sezon wiosenny swój obficie zaopatpzony-

sk ła d  m aszyn  i  n arzęd zi ro ln iczy ch
znanych ze znakomitego wykonania i d- su o nalej konstrukcyi,

a mianowicie: 442
pługi jeduoskibowe i wieloskibowe, pługi obracalne, 
cxtyrpatory, podskibowce, plewniki, brony, siewniki 
rzędowe o dowolnej ilości i oddaleniu rzędów, siewniki

szerokorzutne i t. d.
Naprawy maszyn uskuteczniają w swoim warstacie pędzonym parą

tanio i dokładnie 
O nilik i Ilustrowane na żądanie gratis i frauko.

m

O gtoszem ie*
Dnia 29 maja b. r. odbędzie się w Nadwórnie wysta­

wa przeglądowa bydła rogatego, eo do powszechnej wia­
domości podaje 635
Nadwóm iański oddział gaiic. Towarzystwa gospodarskiego.

Z drukami Wł. Łosińskiego ul. Csameckiego 1. 12. dom Werner* (Zarsądca Wł. J. Weber) Papier % fabryki papieru J. Fijałkowskich.


